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CZĘŚĆ URZEDOWA 


C. k. krajowa Rada szkolna zamiano- 
wałą tymczasowego nanczyciela Franciszka 
Frankowskie go rzeczywistym nauczycie- 
lem kierującym szkołą etatowy, męzką w Sta- 
Lisławowie, tymczasowego nauczyciela Mi- 
chała J) ymka rzeczywistym nauczycielem 
szkoły męzkiej w Kętach, nauczycielki zus 
Julie Kossobudzką i Karolinę Męży- 
kó wue rzeczywistemi nauczycielkami mlod- 
szemi szkoły etatowej żeńskiej w Jarosławiu. 


Dnia 1 marca r. b o godzinie 10 przed 
południem odbędzie się w przeznaczonej do 
losowań sali gmachu bankowego (Singer- 
strasse) w obecności komissyi wybranej 
2 Rady państwa do kontroli długu państwa, 
62 losowanie seryj i numerów wy grywających 
pożyczki premiowej z r. 1864. 

Z e. k. Dyrekeyi długn państwa. 


Dodatek na ażio 
do opłat za jazdy i frachty na austryackich 
kolejach żelaznych. 7 


Od 1 marca r. b. pobierany będzie do- 
datek na ażio do opłat tych zakładów kolejo- 
wych, które są uprawnione do poboru M 
dodatku i robią użytek z lego prawa, w wy- 
SOkości 16%. Istniejące na korzyść EN 
czności wyjątki od opłaty dodatku na ale 
pozostają niezmienione. Prócz tego uwolniono 
od poboru dodatku na ażio: Należytość ma- 
nipulacyjną i stemplową za pakunki podróż- 
nych w bezpośredniej tarylie osobowej, od I 
marca r. b. pomiędzy stacywmi „Tarnów, Prze- 
myśl, Lwów i Brody galicyjskiej kolei Karola 
Ludwika. 


Dnia 16 lutego b. r. ustal księgosusz 
w zakładzie kontumacyjuym w Podwołoczy- 
skach. Cały kraj jest zatem wolny od zarazy. 
W czasie od 11 sierpnia 1876 do dnia 16 
lutego 1877 r. panował księgosusz w zukla- 


yjnych w Husiatynie, Skale il 
Podwołoczyskach, oraz W jedenastu miejsco- 
wościach wewnątrz krajn. Przez czas ta wania 
zarazy padło w 25 zagrodaeh 16 sztuk, ubito 

zaś 96 chorych i 83 podejrzanych o zarazę. 

Ogólna strata bydla WJNOSI zatem 195 gatuk. 

cad podaje do powszechnej (ARN Z 
nadmienieniem, iż wewnątrz kraju RANE 

strzegane być mają ! nadal e 18 
ss, 15, 16, 17, 18 ustawy z Pen bada 

rozp wykonawczego tz. u. p. 118 i 119 i rozp. 

c. K. Nämiestuielwa % dnia 25 (póżn ua 
1869 r. I. 48217 tyczące Się 0 9 w 

ścisłej obserwacyl przez 10 1y en, ku- 

pionego i sprowadzonego bydlu rogaiego, w 
mysl K 16 powołanej ustawy, nie pt Taie 
e. k. Namiestnietwa Z dnia AL maya 8 ną 
L. 3331 i rozp. WJS © k. Ministerstwa Sl 
Wobei a Wal 14 Ener Wen p a du, u. 
p. 112 względem obowiązku ASA 
wypadkach. choroby lub odejścia en do 
tego: nakonieć wzgledem nagrod 18 onie- 
sienia o przekroczeniu przepisów N Aż A 
zarazie w myśl paragrafu 20] a zed 
zakładu kontnmacyjnego W TT: 110 0 a 
nie wolno jeszeze wprowadzać byd a E a: 
wacyi urzędowej. Do innych Eo. 
wolny jest przypęd z zachowaniem dnio- 


wej obserwacyi. 
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CZĘŚĆ NIEURZEDOWA 
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Lwów, dnia 27 lutego. 


dach kontumae 


k. Namiestnielwa. 


Konferencye, odbywające się obe- 
enie między ministrami a kołami 
poselskiemi i członkami Izby panów, 
nie mogą być uważane za kryteryum 
sytnacyi parlamentarnej w sprawie u- 
godowej. Ministrowie nie mieli na my- 
sli stanowezego zobowiązywania po- 
słów do głosowania za przedłożeniami 
ugodowemi w danej chwili, a posło- 
wie nie pojmowali swojego zadania na 
tych konferencyach w ten sposób, że 
mają kategorycznie oświadezyć się za 
ugoda jako całością, lub przeciw niej. 
Jałość ugody nie była nawet przed- 
miotem konferencyi a chociaż rozbie- 
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ALEKSANDRA IR. FREDRY (OJCA) 


Część Pierwsza: 


DRAPIEŻNY 


Obraz IV. 


(Ciąg dalszy.) 
Co nocy, kiedy pogoda 
Ziskrzy niebo, zrosi ziemię, 
I w uspieniu spocznie świat 
Gdzies... jakaś. łódka odbija, 
Płynie cicho środkiem rzeki, 
Potem w miejscu staje tam, 
Gdzie z daleka, nocna lampa 
Mignie czasem pośród drzew... 


Natenczas coraz silniejszy, ; 
Jakby wyszedł z wodnych toni, 
Spiew uroczy, tęskny spiew 
Powoli wznosi się w górę 
w powietrzu się rozpływa 
1 Z powietrzem płynie w dal 
T po szybach lekko brzeknie, 
am gdzie lampa jeszeze tli... 


1 chociaż spiew ten dla 


ył rozkoszą, b 

z r, był czek 
Jednak 2 Soba s 
L kiedy Jakby potera" 
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Hanny 


anym;, 


— 


Przedruk, ui . 
he > Die wyjmujae = 
produkcyj, stanowczo wzbroniony, et częściowych re- 


rana tam kwestya bankowa stanowi 
rdzeń sprawy ugodowej, mimo to nie 
należy mięszać obu pojęć różniących 
się od siebie. Po konferencyach zatem 
wszystko jest jeszcze formalnie możli- 
we, nawet zupełne zerwanie rokowań 
między Węgrami a Austryą. Inaczej 
jednak ma się rzecz z pytaniem, czy 
taki zwrot jest materyalnie możliwy 
lub nawet prawdopodobny? Ohcąc po- 
stawić taki horoskop dalszemu prze- 
biegowi sprawy ugodowej, trzebaby 
przypuszczać, że opinia ulegać będzie 
odtąd zmianie coraz niekorzystniejszej 
dla porozumienia, że stronnictwo wier- 
nokonstytucyjne zajmie w chwili sta- 
nowczej stanowisko zupełnej negacyi. 
Do takiego przypuszczenia niema słu- 
sznego powodu, lecz owszem słusznie 
wnosić można, że wiele zastrzeżeń i 
wątpliwości, któremi stronnietwo dziś 
jeszcze zawarowało sobie zupełną swo- 
bodę akcyi w chwili stanowezej, ustą- 
pi zupełnie wtedy, gdy trzeba będzie 
powiedzieć: tak lub nie. Sytuacya ze- 
wnętrzna bowiem tak się rozwija i 
przekształca w miarę zbliżania się po- 
ry wiosennej, że dłuższe podtrzymy- 
wanie obecnej niepewności byłoby 
nietylko niemiłe dla rozstrzygających 
czynników, lecz co ważniejsza, mogło- 
by w danym razie zwalić na nie zbyt 
wielką odpowiedzialność. 

Jestto fakt uważany nietylko za- 
granicą lecz nawet w samej Franeyi, 
że sesye obecnego parlamentu sa jalo- 
we w calem tego słowa znaczeniu. 
Hasło republikańskie nie wystarcza 
bez ludzi zdolnych i chętnych do ezy- 
nu, republikańska forma rządu nie 
zbawia narodu, jeżeli staje się tylko 
ER areną dla gorszących walk po- 
rs 1 i szamotania się najrozma- 
a rakcyi. Dwa lata już obradu- 
Je parlament wybrany na podstawie 
nowej, tak zachwalanej i tak radośnie 
powitanej konstytucyi a gdyby go za- 


Niepojętą pochwycona 

Bliżej rzeki w nocy szła, 

Pod niebiańskie skrzydła matki 
Przytulała serce swe. 


Pod lipą była kaplica 

Na pagórku ponadbrzeżnym, 

A w kaplicy matki grób ; 

Tam Hanna klęcząc na stopniach 
Już bezpieczną się mniemała... | 
Przechodziła cala w słuch. 

Z razu tylko pięknej nóty 
Później słucha tylko słów... 


A słowa coraz wzrastały 
W rozpaczliwy oddźwiek duszy. 
y ‚Nezglebiony serca żal, g 
1 wrzący czaciem miłości , 
Tajemniez any grzać się zdawał 
Ad wonny wiew, 
"0 opływał ją do kola 

w dyszącą padał pierś. 


A kiedy pieśni umilkły, 
Spiewak łódkę pchał pomału 
v zarosły trącił brzeg... 
Ogniste wrażał wejrzenia 

W białą postać u kaplicy, 

A plomienny jego wzrok 
Tak jak gdyby ją obwijał, 
Jakby zwalczał resztę sił... 


W tych chwilach, Hanna wstawała. 
I niepokój jakiś czuła, 

Czula jakiś w sereu ból, 

I kładła rękę na sercu... 

I cisnęła, i cisnęła, 

Jakby w łonie chciala zgnieść... 

I strwożona , biegła potem , 

Nie wiedziała sama gdzie... 


pytano, co zrobił dla dobra kraju, jaki 
cayn pożyteczny stanowilby pomnik 
jego działalności w razie rozwiyzania. 
to sam Gambetta byłby w niemałej 
kolizyi i chyba frazesem  zastąpiłby 
szczerą odpowiedź. Nie znamy na 
prawdę żadnego dzieła ustawodawcze- 
go lub administracyjnego, którehy La- 
sługiwało na nazwę pożytecznego 0- 
wocu dwuletnej działalności parlamen- 
tu. Natomiast każdy czytelnik dzienni- 
ków. chociaż nie jest dziennikarzem, 
potraliłby niezawodnie wyliczyć na za- 
wolanie tuzin wypadków i spraw, w 
których nowy parlament francuski o- 
kazał się ciałem niezdolnen do akeyi 
dodatniej i stanął zupełnie na równi 
z tak potępionem dawnem zgromadze- 
niem narodowem. Chyba ta jedna ró- 
inica zachodzi między temi ciałami. że 
zgromadzenie narodowe skupiało w so- 
bie wszystkie te żywioły niesforne, 
które dziś pracują nad dzielem ro. 
stroju i niezgody wewnętrznej w dwóch 
izbach, że zgromadzenie to stanowiło 
jedna widownię wszystkich zatargów, 
które dziś rozdzieliły się między izbą 
deputowanych i senat. Bezmysinym 
wielbicielom wszystkiego, co się dzieje 
pod formą i sankcyą republikańskiego 
systemu łatwo zbyć to spostrzeżenie 
zarzutem, że pochodzi ona z obozu 
monarchistów, którzy dotąd będą nie- 
zadowoleni ze wszystkiego, dopóki hr. 
Chambord lub książę Napoleon nie 
zajmie obalonego tronu. Nie ma nie 
łatwiejszego, jak wykręcić się takim 
zarzutem, bo nie potrzeba tu przy- 
taczad żadnych dodatnich faktów i do- 
wodów. Ale wykręt ten nie wystarczy 
już na długo nawet Francuzom ślepo 
wierzącym w bezwarunkową zbawien- 
ność samej republikańskiej formy rzą- 
du. Nieśmiało ale coraz wyraźniej od- 
zywa się nawet w poważnej prasie 
republikańskiej upomnienie, ażeby par- 
lament zajął się ważniejszemi pracam. 


Lecz ledwie z łódki opodal, 
m zadzwoni po chrościnie... 
anna zwalnia błędny bieg... 


Już staje.., już i powraca... 
Już i słucha, słacha duszą 
Lubej nuty, lubych słów. ` 
Ab na wschodzie błyśnie jutrznia , 
Aż zabieli dzienny brzask... 


Ach biada |... mija noe jedna, 
Mija druga, mija trzecia, 
Z po nad rzeki milezy głos, 
Lecz Hanna, jakby potęgą 
Niepojętą pochwycona, 

ie wabiona sama szła , 
I czekała, i słuchała 
Nadaremnie — cichy świat... 


Nareszcie, czwartej już doby, 
Nicbo było tak pogodne, 

Tak księżyca czysty blask, 

Tak nocy cisza wspaniala, 

Ze się zdało niepodobnem , 

By czynnością jaką złą, 

Tę harmonią chciał kto zerwać, 
By zamyślać nawet mögl. 


Na stopniach małej kaplicy. 

Jak „Zwyczajnie, klekla Hanna , 
Uheiała zwalczyć krnąbrna myśl, 
Blagala matki opieki , o m 
By jej pokój wyblagala, 

By na biedną spojrzał Bóg. 
Lecz modlitwa słabą była, 

Bo ją zrywał lada szmer... 


Czy owoc upadł gdzie z drzewa, 
Czy wiewiórka wstrzęsła liściem , 
Czy wędrowny świsnął ptak, 
Wnet Hanna oczy zwracała... 


Na jej ustach stygło słowo... 
Zapierała w sobie tchy, 
I stokrotnie zawiedziony 
Wytężała znowu słuch. 


W tem... wiosło .. plusło po wodzie... 
Łódka z cicha zaszumiała , 

I powoli wzniósł się spiew; 

A Hanna drżąca, zachwiana 
Nagłem serca uderzeniem , 

W obie dłonie skryła twarz, 
Aby księżyc jej rumieńca 

Nie pociągnął w srebrny blask, 
A coraz bliżej... donośniej... 
Nową dumkę spiewak głosił, 
A tej dumki słowa te: 


DUMKA 


Turkaweczko królująca, 
Królująca w dębów szezycie, 
Nóżka twoja chmurki trąca , 
Główkę spierasz na błękicie... 
Czemuż siedzisz tak wysoko, 
Ze cię ledwie sięgnie oko? 
Czemuż patrzysz tak z wysoka, 
Turkaweczko modroska ?... 
Ja tu nizko, ja w żałobie, ~“ 
Pieśni serea spiewam tobie, 
Ja tu z dołu patrzę w ciebie, 
Jak w gwiazdeczkę gdzie na niebie. 
Ale tobie w twej koronie, 
Ani słyszno, co w mym głosie, 
Ani widno, co w mem łonie, 
Ani śni się o mym losie... 
Czemuż patrzysz tak z wysoka, 
Turkaweezko modrooka ?... 
Gdybym lekkim był wietrzykiem , 
Pióreczka głaskałbym twoje. ; 
Gdybym ciepłym był deszezykiem, 


i stworzył coś takiego, coby stanowić 
mogło trwały pomnik jego działalności. 
Ogół ludności nie szemrze jeszcze lecz 
czeka eingle na dowód. że idąc przy 
wyborach za radą Gambetty i wybie- 
rajac do parlamentu tak olbrzymią 
większość republikańską, działał roz- 
tropnie i zbawiennie dla kraju. Fran- 
cuzi z natury nie grzeszą zbytkiem 
cierpliwości, więc może nie zechcą cze- 
kać bardzo długo na takie dowody. 
W każdym razie parlament francuski 
musi wziąć się energieznie do pracy, 
jeżeli za kilka lat przy wyborze izby 
powołanej do rewizyi konstytucyi głos 
Gambetty ma pozostać wszechwładnym. 


Sprawy wschodnie a mianowicie 
wewnętrzne stosunki Tureyi sta- 
nowiły dla publicystyki temat niewdzię- 
czny nawet przed obecnemi zawikłania- 
mi. Dziś temat ten na pozór jest bardzo 
wygodny i dostarcza codziennie prasie 
całego Świata wątku do mnóstwa arty- 
kułów, ale ściśle rzecz biorac, jest on 
w tej ehwili daleko niewdzięczniejszy 
niż dotąd. Ludzki rozum z swojemi 
kombinacyami staje się bezsilnyin wo- 
bec kaprysów sultanskich, logika fak- 
tów wystawiona jest nieustannie na 
upokarzające dla niej niespodzianki a 
najbystrzejszy polityk nie chcąc narazić 
się na zawód, musi zrzec się wszelkiej 
rachuby i z fatalizmem tureckim wy- 
czckiwać biegu wypadków. Porównaj- 
my tylko na dowód prawdziwości tej 
uwagi obecny stan Turcyi ze stanem, 
który panował przed miesiącem, gdy 
Midhat basza stał u szczytu władzy i 
powagi swojej. W wielką wartość i 
zbawienność konstytucyi tureckiej ma- 
ło kto wierzył i za czasów Midhata 
ale zawsze powszechnie ustalało się 
przekonanie, że Tureya dopiero teraz 
wstąpiła na drogę reform i znalazła 
mea stanu zdolnego do wyprowadze- 
nia państwa z labiryntu wewnętrznych 
i zewnętrznych zawikłań. O sułtanie 
Abdul Hamidzie cała Europa miała 
dobre wyobrażenie, a choć nie uwa- 
Żała go za genialnego monarchę nie 
wątpiła o tem, że posiada dobre chęci 
i wytrwałość w raz obranym kierun- 
ku. Jak odmiennie wygląda dzisiejszy 
sąd o Tureyi i sułtanie nawet w pra- 
sie, która wśród najprzykrzejszych cza- 
sów sympatyzowala z Turcya i odwa- 
żnie stawała w jej obronie! () konsty- 
 tucyi już nikt nie mówi a wiadomość, 
że parlament turecki zbierze się w 
marcu, nie budzi najmniejszej nadziei 
lecz uśmiech szyderstwa lub politowa- 
nia. O sułtanie Abdul Hamidzie i jego 


praktykach serajowych obiegają takie 
wiadomości że wydawać się może, iż 
Abdul Azis wstał z grobu i gospoda- 
ruje dalej z swoim wiernym towarzy- 
szem, osławionym Mahinudem basza! 


Sułtan Abdul Ilamid uchodzi w tej 
chwili za monarchę pozbawionego 


wszelkiej samodzielności i energii, od- 
danego zupełnie zmysłowym rozko- 
szom. które niszczą w nim resztę sił 
fizycznych i umysłowych. Murad V 
uległ nagle chorobie umysłowej i to 
jednało mu współczucie Europy. Ab- 
dul Hamid nie zjedna sobie tego współ- 
czucia, jeżeli, co jest ciagle prawdo- 
podobnem, dziś lub jutro podzieli los 
swojego poprzednika. Jeszcze w pierw- 
szym tygodnia po wywiezieniu Midha- 
ta baszy ze Stambułu panowało prze- 
konanie, ze powrót tego męża stanu 
na dawne stanowisko może wszystko 
naprawić. Dziś i ta nadzieja upadła a 
Anglia wcale nie wytęża swojego wpły- 
wu. ażeby spowodować taki przewrot. 
Ta obojętność Anglii najwięcej niepo- 
koić powinna przyjaciół Tureyi. Snać 
już i w Londynie nie uważają powro- 
tu Midhata za skuteczne lekarstwo dla 
Tureyi. 


KORESPONDENCYE 


4 5 7155 
Paryż, 24 lutego. 


(B) Przed kilku dniami dzienniki, ale 
tylko niektóre, przedstawiały położenie gabi- 
nem p. J. Simon jako bardzo krytyczne. 
Usposobienie pewnej części lewej strony nie 
bardzo było przychylne prezesowi rady. Za- 
powiadano bardzo zaciętą kampanię przeciw 
księciu Decazes i już nawet objawial się pe- 
wien rodzaj wstępu do niej; dwaj ministro- 
wie, p. Martel (sprawiedliwości) i wiceadmi— 
rad Wourichon (marynarki) z powodu słabo- 
ści musieli powierzyć zastępstwo w swoich 
wydziałach inuym swoim kolegom. Ale dziś 
stan rzeczy polepszył się znakomicie. P. J. 
Simon potrafil przynajmniej na pewien czas 
odwrócić niebezpieezenstwo. które mu chwi- 
lowo zagrażało. Zaledwie rozpoczęte przeciw 
ministrowi spraw zagranicznych nieprzyja- 
cielskie kroki zostały zupełnie powstrzymane. 
Wiceadmirał Fourichon wyzdrowiał, a p. Mar- 
tel w przyszłym tygodniu wróci z Nicei i o- 
bejmie wydział sprawiedliwości. (Gabinet za- 
tem znajdzie się w zupełnym komplecie prze- 
szedłszy bez szwanku trudnosci, które zresztą 
nie byly tak groźne, jak je interesowani w 
tem usiłowali przedstawiać, Bez wątpienia 
ezekają go nowe kłopoty i trudności, ale pra- 
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Skrzydełka kąpałbym twoje, 
Gdybym słońca był promykiem, | 
Zgiąłbym w pierścień światło moje, 
By twa główka w pierścień wzięta , 
Zaświeciła jakby święta , 

Zaświeciła w dal z wysoka, 
Turkaweczko modrooka... 

Gdybym miał skrzydła sokole, 
Wzniósłbym cię jeszcze do góry... 
Wyżej... wyżej po nad chmury... 
Po nad gwiazdy... po nad słońca , 
Tam w przestrzeni wiecznem kole, 
Bez krawędzi i bez końca, 

Niktby nie był tam nad nami, 

A my tylko z sobą sami... 

Ja tak nizko, ty na szezyeiel... 
Może kiedyś wietrzyk skrycie, 
Piosnkę moją ei zaszumi... 

"Twoje serce ją zrozumie... 

a do mnie, zleć z wysoka... 


Bedziem, będziem zawsze sami, 
Jeden tylko Bóg nad nami. 

Ach zleć do mnie, zleć z wysoka, 
Turkaweezko modrooka... 


Głos umilkk, Hanna chce bicenąć, 
Chce uciekać, lecz jak we śnie, 

W miejseu tylko stawia krok, 

W jej oczach błędnych , strwożonych , 
Ziemia, niebo, drzewa, gwiazdy 
Wirowały w koło niej. 


Tylko otehlan teraz widzi, 
Gdzie niebaczna miała paść. 


Za późno, biedna !... za późno l. 
Bo przed tobą, ukochaną, 

Na kolana Niczyj padł... 

Palącą dłonią dłoń zimną 
Chwycił , trzymał, do ust cisnąl, 
W twoje oko wlepił wzrok, 

I miłości drżącym głosem, 
słowa dumki z cicha rzekł... 


„Ach zleć do mnie, zleć z wysoka, 
Turkaweezko modrooka! 

Ja mem sercem cię osłonie , 
Razem z tobą w dal pogonię, 

Tam na stepach będziem sami... 
Jeden tylko Bóg nad nami... 

Ach złeć do mnie, zleć z wysoka, 
Turkaweezko modrooka J...“ 


A Hanna krat się chwyciła , 
Wyjęknęła : Matko moja! 

I upadła na jej grób... 
Zemdloną Niczyj pochwycił, 
Drogi ciężar, drogą zdobycz , 

Do swej łódki spiesznie niósł — 
Niebo mu się otwierało, 

I aniołów spiewał chór... 


W tem... drzewa ożyć się zdały... 

Z po za każdej olchy w koło, 

Wybiegł zbrojny, liczny lud. 

Daromnie Niczyj wstrzymany , 

Walczył wściekle, rozpaczliwie, 

Pod natlokiem musiał paść. 

Wtenczas Cześnik w głos się zaśmiał, 

A po wszystkich poszedł dreszez |... 
(Ciąg dalszy nastąpi.) 


hiebezpieczeństwa, któreby bytowi 
gabinetu zagroziło, na teraz przewidywać nie 
można. 


wdziwego 


Dziennik urzędowy ogłosił nareszcie 
ak dawno zapowiedziane i tak niecierpliwie 
oczekiwane zmiany w posadach podprefoklów 
i sekretarzy naczelnych przy prefekturach. 
Postanowienie to obejmuje 27 podprefektöw 
usuniętych i naturalnie tyluz nowomianowa- 
nych, ale między tymi ostatnimi jest jeszcze 
trzech, którzy dawniej już zajmowali te po- 
sady. Większość lewej strony okazuje się zu- 
pelnie zadowoloną z tych nominacyi i zmian, 
ale kraniec lewy uważa, Ze to jeszeze niedość. To 
prawda, że jeżeli prezes rady i minister spraw 
wewnętrznych nie usunął tylu nrzędników, 
ilaby potrzeba, żeby wszystkich i każdego z 
osobna zadowołnić, za to na wielką skalę po- 
dobnic. a bodaj czy nie więcej niż jego po- 
przednicy, okazał się hojnym w przeniesie- 
niach, używając systemu, który nazwano dość 
malowniczo „zmianą powietrza.“ Pan Juliusz 
Simon użył tego środka lekarskiego w takich 
wymiarach. że widocznie musi mieć zaufanie 
w skuteczność tej kuracyi. 35 podprefektów 
i 17 sekretarzy jeneralnych zostali przenie- 
sieni na te same posady, tylko do innych de- 
partamentów lub okręgów. "la strona posta- 
nowienia, o którem mówimy, będzie niewąt- 
pliwie silnie atakowaną przez dzienniki le- 
wego krańca, które już nieraz protestowały 
przeciw temu systemowi z bardzo wielu przy- 
czyn, z których najważniejszy jest ta, że sy- 
stem ten nie otwiera wstępu do administra- 
cyl nowym ludziom laknącyn: posad urzędo- 
wych. Ale bezstronnie zapatrująć się na tę 
sprawę nie można zaprzeczyć, że departa- 
menta, ulegające tym ciągłym zmianom urzed- 
ników. zupelnie innego są zdania i że nie mo- 
gac zatrzymać urzędników, którzy już zaezy- 
nali poznawać się bliżej ze sprawami, jakie 
im do rozpatrzenia i załatwienia powierzono, 
wolą na ich miejsce dostać takich, którzy 
choćby w innych departamentach nabyli nie- 
co wprawy i znajomości służby, aniżeli do- 
stać się w ręce nowicynuszów, którzy wczoraj 
jeszcze byli adwokatuni, inżynierami albo 
dziennikarzami. 

Komissva budżetowa zaczyna jak się 
zdaje, naślidować przeszforoezng, proponująt 
rozmaite umniejszenia w budżecie, mianowi- 
cie w artykulach, tyczących się usługi du- 
chowucj, jak n. p. kapelanom w armii it. p. 
Tego rodzaju propozycyc mogą tylko wywo- 
lać długie, namiętne a bezużyteczne rozpra- 
wy w lzbie deputowanych a stanowczy opór 
w senacie, i ztąd groźne starcie między dwie- 
ma Izbami. Ale kto wie, czy stronnictwo ra- 
dykalne nie pragnie właśnie takiego star- 
cia, któreby zakłóciło wodę i ułatwiło połów 
w chwili gwałtownego wstrząśnienia. 

Do czego prowadzi niesumienna exploa- 
tacys wypadków na korzyść popularności, 
mamy smutuy przyklad w sprawie i tak już 
ciężko dotkniętego przemysłu jedwabin w 
Lyonie. P. Ordinaire, jeden z najgorętszych 
radykałów, szukając reklamy dla swego imie- 
nia, wystąpił przy pierwszych wiadomościach 
o zastoju robót a ztąd nędzy robotników 
w tem mieście, z przesadnemi opisywaniami 
tego staun rzeczy, i w Izbie deputowanych 
powiedział, że 50.000 robotników nie ma 
zarobku i umiera z głodu, kiedy rzeczywi- 
ście ledwo 15.000 nie znajdowało zupełnie 
albo przynajmniej częściowo zatrudnienia. 
Negocyanei calego świata a szczególnie Ame- 
ryki, korzystając z tej wiadomości podanej 
przez usta deputowanego franenskiego, przy- 
słali liczne zamówienia na tkaniny jedwabne, 
ale podając do śmieszności niskie ceny, są- 
dząc, fabrykanci z radością przyjmą 
ich obstalunki za jakąbądź cenę; inni, któ- 
rzy jaż poprzednie dali zamówienia, zniżyli 
znacznie oliarowane ceny. ztad wynikło, że 
fabrykanei, mając do wyboru albo pracować 
za zniżoną płacę albo nie nie robić, wybrali 
to ostatnie, i przesilenie, które było tylko 
częściowem, kiedy p. Ordinaire wystąpił z tą 
przesadzona i tylko dla swojej popularności 
obliczoną reklamą, stało się dziś powszech- 
nem. Dzienniki lyońskie z prawdziwem obu- 
rzeniem wyrzucają panu Ordinaire jego nie- 
fortnnną manifestacyę, która pogorszyła i tak 
już ciężką niedolę robotników lyońskich. 
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Rada panst Wa. 


(AD) Wiedeń 23 lutego. (Korespol 
deneya Gazety Lwowskiej). W lubie p 
nów, która z powodu konferencyi w sprawie 
bankowej dopiero o godzinie 1 przystąpiła de 
obrad, załatwiono w dragiem i trzeciem GZ)” 
tanin ustawę uchwaloną na dzisiejszem po 
siedzenia Izby niższej, w sprawie udzielenie 
pożyczek bezprocentowych ze skarbu państwa 
niektórym gminom dolno-anstryackiem. 

Baron Winterstein zdawał sprawe 
z bilansu wystawy wiedeńskiej i wniósł Unie 
niem komissyi, aby Izba przyjeła go do We 
domości, ale zarazem wyraziła ubolewanie 4 
powodu tak znacznego przekroczenia przy” 
zwolonej przez reprezentacye państwa sumy: 
tudzież, aby wczwała rząd do przedłożenia 
dalszych rezultatów rachunkowych. Wniosek 
ten przyjęto bez dyskusyi. 


Bar. Hye jako sprawozdawca komissyl. 


prawniczej wnosi, aby Izba w sprawie trybu 
traktowania procedury cywilnej przychyliła 
sie do uchwały [zby niższej i aby orzekła 
permanencyą komissyl do rozpatrzenia pro- 
eedury cywilnej, Uchwały te mają być przed- 
łożone do Najwyższej saukeyi. Wniosek ten 
również przyjęto bez dyskusyı. 

Nastapily z porządku dziennego spra- 
wozdania z kilku petycyj, między temi z pe- 
tycyi Karmelitanek w Pradze, o przyzwole- 
nie wyznaczonej dla nich w budżecie na rok 
1877 dotacyi. Komissya wnosi, aby odstąpić 
tę petycyę rządowi do uwzględnienia. Po- 
piera ją w krótkiej przemowie arcybiskup 
Schwarzenberg, wykazując prawa kla- 
sztoru do tej dotacji, i arcybiskup Kutsch- 
ker — poczem przyjęto wniosek komissyi. 

W końcu bar. Winterstein zdawał 
sprawę z petycyi niemiecko-żydowskiej 
szkoły w Brodach o roczną subwencyę 
państwową. Petycyę tę popiera arcybiskup 
Schwarzenberg, wskazując na charakter 
wyznaniowy tej szkoły, Wniosek sprawozda- 
wcy przyjęto. | 


Komissya obradująca nad _ projektem 
ustawy o lichwie i pijaństwie w Gali- 
cyi odbyła d. 23 b. m. posiedzenie. Po od- 
rzuceniu wniosku dr. Hónigsmanna, który 
domagał się ponownego otwarcia rozprawy 
generalnej, przyjęto wniosek dr. Haasego 
co do otwarcia rozprawy szczegółowej. i po 
przyjęciu kilkn stylistycznych poprawek dr. 
Haasego przyjęto $ 1 według pierwotnego 
tekstu przedłożenia rządowego. $ 1 będzie 
tedy tak opiewal; Kto w zamiarae Hu 
przesadnych zysków 7 kredytu udzielanego, 
zawiera z dłużnikiem ugodę, której zgu- 
bnych skutków dłużnik z powodu cierpienia 
umysłowego, niedoświadczenia albo wzburze- 
nia, znanego wierzycielowi, nie jest w stanie 
pojąć, dopuszcza się wykroczenia i będzie 
karany aresztem od miesiąca do sześcin mie- 
sięcy albo grzywną od 100 do 1000 21. Na- 
stępnie obradowano nad $ 2 przedłożenia 
rządowego. Do ustępn 3 tego paragrafu po- 
stawił dr. Rydzowski następujący wniosek 
dodatkowy co do zastawów: „Sędzia utrzy- 
mając w mocy istniejące pokrycie, ma ode- 
slać oskarżonego 7 jego pretensyami na dro- 
ge prawa. Oskarżony ma w przeciągu 6 mie- 
sięcy wnieść skargę cywilną. Jeżeli nie uezy- 
ni tego, naówczas może właściciel domagać 
się wydania zastawu, a jeżeli prawo zastawu 
jest zaintabulowane , wykreślenia intabulacyi. 
W skutek takiege podania, należy wyznaczyć 
krótki termin, na którym pozwany ma prze- 
prowadzić dowód, że skarga została w wła- 
ściwym terminie wniesiona, w przeciwnym 
bowiem razie ma być zarządzonem wydanie 
zastawn a względnie wykreślenie prawa za- 
stawu. Skargę uważae należy za wniesioną 
w terminie właściwym, jeżeli, chociażby na- 
wet po upływie wyznaczonego terminu wnie- 
sioną została przed podaniem właściciela za- 
stawu. albo równocześnie z tem podaniem.“ 
Po dłuższych rozprawach, w których brali 
udział: reprezentant rządu szef sekcyi Deno- 
ni i dep. dr Hönigsmann, dr. Wedli 
(Gierowski odrzueono tę poprawkę dr, Ry- 
dzowskiego i przyjęto $ 2 w niezmiennej 
stylizaeyi przedłożenia rządowego. $ 2 be- 
dzie tedy tak opiewał: Akt, z którego wy- 
nikło zasądzenie, sędzia ma uznać za niewa- 
my. Przy orzeczeniu co do następstw pra- 
wnych wypływających 2 tego wyrokn, ma 
sędzia postarać się o to. ażeby wierzycielowi 
za straty, jakie mogł ponieść przez nieposia- 
danie kredytowych walorów. było przyznane 
pewne, stosunkom odpowiednie wynagrodze- 
nie, ażeby zatrzymał pokrycie, jakie otrzymał 
już na rachunek swej wierzytelności, głó- 
wnie zaś. ażeby prawo zastawu, służące mu 
za pierwotne pretensye, nawet gdyby było 
zaintabulowane, ubezpieczało przyznane ma 
wynagrodzenie. Jeżeli reznliaty postępowania 
karnego nie wystarczają do wydania orzeeze- 
nia co do nastepstw prawnych w kierunku 
unieważnienia interesu zawartego, miówcza5 
należy. utrzymujae w moey istniejące pokry- 
cie, przekazać tę sprawę na drogę prawi 
która w takim wypadku służy tak poszkodo= 
wanenm jako też oskarżonenin. 
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SPRAWY MONARCHII 


A Do treściwego ale zupelnie wyczerpu- 
Jacego sprawozdania o konfereneyi stronnictw 
Wiernokonstytucyjnych. kiöore umieseilismy 
Wczoraj na tem miejsen wedlug telegramów, 
które nas doszły w ciągu soboty i niedzieli — 
ne mamy żadnych ciekawych szezegółów do 
odania, Zapisujemy tylko, że po przyjęciu 

tezolncyi Herbsta postawił dr. Sturm wnio- 
sek, który ma być rozbierany na jednej z 
Przyszłych konferencyj, a który dąży do zu- 
pelnej zmiany a raczej do zniesienia dele- 
Sa cy. Dr. Sturm motywując swój wniosek 
podnosi, że obecnie, kiedy ma przyjść do u- 
gody ekonomicznej i finansowej między We- 
Srami a Austryą, nadszedł czas do rozważe- 
Wa, czyli instytucye do traktowania spraw 
wspólnych stoją w słusznej proporeyi do cię- 
arów ponoszonych przez obie połowy mo- 
narchii. Stworzona w r. 1867 instytucya de- 
legacyj po 10-letniem istnieniu nie zapewnia 
austryackiej połowie uprawnionego wpływu na 
wspólne sprawy, a głównie na kierownictwo po- 
lityki zagranicznej i na układanie budżetu wo- 
Jennego. Ponieważ zaś powierzenie spraw 
wspólnych, jakiemuś nowemu centralnemu 
parlamentarnemu organowi nie da się obecnie 
uskutecznić i ponieważ moc ustawodawcza, 
przysłagująca Radzie Państwa w sprawach 
wspólnych. poruczoną została tylko delega- 
cyom ustawą z 21 grudnia 1867 i w każdej 
chwili napowrót przywróconą być może Ra- 
dzie Państwa — wnosi tedy dr. Sturm, aby 
Izba deputowanych uchwaliła następującą re- 
zolneyę: Wzywa się rząd, aby równocześnie 
z odroczeniem układów ekonomicznych i finan- 
sowych wszedł w rokowania z rządem wę- 
gierskim także o stosowną zmianę formy 
obradowania nad sprawami wspólnemi, i aby 
jeszcze w bieżącej sessyi wniósł projekt do 
ustawy, który by zmienił ustawę z 21 grudnia 
1867 0 delegacyach w ten sposób, ażeby Rada 
Państwa przysługujące sobie prawo ustawo— 
duwcze w sprawach wspólnych odzyskała na- 
powrót bez wysyłania delegacyj, a potrzebne 
przedwstępne obrady w celu osiągnięcia zgo- 
dnach uchwał poruczone zostały komissyom 
Ybranym przez Radę państwa i sejm we- 

gierski, ` 
Tr 


Pewien  człor skrajnoj lewi j 
węgierskiego 0 0 skrajnej lewicy sejmu 
„esierskiego wystosował do (ihyczy'ego pro- 
she podpisaną przez 2 i A 
So podpisaną przez 20 deputowanych, ażeby 
W (d. 26 b. m.) zwołał posie- 
aa nie einm węgierskiego. Ghyczy odpowie- 
dzia że ponieważ dotychezas nie było wy- 
był o ST nac a Wie prośby 

s ywauy na posiedzenie, więc uważa w 
mysi nowego regulaminu podobne wezwanie 
za niedostateczne i mniema, że członkowie 
domagający się zwołania posiedzenia sejmo- 
wego powinni osobiście stanąć przed nim i 
wnieść swą prośbę. Opozyeyi powiodło się 
„imć 20 deputowanych, którzy udali się do 
Ghyczy'ego i przedłożyli mn ustnie swe k 
danie, wskutek czego odbędzie się posiedze- 
nie sejmu węgierskiego wo wtorek dnia 
27 b. m. 


SPRAWY ZAGRANICZNE 


(Niemcy a Rossya.) 

W dniu otwarcia parlamentu niemie- 
ckiego piszą Piet. Wiedom.: „Wyjaśnienie 
zagranicznej polityki Niemiec ma «dla Rossyi 
bardzo wielkie znaezenie. Rossya ma wiekszy 
niż ktokolwiek interes dowiedzieć sie, jakie 
jest zapatrywanie gabinetu berlińskiego na 
przesilenie ciężące nad eałą Kuropą. Podezas 
gdy stanowisko innych mocarstw wobec 
kwestyi wschodniej w ogólności a wobec 
Rossyi w szczególności do tego stopnia wy- 
jaśniło się, że można prawie na pewne na- 
przód wiedzieć, czego spodziewać się a cze- 
go obawiać należy, pewność ta eo do Nie- 
miee nie istnieje. Chociaż do tej pory nie 
mamy powodu podejrzywać w` Niemeach 
przeciwników, to z drugiej strony jeszeze 
mniej mamy prawa nważać ich za sprzymie- 
rzeńców. Jeżeli Niemcy ożywione są nezu- 
ciami przyjaźni dla Rośsyl, RE 
objawiają się W oryginalnej formie. 110 
enie w tym stopnin jak Niemcy nie jes 
w stanie wpłynąć na tok wypadków 9 [EL OE 
Żyć szalę na stronę pokoju lub wojny, & 10 
dnak Niemcy dotychczas nie me zrobiły 
w tym względzie, a książę Bismarck zacho- 
wnje uporczywe milezenie. Co znaczy to mil- 
czenie sfinxa nad brzegami Sprei? Czy to 
znak dobry czy zły? Według naszego zda- 
nia raczej drugie niż pierwsze. Jeżeliby Niem- 
cy chciały działać na korzyść Rossyi, wola 
R powinna była już objawić się czynem, 
Says przesilenie staje się coraz groźniejszem, 
Graz niebezpieczniejszem. Mówią wprawdzie, 
a ar Niemcy wzięły na się rolę pośredni- 
wi nędzy Austryą i Rossyg w celu dopro- 
Ale enia między niemi do zbliżenia i zgody. 

> jeżeli książę Bismarck przyjął istotnie 


obecnego systemu, 


jej przepisom, to wyjalby się z pod prawa, 


żadnego objawu opinii, dopókiby nie zawie- 
rał w sobie znamion czynnośći šprzęeciwiają- 
eej się ustawom. 
lziennikarski nie zasługuje wcale na uwagę, 
Yaszezycad go procesem znaczyłoby uwieńczyć 
jego autora anreolą męczeńską a doświadcze- 
nie uczy, że sąd przysięgłych dotąd zawsze 
uwalnial obwinionych o przestępstwa prasowe. 
Zreszta artykul ten nie może narobić tak 
wiele złego, gdyż lud gazet nie czyta z tej 
prostej przyczyny, że czytać nie umie! Mini- 
ster dziwi się, jak 
jego forum skargę 


nie zezwolił na sądowe ściganie 
fektów z czasow (atargiego obwinionych o 


taką rolę, uczynił to jedynie dla ulżenia su- 
mienin. ponieważ taki daleko-widzący poli- 
tyk niepodobna, aby nie byl przekonanym, 
że wszystkie jego: usiłowania w tym wzele- 
dzie nie mogą liczyć na powodzenie z tej 
prostej przyczyny. łe pogodzić to. co się po- 
godzié nie da. jest nad sily Bismarcka. 
| Ziad też takie pośrednieiwe Niemiec. 
jeżeli ono w ogółe istnieje, trndno uważać 
za oznakę przyjaźnej dla Rossyi demoustra- 
eyi. Nam potrzeba daleko większych dowo- 
dów przyjaźni. My nie potrzebujemy zawie- 
raé u Niemcami przymierza zaczepno-odpor- 
chcielibyśmy mieć jednakowoż pewność, 
życzą moralnego poparcia swego 
dzkim celom, do których dąży 
polityka rossyjska na Wschodzie; pragnęli- 
byśmy mieć pewność 0 przyjacielskiem uspo- 
sobieniu Niemiee dla nas, o tem, że Niemcy 
będąc najmniej W „kwestyl wschodniej inte- 
resowane. skorzystają 7 swego mocarstwowe- 
go stanowiska. ze SWEJ wygodnej pozycji, 
aby działać energicznie na rzecz pokoju, na 
korzyść poniewieranych przez Turków praw 
10 milionów elirześcijan; praguęlibyśmy mieć 
pewność, Ze ze strony Niemiec możemy otze- 
kiwać zawsze dobrej rady, przyjacielskiego 
poparcia W obeenem kry tycznem położeniu. 
Tej pewnosci wszakże nie mamy. A brak 


tej pewności 196 może 1 zwiększać obaw 
ee: joezenstwa WO]NY. 

en 1 koci berliński nie mo- 
że działać tak, jakby pragnął, jeżeli książę 
Bismarck bezsilny 2 tego powodu. że opinia 
publiczna Niemiec jest przeciw Rossyi. że 
podejrzywa i nie sprzyja polityce rossyjskiej 
na Wschodzie? Takie tlömaezenie się byłoby 


nego, 
że Niemcy u 
tym ogólno-ludz 


wszakże tylko wymówką. Wiadomo po- 
were "że książę Bismarck może prowa- 


dzić taką politykę. Jaka mu się a) Dzie- 
je jego rządów Z ostatnich lat ziesięciu 
świadczą, że ks. Bismarck zrealizował swoje 
plany nie oglądając sie na protest narodu, 
uni na opozycyę parlamentu. Jeżeliby więc 
w niniejszym wypadku tłumaczył się bezsil- 


nosein. to bezsilność ta jest widocznie wy- 
godną: jeżeliby oświadczył, że nie może nic 
dla nas zrobić, znaczyłoby to, Ze nie zrobić 
A m. przepuszezenie tem więcej bylo- 
‚dnione, - Ze Rossya nie wymaga od 
Niemiee nie takiego. coby sprzeciwiało się 
interesom niemieckim, me, coby wywolać 
mogło opozycyę 70 strony narodu i parla- 
mentu Niemiec. Rossya domaga się od Nie- 
miee nie materyalnego lecz tylko moraluego 
poparela.” 


by mas: 


- (Syinacya w Rımnmunii). 

Do Poł. Corr. piszą pod dniem 20 lu- 
tego 2 Bukaresztu. „Dla seharakteryzowaniu 
tutejszych stosunków partyjnych wypada nic- 
co szczegółowiej opisać dwa wypadki, które 
się tu w ostatnim ezasie wydarzyły. Telegra- 


ful (organ czerwonyeli) ogłosił przed nicja- 


A garen bardzo wojowniczy artykuł prze- 

v konserwatystom, którzy dążą do obalenia 
> a plan swój zamierzają 
wykonać albo przez rewolueya uliczną albo 
też przez intrygi pałacowe. „Co się tyczy 
drugiej alternatywy, mówi wspomniany dzien- 
nik, konstytucya rumuńska co do tego punktu 
bardzo jest jasną. Gdyby książę działał wbrew 


a tem samem zmusiłby naród do opuszczenia 
drogi prawnej.“ Artykuł ten, zwlaszcza osta- 
tnie jego zdania dały konserwatystom powód 
do interpellacyi w senacie. Główny mowea 
konserwatystów wyraził swe zdumienie z po- 
wodu, że książę może być wyjęty z pod prawa, 
gdyby w duchu konserwatywnym miał po- 
czynić w gabinecie zmiany i tem samem spo- 
wodować rozwiązanie Izby. Nadto redaktor 
dziennika jest deputowanym i należy do wię- 
kszości Izby, która tak silnie wspiera dzisiej- 
szy gabinet, Mowea prosi więć ministra spra- 
wiedliwości o bliższe wyjaśnienia. Minister 
Statesco odpowiedzial, Ze zawsze było zasadą 
obecnego ministeryum pozostawić prasie naj- 
zmpełniejszą wolność, nawet wtenczas, gdyby 
prasa miała wypowiadać zdania sprzeciwia- 
jące się ustawom, poniowaź obecny gabinet 
liberalny kieruje się zasadą, aby nie karać 


Zresztą cały ten artykuł 


senat mógł wytoczyć przed 
na artykuł nie zaslugujący 
zwłaszcza że nie tak dawno 
kilku expre- 


wcale na uwagę, 


wielkie bezprawia. Słowa te wywołały wielką 

1 5 i * 1 = 
sensacyą. Uogolniecano zabrał natych- 
miast głos, aby dowieść, ve należy do partyi 


narodowo liberalnej i że jest demokrata; że 
do koalieyi. aby strącić gabinet 


przystąpił 
avoar (alunojz r A . 5 
Lascar Caturgiego, który jak bożek Saturnus 
pożarł wlasne swe dzieci, ponieważ w gabi- 
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necie tym podczas jego pięcioletniego istnie- 
nia oprócz generała Floreseu ostał się jedynie 
sam szef jego. Ale obecny gabinet jest je- 
szcze żarloczniejszy. Podczas dziewieciomie- 
siecznego istnienia połknął pięcioro. swoich 
dzieci. To też całkiem jest osłabiony i jeszeze 
słabszym aniżeli poprzedni gabinet. ponieważ 
gabinet Catargiego i jego stronników w tak 
okropny sposób prześladuje, iż najlepszych 
mężów partyi narodowo liberalnej gwałtem 
przepędza, do obozu konserwatystów, Te prze- 
Śladowania odbywają się mianowicie w Moł- 
dawii w niesłychany sposób, dla tego też 
mowca musi oświadczyć w imieniu narodowo 
liberalnej partyi Moldawii, że na następstwa 
takiej gospodarki niedługo trzeba bedzie eze- 
kać, Po tej mowie, w której Cogalnieeuno 
wymierzył główny cios na frakcyę Jonesco a 
szefowi ministeryum Bratiana groził wotum 
nieufności, gdyby się nie starał wprowadzić 
do gabinetu lepszych Żywiołów, przeszedł 
senat nad interpellacya do porządku dzien- 
nego. i 

Pojawiające się od czasu do czasu po- 
głoski o prześladowaniu żydów stoją również 
w ścisłym związku z naszemi stosunkami 
partyjnemi. W początku tego miesiaca mnie- 
mała tutejsza gmina żydowska mieć powody 
do obawy, iż knuje się plan napadu na sy- 
nagogę. Domonstracya ta jednak nie miała 
być wymierzoną przeciw żydom, lecz - miała 
mieć polityczny charakter. Zamierzano bowiem 
napadem na synagogę wywołać powszechną 
rewolucyą uliczną, celem stracenia gabinetu. 
Prefektura a... otrzymała podobno również 
doniesienia, że konserwatywni przyo ni 
demonstracyą uliczną, 55 Wei ch 
do zmiany gabinetu. W rzeczy samej też cala 
żandarmerya była w koszarach na pogotowiu 
a polieya obsadziła dzielnicę żydowska. Ale 
nie przyszło do zakłócenia spokoju, tylko kil- 
ku przechodzących rzucało kamieniami do 
synagogi podczas nabożeństwa. Ale że w rze- 
czy samej zamierzano urządzić demonstracyą 
uliezną, to zdaje się nie ulegać wątpliwości, 
gdyż jeszeze teraz, pisze dalej wspomniany 
korespondent, dowiaduję się, iż jakiś Murat 
miał na ezele 200 dobrze uzbrojonych ludzi 
rozpocząć rewolucyą uliczną. Zdaje sie je- 
dnak, że nie zdołał zebrać tyn ludzi. Murat 
należy do partyi konserwatywnej, był dawniej 
prefektem Dżurdżewa i Bukaresztu i hie za- 
żywa dobrej sławy. Niektórzy przypisują plan 
tej demonstraeyi partyi czerwonych, a nie par- 
tyi Ghiki. W każdym razie plan ten nie u- 
dał się. a 

Zawikłań wojennych ogromnie się boją 
Rumuni. Rumunianie chciałaby z nikim zrywać, 
lecz z każdym żyć w przyjaźni. Półurzędowy or- 
gau Courrier de Roumanie ogłasza długie arty- 
kuły o neutralności Rumunii. W obecnej chwili 
krytycznej domaga się interwencji europejskiej 
dla zapewnienia Rumunii neutralności i nie- 
zależności, „Rossyan nie możemy powstrzy- 
ada sk Ka dzemnki zarmię 50-600 
się 58 E +. 9 A 00.000 lu= 
dzi. Poe i armię liczącą a z La 
NASZ byll ® Niue zatryumfowala, > p 
e u 
Nasz Wa gnicwa się 110 an H 
BGA a 115 „ bo „powiada: 5 1 o. 
mae Austro- Wawie Wany morg ar p T A 
= egier. Niechaj Bóg nas zacho 
chodzi ie pomocy, dreszez nas JESZCZE pz 
ckiej w r A EM at o okupacy! A 
koresponde % ra Biedni Rumuni, ul 
CZĄĆ, Ga 4 Köln. Ziy., nie wiedzą co po- 
laby Eh a Się połączyli Z Tureya, OE 
najn, gdyż la ndać się na drugi brzeg Ju- 
nie SSA Ą na W oloszezyänie na nichy sie 
krain Rogsyanı „W takim razie zaś wkroczą do 
ad ch ie i spustoszą go zupełnie, zre- 
Stange 10 ue żąda od Rumunii pomocy. 
torzystnem. Pe E również byłoby nie- 
niebezpiecz, łowianie są dla Rumunów zbyt 
można wia sąsiadami, a w końcu nie 
wojna. N zieć, jaki przebieg będzie miała 
ale przyjęcie Rossyan Rumuni są już 
żadnych 10 1 będą „się starali nie robić im 
1 1 rudności. Książę uda się z organa- 
- BWEeQO rządu do Firgoweszty, ztamtąd za- 
wezwie pomocy mocarstw, a potem spokoj- 
nie będzie wyczekiwał końca wojny. Polityka 
ta jest dla kraju bezwątpienia najlepszą”. 


(Peiycya bułgarska). 

Presse otrzymała z prośbą o umieszcze- 
nie następujące pismo: „Prośba mieszkańców 
okręgu Tatar-Bazurdzyckiego do mocarstw 
ann Jak po wszystkich notach i fer- 
ił (jak np. Patio 2 1880 had aeg 
` 1856) e e ee 1 hatli-lnmanım 
18060 nadużycia i gwalty, jakich my Bul- 
guzy doznajemy od ludności muzułmańskiej 
nigdy nie ustały, tak samo i dziś jeszcze po 
. konstytueyi ottomań- 
sic), Obiecującej wszystkim bez różnicy mie- 
szkancom równość, nadużycia i gwałty cią- 
gle jeszeze bywają popełniane i to z daleko 
większą wściekłością aniżeli dawniej. Pomię- 
dzy nami, Bulgarami a Muzulmanami. nie ma 
równości ani w spełnianiu przepisów religii, 
ani też ze stanowiska życia narodowego. Mu- 
zulmanie uważali nas zawsze za podrzędne 
istoty, za swych niewolników, na których 


wszelkiego rodzajn nadużyć i gwałtów. Wiel- 
ka liczba aktów i fermanów została przez 
sułtana ogłoszona, a jeszcze większa liczba 
rozkazów i instrukcyj wysłana do gubernato- 
rów. ale z tego wszystkiego niczego nie do- 
trzymano, niczego nie przeprowadzono. Suł- 
tana przedstawiano nam zawsze jako przeję- 
tego głęboką miloscig dla wszystkich swych 
mieszkańców bez różnicy rasy i religii. Jest 
on takim tylko na papierze. Jeszcze dziś, gdy 
z jednej strony ogłosił sułtan równość i bez- 
pieczeństwo dla wszystkich, z drugiej zaś W. 
wezyr zapewnił, że wszystkie te obietnice 
zostaną przeprowadzone, biedna ludność buł- 
garska wystawiona jest na wszelkiego rodzaju 
nadużycia z strony ludności tureckiej i prze- 
konywamy sie, że miłość sułtańska ku wszy- 
stkim poddanym tak piękna w teoryi, w pra- 
ktyce przyodzianą jest w formę ciągłego u- 
cisku, który niekiedy w rzeź się zamienia. 
Mimo to usiłuje rząd turecki, jak to po ogło- 
szeniu każdego fermanu zwykł czynić, wymu- 
sić na swych poddanych adresy dziękczynne 
za ogłoszenie konstytucyi. Adres taki został 
wygotowany przez ludność bułgarską naszej 
okolicy, a rząd zmusił Bułgarów do podpisy- 
wania tego adresu. My Bułgarzy, stanowiący 
większość w okręgu Tatar-Bazardżyckim, bez 
względu na to, czy przeciw sumieniu nasze- 
mu i pod naciskiem gwałtu i strachu podpi- 
saliśmy taki adres, czy też nie, oświadezamy 
Kkscellencyi, że nie wierzymy w konstytu- 
cyjne obietnice rządn tureckiego i protestu- 
jemy przeciw formie, jakiej użył rząd turecki 
dla wymuszenia na nas podpisów, które uwa- 
Żamy za niebyłe i za nieważne. Jesteśmy 
mocno przekonani, że krom projektów przed- 
lożonych przez mocarstwa nie mogą istnieć 
reformy, któreby zdołały uszczęśliwić ludność 
bułgarską. Nie jesteśmy i nie możemy nigdy 
być zadowoleni z konstytucji tureckiej. Pro- 
simy Ekscelleneya bardzo uniżenie, abyś ra- 
czył rozważyć życzenia i przekonania całej 
ludności bułgarskiej. Liczymy na usiłowania 
podyktowane ludzkością i na dążności, które 
zamanifestowały mocarstwa duropejskie ze 
względu na nasz naród i pozostajemy ete, 
Chrześcijańscy bulgarsey mieszkańcy okręgu 
Tatar-Bazardżyckiego. 
(Nastepnja liezne podpisy). 


(Edhem basza). 


„Od wczoraj, pisze stambulski kores- 
pondent Köln. Zig. pod dniem 16 lutego, 
stanowisko Edhema baszy zdaje się być za- 
| chwianem. Osm dni upłynęło od usunięcia 
| Midhata baszy a jego następca pozostaje je- 
szcze w swym urzędzie!“ wołają wszyscy ci, 
którzy po upadku Midhata spodziewali się 
strącenia z tronu obecnego sułtana. W. we- 
zyrat Kdhema baszy jest powszechnie uwa- 
zany za peryod przejściowy. Edhem basza 
nie ma wielu stronników, zbywa mu zupeł- 
nie na talencie utworzenia sobie partyi t dla- 
tego w chwili, gdy dwie partye stanęły na- 
przeciw sobie w szranki i mierzą swe siły, 
nie zdoła przy swem neutralnem usposobie- 
nin długo ostać się na swem stanowisku. Na 
jego pochwałę trzeba jednak powiedzieć, że 
nigdy się nie darł na obeene stanowisko i że 
zawsze doskonale znał jego znaczenie, a jeżeli 
prądem wypadków będzie z W. Wezyratu 
straeony, nie będzie to dla niego niespodzian- 
ką. W takim razie może się Edhem uważać 
za prawdziwą ofiarę swej miłości ojczyzny, 
gdyż jedynie za taką ofiwę uważać należy 
przyjęcie stanowiska po Midhacie wśród ta- 
kich okoliczności. Z wszystkich polityków tu- 
reckieh stojących dziś u steru, Kdhemowi z 
pewnością najbardziej leży na sercu los Tur- 
cyi. Słabowita postać, która od dziesięciu dni 
jeszeze bardziej się złamała, siwiejący włos i 
słaby wzrok, w którym boleść się przebija, 
dowodzą, jak wielkim jest dla niego ciężarem 
spoczywająca na nim odpowiedzialność, jak 
chętnie chciałby do gry wewnętrznych par- 
tyj i zewnętrznej polityki wprowadzić ducha 
pojednania i spokoju. Lecz nie jemu jest da- 
ne przyprowadzić dzielo spokoju do skutku. 
Na liście kandydatów opinii publicznej stoi 
trzech jego następców: Dżewdet basza, Reuf 
basza i marszałek pałacowy Mahmud Damad 
basza. Ostatni zaczyna być uważany za per- 
sonilikacyą powszechnego „krachu.* Jeżeli w 
rzeczy SA stanie na czele rządu a tem sa- 
men palac sułtański , Zapanuje nad Porta 
wtenczas wladza sultańska poniesie daleko 
większy cios, aniżeli ten, jakiby jej zack 
bn ue hpi konstytucyjne 0 Mid. 
CA SB Obecnie panuje jeszcze strach 
przed kuropą 1 dlatego e 
jeszcze 


| eheianoby tymczasem 
ka utrzymać na czele rządów mężów, 
ktorzyby pośredniczyli w nagłym skoku od 
Midhata do Mehmeda. 

O pochodzeniu Edhema baszy krążą 
dziwne wieści. (Nieco odmienne od tych, 
które już dawniej podaliśmy w Gazecie p. R.) 
Ma on być niewolnikiem porwanym podezas 
rzezi na Chios. Liczył wtenczas lat siedm, 
tak że sam pamięta o swem pochodzenin, 
jakkolwiek w żaden sposób nie chce się do 
niego przyznać, We wsi Kazkundżak pod Sku- 
tari w Azyi ma żyć jeszcze jego brat będący 
greckim archimandrytą, który z swego pokre- 
wieństwa z Kdhemem żadnej nie robi taje- 


mniemali zawsze mieć prawo dopuszczać się | mnicy. Ile w tem prawdy, trudno powiedzieć. 


Edhem dostał się do pałacu Mahmuda jako 
Oglłams (paź) i otrzymał później za żonę 
byłą odaliskę Abdul Medżida. Wiadajae ję- 
zykiem francuskim uezył później sułtana tego 
języka i piastował w kraju kilka niższych 
urzędów. Następnie został przyłączony do 
ambasady tureckiej w Paryżu. Tutaj z wiel- 
kim zapałem oddał stadyom technicznym, i 
otrzymał nawet dyplom inżyniera. co z re- 
szta we Franeyi dla obcych nie jest zbyt 
trudnem do osiągnięcia. W roku 1857 został 
powołany do ministerynm, w roku 1860 otrzy- 
mał tekę handlu i robót publicznych, w roku 
1865 ndał się jako gubernator do Laryssy. 
następnie do Skutari w Albanii, zkąd powró- 
cil w roku 1869. Przez niejaki ezas nie pia- 
stował żadnego urzędu, aż znów otrzymał 
dawne swe stanowisko w ministeryam. Ale 
następnie zamieniał jeszcze po dwa razy to 
stanowisko z urzedem prezydenta oddziału 
dla robót publicznych w radzie państwa. Po- 
sadę ambasadora w Berlinie mial dla tego 
otrzymać, że Aristarchi bej, który się ożenił 
z Niemką. zdawał się być zbyt zniemczałym. 
Edhem sam nie ubiegał się o to. wolał bo- 
wiem pracować w ministerynm robót publi- 
cznych, gdzie mógł rozwinąć swe techniczne 
zdolności. Mehemed Rużdi basza mial ochotę 
zatrzymać go w Konstantynopolu, ale Midhat 
basza tak silnie domagał się jego wydalenia, 
ia Mehemed Ruzdi w konen ustąpił. Co się 
tyczy działalności Kdhema w Berlinie, tru- 
dno ją na razie należycie ocenić. Okoliczność 
że ks. Bismarck przed jego wyjazdem na 
konfereneya nie chciał go przyjąć, narobiła 
wiele hałasu i gruboby się pomylił ten, kto- 
by twierdził, że Edhem sam nie uczuł tego 
upokorzenia. Ale rząd niemiecki starał się 
tak mocno zatrzeć to złe wrażenie, iż obe- 
cnie nie ma pomiędzy Turkami szczerszego 
przyjaciela nad Edhema. Na konferencyi trzy- 
mał się Edhem zasady, że przedewszystkiem 
należy ocalić honor Tareyi i że przyjęcie 
uchwał konferencyjnych nie zgadza się z tym 
honorem. 4  pelnomoenikami europejskimi 
pokłócił się kilkakrotnie a hrabiemu Chau- 
dordy powiedział nawet, że Turcyi można 
wprawdzie wskazać na rzeź bulgarską, ale 
nie można jej wytknąć ani nocy św. Bartlo- 
mieja, ani dragonad, ani wreszcie zamordo- 
wania 20000 Indzi podczas komuny. Glo- 
wnem dzielem Kdhema, którego dokonal jako 
inżynier i minister, była budowa kolei pań- 
stwowej od Skutari do Ismidtu, jednakże nie- 
„mierne koszta tej budowy nie są w żadnym 
stosunku do jej dlngości wynoszącej 91 kilo- 
metrów. 2 baronem Hirszem był Edhem ba- 
sza zawsze na bardzo złej stopie. Hirsch 
chciał zawsze używać chrześcijańskich robo- 
tników, Edhem zaś uwzględniał po najwię- 
kszej ezęści tylko mnzułmanów, tak że tylko 
z trudnością dostało się kilku chrześcijan do 
wyższego zarządn w ministerywn robót pu- 
bliezuyeh. Trzeba jednak przyznać, że pozo- 
stał biednym, mimo że na swym urzędzie 
mógł przyjść do wiełkiego majątku. Oprócz 
konaku w Stambule ukończonego do połowy 
nie posiada nie; a gdy przed swym odjazdem 
do Berlina pozostawał bez urzędu, popadł 
nawet w wielką nędzę. Zważywszy więc, z jaką 
łatwością, jak tego w swym kraju częst 
miał przykłady, mógł na swem stanowisku 
przyjść do ogromnych bogactw, będziemy 
daleko łagodniej sądzili jego czyny i unie- 
winnimy je w części ze względu na trudne 
stosunki, jakie panują w Tureyi. Kdhem ba- 
sza jest gładkim, wykształconym człowiekiem 
i pominąwszy sporadyczne napady trapiącej 
go choroby. bardzo milym w towarzystwie, 
O napadach tych opowiadają wiele wesołych 
historyj. Korespondent Köln Ztg. powiada, 
że sam był świadkiem takiego napadu. Było 
to w czasie wstępnych prac konferencyjnych. 
Kdlem basza rozgniewany i oburzony w naj- 
wyższym stopniu, iż Turków cheiano wyklu- 
ezyć od ndziałn w obradach, wykrzyknął 
sarkastycznie: „Jesteśmy barbarzyncami, je- 
słeśmy dzikimi, nie potrzeba nas uwzgle- 
dmiać, my nie nie wiemy, ale, dodal w koń- 
eu, potrafimy ocalić swój honor. Nous san- 
verons notre honneur!“ 


RONIKA 


ilowane samobójstwo. Mi- 
cz, Gzeładnik pickarski, wdowiec i 
że o dziecka, powróciwszy wczoraj wie- 

o domu pod 1. 5 przy ulicy Blacharskiej, 
gdzie kątem mieszkał u pewnego woźnego ipo- 
łożywszy się na-qożku, owinął sobie szyję rze- 
mykiem-i począł się nim dusić. Spostrzegła to 
czternastoletnia córeczka woznego, który przy 
pomocy innych osób zaprowadził Dziwieza do 
polieyi. Dziwiez utrzymuje, że pozbawiony ro- 
boty i środków do życia, chcial sobie Życie o- 
debrać. 

* W Gródku przytrzymano przed- 
wczoraj Mikołaja Nowaka z Liska, który przy- 
był tam ze Lwowa. i znaleziono u niego pudeł- 
ko z firmą apteki Mikolasza a w pudełku złoty 
zegarek z złotym Janenszkiem. Nowak z po- 
siadania tego zegarka nie może się usprawiedliwić. 

* Niewyśledzeni dotąd złodzicjeroz- 
bili w zeszły piątek drzwi do piwnicy pod l. 


4 


4 przy ulicy Celnej i zabrali z tamtąd znaczną 
ilość szklanych towarów, po największej części 
szklanek, na 20 zł. wartości. 

* Kradzież konia. W nocy z nic- 
dzieli na poniedzialek niewiadomy sprawca wy- 
prowadził szynkarzowi Berlsteinowi pod J. 69 
przy uliey Zielonej z zamkniętej stajni konia, 
ocenionego na 25 zł. Koń jest ciemno-gniady i 
ma przednie nogi biale po kostki. Dniem po- 
przód podobno ten sam zlodziej skradł z pod- 
wórza tego domu pare gęsi. = 

* Stróż pocztowy przylrzymu! po- 
zawczoraj wieczór w podwórzu głównego zabu- 
dowania pocztowego pewne indywiduum, które 
zakradłszy się na podwórze zdarło cztery skó- 
rzane fartuchy z wozów pocztowych. 

* Z wystawy sklepowej p. B. 
Lanfera, kupea pod L EI przy ulicy Haliekiej, 
ściągnął ktoś pozawczoraj wiszącą nad drzwia- 
mi bunde bronzową, czerwonem snknem pod- 
szytą. 

* Zgubiono porawczoruj klarynet na 
placu Krakowskim. Rzetelny znalazca winien sie 
zgłosić u p. Hausmana pod L 43 przy ulicy 
Kazimierzowskiej, gdzie stosowną otrzyma na- 


srodę. 
— "Kowarzystwo ochrony zwie- 
ral w 5tuttgardzie udało się w ostatnich 


czasach do sądu z żądaniem pociągniecia do od- 
powiedzialności pewnego Anglika, nazwiskiem 
William Wheple, za to, że w Offenburgu (w 
Badeńskiem) wytruł  strychniną rozrzucona w 
kawałkach mięsa po ulicach prawie Wszystkie 
psy, mszcząc się w tak okrutny sposób na miej- 
scowym klubie myśliwskim, który nie chciał go 
przyjąć da swego grona. Sąd przychylił się do 
tego żądania i kazal uwięzić Anglika. Pomię- 
dzy otrutemi psami znajdowały się wyżly naj- 
rzadszych ras, a jeden ceniony był na 1.000 
mark. 

— Astronom profesor Newcomb z 
obserwatorynm washyngtońskiego oglasza, że z 
obserwacyj, jakie przez wiele lat czynił nad o- 
brotem ksieżyca zdaje się wypływać, iż w ri- 
«lm ziemi naokoło słońca zachodzą pewne nie- 
regularności, rozumie się tak male, Ze spraw- 
dzić je mogła tylko matematyka. Newcomb obli- 
czył mianowicie, że od roku 1850 do 1862 w 
ruchu ziemi było siedmiosekundowe spóźnienie, 
podczas gdy od roku 1862 do 1874  przyspie- 
szenie ośmiosekundowe. Dwie postawili uczeni 
teorya, objaśniające to zjawisko. Według jednej 
ziemia rzeczywiście ulega owym malym niere- 
gularnosciom w ruchu swoim; według drugiej 
zaś, nieregularnosci owe w zastosowanin do 
ziemi są tylko pozorne, rzeczywistemi zaś są w 
ruchu księżyca, około którego krąży jakieś cic- 
mne, a więe dla oka naszego niewidzialne cia- 
to, wywierająco nań wplyw, który odpowiada 
sprawdzonym opóźnieniom i przyspieszeniom pe- 
ryodycznym. 

f Zmarli w ostatnich dniach: w 
Hirschstetten znany niemiecki malarz history- 
emy Karol Schönbrunner, którego freski zdobią 
strop nowego kościoła na TV hd w Wie- 
dniu, przeżywszy lat ezterdzieści cztery; w Ko- 
penhadze prof. teologii dr. Pr. Hammerich, an- 
tor „Dziejów kościoła chreścijańskiego*, przeżyw- 
szy lat 67. 

— Morderców Anny Gottwaldowej 
w Wiednin, po siedmiotygodniowych poszukiwa- 
niach wyśledzono w końcu. Są to młodzi rze- 
mieślnicy Klampfl i bracia Sehönbauer. Podmó- 
wiła ich do zbrodni żona stróża  Reingrubera, 
na którego padalo podejrzenie zbrodni i który 
z tego powadu, czując się niewinnym. a wic- 
dząc o winie żony, obwiesil sią w kilka dni pa 
dokonanem przez powyższą szajkę morder- 
stwie. Gottwaldowa zostala zamordowana nie 
dnia 9 stycznia, jak się pierwotnie zdawało, 
ale dnia 8 stycznia, i tem się tłumaczy, Że 
Reingruberowa, która w pierwszej zaraz chwili 
badana była sądownie, umiała wykazać swoje 
alibi. Właściwym mordercą był Klampfl. Zra- 
bował w mieszkaniu zamordowanej dwa wore- 
czki z monetą srebrną w kwocie okolo 35 zt, 
książeczkę kasy oszczędności na 500 zł. i ko- 
sztowności w niewielkiej cenie. 


? 


— Wybuch prochu. Z Genewy 
dnia 24 b. m. donosi depesza telegrafiezna: 


Magazyn prochu przedsiębiorstwa budowy tune- 
lu przez górę św. Gotarda wyleciał dziś w po- 
wietrze. Dwaj robotnicy utracili życie. 

— Piękny dar otrzymał w tych 
dniach papież z rąk areybiskupa z Rheins i 
księdza Sira, od katolików francuskich. Jest to 
pomnik nader bogaty i misternie wykonany, w 
kształcie szatki, zawierający przekłady na wszyst- 
kie języki bulli /nfallibias „Deus. Pisze o nim 
korespondent rzymski Kur. Poen.: Ogladalem 
to bogactwo sztuki, te bronzy złoeone, emalie i 
małatury; ale trzeba szczegół każdy obejrzeć z 
osobna, ażeby dostatecznie ocenić. Każda bulla, 
a jest ich do 300, oprawę ma odpowiednią 
krajowi, którego językiem jest skreślona. Litew- 
ska gustowna i bogata, ma okładkę z drzewa 
rzeźbionego, srebrnemi herbami i zamkami opa- 
trzoną, dar pani Platerowej; egzemplarz polski 
pani Przeździeckiej tymezasem u niej spoczywa 
dla wykończenia ostatnich kart. Ojciec święty 
bardzo z tego daru uradowany. Na monumen- 
cie stoi posąg Matki Boskiej ze srebra, wielko- 
ści pół naturalnej, a pewien złotnik 2 Paryża 
nadesłał dla posągu szezerozłotą, pięknemi bry- 
lantami wysadzaną koronę. Wspaniały ten upo- 
minek umieszczono w sali Niepokalanego Poeze- 
cia, obok stanzów Rafaela. 


— KMmyśley przyrząd wprowa- 
dzili ostatniemi czasy inżynierowie  amierykań- 
sey do użytku zarządu dróg żelaznych. miano- 
wicie służący do dokładnego sprawdzenia, w 
których miejscach tor kolejowy jest pod jakim- 
kolwiek wzgledem uszkodzony i wymagający na- 
prawy. Przyrząd sam jest nader prosty, Do la- 
komotywy pociągu przyczepia sie maly wózek, 
na którym złożony jest odpowiednio zwój pa- 
pieru, na kilkaset metrów długi. Podczas jazdy, 
w skutek stosownego mechanizmu zwój papieru 
odkreca się i wchodzi na drugie koło tak, że 
na każdą milę angielską wychodzi trzy stopy 
długości zwojn. Umieszezony w przyrzadzie me- 
chaniczny olówck kładzie znaki na odwijającej 
się rolee papieru. O ile jazda jest spokojniejsza, 
odpowiadające jej znaki ołówka na zwojn są 
równiejsze, i na odwrót; jeżeli na drodze są 
jakie uszkodzenia, znaki są mniej równe. Gdy 
wózek z przyrządem przejedzie cały tor kolejo- 
wy, można un zwoju wyczytać formalne spra- 
wozdanie ze stanu drogi żelaznej, i wedłag zna- 
ków olówkowych następnie z wszelką dokladno- 
ścią sprawdzić, w którem miejsen i jakiego ro- 
dzajn znajdnją się na drodze uszkodzenia. 

— Po Jules Janinie sprzedano w 
ostatnich dniach w Paryżu księgozbiór za sumę 


blisko 100.000 franków. Do osobliwości tego 
księgozbioru zaliczają dzienniki paryskie kom- 


pletny zbiór wydań dzieł Berangera (3700 fr), 
tukiż zbiór dzieł Iamartina (115 franków), 
Wiktora Hugo Contemplations (1000 kr.) i „Le- 
genda wicköw“ (635 fr.) W ogólności spuścizna 
po Jules Janinie oceniona została na 2,400.000 
[rauków 


— © szezególniejszem zjawi- 
skat, które obserwowano niedawno w Rogle- 


wieach, na Szlasku prnskim. opowiada Presl. 
Zty. Dnia 9 b. m. wkrótce po godzinie 6 wie- 
rem, a więć w czasie, kiedy w Wrocławiu 
szalała burza, powracali robotnicy roglewsey do 
domu. Nagle włosy niektórych wydawać zaczę- 
ty tak silne światło, że w pierwszej chwili my- 
ślano, iż się palą. „Jednocześnie leśny o trzy 
ćwierci mili z tamtad spostrzegł, że broda jego 
wydaje światło po stronie odwróconej od ostre- 
go wiatru, który właśnie prószył śniegiem. Kil- 
kakrotnie poturt ją ręka, ale światło przez ro 
nie ustało. Wkrótce potem zerwał sie wiatr je- 
szcze gwaltowniejszy. 


Rada miasta Lwowa. 


(Spraacdzemie wyborów). 


(A) Pod przewodnietwem p. Aasin- 
skiego odbyło „ię wczoraj poriodzenie Rn- 
dy, na którem p. Teodor Kulezychi imic- 
niem komisyi werylikacyjnej, wybranej dnia 
20 b. m., zdał sprawę z dokonanych wybo- 
rów. 5 bardzo obszernego sprawozdania do- 
wiedzieliśmy sie, że z 6059 uprawnionych do 
głosowania wyborców, głosowało tylko 1605. 
Nie doręczono 592 kart legitymacyjnych dla 
rozmaitych ważnych powodów.  Absolntna 
większość wynosiła 503 głosów. Wszyscy 100 
Radni otrzymali znacznie więcej głosów, niż 
potrzeba bylo do absolutnej większości. Naj- 
wiecej głosów, bo 1603 na 1605 głosujących, 
otrzymał ks. kanonik Zabłocki, najmniej, bo 
926 głosów p. Zaak. Do urny wyborczej wlo- 
żono 958 kart nickreślonych a mianowicie 
a lista, którą proponował komitet przedwy- 
borczy. Po wybranych 100 pp. kadnych, o- 
trzymali najwięcej głosów pp. dr. Janota i 
Szczepan Kuryłowicz. Na wniosek komisyi 
werylikacyjnej uznano tedy wybory wszyst- 
kich 100 Radnych zu legalne i tym sposo- 
bein dopelniono ostatuiej formalnosei potrze- 
bucj do nkonstytuowania się Rady. Wybór 
prezydenta miasta Lwowa i wieeprezyden- 
tów nastapi we czwartek dnia 1 marca r. b. 
Wczoraj, na poulnem posiedzeniu, zastana- 
wiali się pp. Radni, nad wyborem pierwsze- 
go wiceprezydenta. 
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Galicyjskie Towarzystwo gospodarskie, 


1. 


(L) W dalszym ciągn posiedzenia od- 
czytał p. B. Angustynowiez sprawozda- 
nie komitetu w sprawie wystawy krajowej 
rolniczej, % którego wyjmujemy najciekawsze 
szczegóły. Komitet wybral w listopadzie r. z. 
komissyę z pięciu członków. W skład tej ko- 
missyl weszli pp. Włodzimierz hr. Dziedu- 
szyeki, Bolesław Augustynowicz, dr. Teofil 
Ciesielski. Feodor Knlezycki i Kazimierz Ober- 
tyński. O ukonstytuowaniu sie tej komissyi 
zawiadomiono rozmaite instytucye i korpora- 
eye z prośba o popieranie przedsięwzięcia a 
względnie o wzięcie ezyunego udzialu w urzą- 
dzeniu wysiawy. (idy wszystkie niemal za- 
klady i korporaeye, do których się udawano, 
daly życzliwą odpowiedź, ukonstytnowano ko- 
mitet, i na posiedzeniu w d. 2 kwietnia z. r. 
uchwalono ogólny program wystawy podług 
propozycyi pierwotnej komissyi tymczasowej, 
prócz tego wybrano prezesem wystawy J. E. 


Włodzimierza hr. Dzieduszyckiego. Nar 
stepnie oznaczono termin wystawy. a miano- 
wicie uchwalono. że odbędzie się we wrze 
zuin 1877 r. Dalej przyjęto plan organizacy 
zarządu i przystąpiono do wyboru członków 
zarządu w myśl rzeczonego planu. Wybrano 
tedy wieeprozesami pp. Adama ks. Sapiehe 
i Jen Badeniego, dyrektorem pp. Bolesława 
Augustynowieza a jego zastępcą p. Ludwika 
Wierzbiekiego, Wybrano następnie komissye 
ulministracyjmy Z IL członków i komissyt 
techniczną z 4 członków. które to komissyć 
stanowią razem komissyę wykonawczą; sekre- 
tarzem wybrano p. Maks, Bodyńskiego. Od 
tej pory komitet wystawy a względnie komis- 
sya wykonawcza zajęly sie przygotowaniami 
wstępnemi. usłanowiwszy w krakowie filię 
pod przewodnietwen wiceprezesa pala 
badeniego. Zaproszono do udziału w urza- 
dzeniu wystawy krajową Rade szkolną, która 
mianowała swego delegata. Glöwnem stara- 
niem komitetu było zapewnienie potrzebnych 
iimduszów. W tym kierunku starania nie po- 
zostały bez skutku, gdyż do tej pory uzbie- 
rano na cele wystawy 18.250 r., nie licząc 
w to subweneyi w kwocie 10.000 zli., zape- 
wnione) przez ministerstwo roluietwa. W go- 
towiźnie wpłynęło ze składek zebranych przez 
mianowanych na ten cel delegatów lub na- 
deslanyech przez osoby prywatne wprost do 
komitetu wystawy 2.198 Ir. Zapewniwszy 
sobie fundusze, przystąpił komitet do ułożenia 
budżetu na podstawie projektu komisyi wy- 
konawezej, która wyjednała sobie poprzednio 
a J. E. br. Neipperga odstąpienie un cele 
wystawy placu Jabłonowskiego i poslarała 
się o wypracowanie planu i kosztorysów Imi- 
dynków wystawowych. Uchwalono budżet, u- 
poważniając zarazem komissyę wykonawczą 
do wydania 26.000 złe. zamiast prelimino- 
wanych 23.000 zer. na wypadek. gdyby się 
okazata potrzeba roszerzoniu budynków wy- 
stawowych. Na prowineyi mianował komitet 
260 delegatów do zbierania składek na cele 
wystawy. Nakoniee ulworzyl komitet 30 sek- 
zyj, w skład których wehodzi około 140 osób 
i którym powierzoną jest pieeza nad poszcze- 
zólnami grupami lub częściami grup. co do 
zgromadzenia odpowiedniej liczby okazów i 
uporządkowania ich na wystawie. 

Po odczytaniu tego sprawozdania prze- 
mówił gorąco p. Augustynowicz do ngero- 
madzonych, zachęcając każdego z osobna. a- 
żoby w miarę sik swoich przyczynił się do 
przeprowadzenia dziela (yle pożytecznego, ja- 
kiem niewątpliwie będzie tegoroczna wysta- 
wa krajowa. Zgromadzenie przyjęło przychyle 
itie_powyższć sprawozdanie, eee ee 
pr. Fadensz Piat przoedlożył zyroma 
dzenia w bardzo obszernym wywodzie ważną 
sprawę  komasacyi grantów. Wiadomo, że 
„prawa ta hyla przedmiotem obrad Izby de- 
putowanych. Rzad przedłożył ją Izbie w for- 
mie projektn rządowego do ustawy państwo- 
wej. Wowezas podniosły się głosy, Ze ta 
sprawa nie należy do kompetenevi Rady pit- 
sLwa, lecz do sejmów krajowych. W skutek 
lego rozesłało ministerstwo ów projekt rzą- 
dowy jako wniosek referenla do wszystkich 
Wydziałów krajowych i Towarzystw gospo- 
darskich do zaopiniowania. Komitet gal. Tow. 
vospodarskiego zastanawial się nad tą spra- 
wa w następujących kierankach: Które ciała 
ustawodawcze jest kompetentnem do uchwa- 
lenia ustawy o komasacyi gruntów? Czy ko- 
masacya jest potrzebną? Uny jest na czasie? 
Uny należy zmieść wspólność pastwisk, lasów 
i dak? Na pierwsze pytanie odpowiedział ko- 
mitet, %e komasacya należy wyłbueznie do 
kompeteneyi sejmów krajowych. Na drugie 
pytanie odpowiedział tak komitet,  jakoteż 
wszystkie o to zapytane oddziały gal. Tow. 
sospodarskiego jednogłośnie, Ze komasacya 


gruntów jest koniecznie potrzebną, chociaż 
jest nie na czasie. Stosowny czas bowiem 


minął wówczas, gdy w Galieyi zn0szono paii- 
szezyzmę. Równie nie na czasie jest znosze- 
nie wspólności pastwisk, lasów i łąk. Opi- 
nia komitetn gal. Pow. gospodarskiego w 
sprawie komasacyi grantów, (która będzie za- 
komunikowang ministerstwu) streszcza sie 
tedy w nastepujacych dwóch wnioskach. któ- 
re komitet przedkłada zgromadzeniu: Zgro- 
madzenie nchwali: 1) Komasacya gruntów, 
dla gospodarstwa wiejskiego w kraju naszym 
koniecznie potrzebna, da się przeprowadzić 
bez znaczniejszego rozjątrzeuia i oporu ze 
strony ludności wiejskiej, jeżeli postępowanie 
komasacyjne zarządzonem będzie nie 2 urze- 
du lecz tylko na żądanie interesowanyeh i 
jeżeli postępowanie komasacyjne zurzadzonem 
będzie tylko tam, gdzie posiadacze opłacają- 
cy dwie trzecie podatku grantowego oświad- 
end się za niem przy glosowaniu. 2) Z prze- 
pisami o komasaeyi będzie stosownie pola- 
czyć przepisy o podziale wspólnych gruntów 
lnb uregulowaniu  wspólucgo używania, je- 
dnakowoż pod warunkiem. że podział nie be- 
dzie odnosił się do gruntów leśnych i że 
przeprowadzonym będzie nie z urzędu lecz 
tylko na żądanie połowy uczestników. 

Na wniosek p. Hnbiekiego uchwaliła 
zgromadzenie nad powyższemi dwoma wnio- 
skami zastanowić sie szczegółowo na pot- 
bem zgromadzeniu. które odbyło się w 507 
bote wieczorem. 1 

Z porządku nastąpiło rozdanie nagrod 


A 


em... 


d calkowite gospodarstwa wzorowe, 

b. Abrahamowicz miał odpowiednią, prze- 
ON Za calkowite gospodarstwa wzorowe 
większych posiadłości, za r. 1575, otr „ble 
Perwszy nagrodę (srebrny piękny puhar 1 
medal złoty w wartości 60 1 tów) p. Da- 
Mazy Kunaszowski zu swoje A 
w Porekosach. Drugą nagrodę (srebrny pu- 
har i wielki medal srebrny) p.  Ozesław Lek- 
Czyński za wzor. gosp. w Özertezu. Zar. 
1876 otrzymał pierwszą nagrodę (jak wyżej) 
Jakób br. Romaszkan za gospodarstwo w 
Horodence, drneą nagrodę (juk wyżej) p. Se- 
weryn br. Bru nicki za wzor. gosp. w Za- 


'oszezykach. Za wzorowe gospodarstwo wic- 
śniacze w r. 1875 otrzymał pierwszą nagro- 
de (200 zbr. w srebrze i dyplom uznania) 
Jan Barta, z Podbereża. pow. stanisławo- 
wski, druga nagrodę (150 zr. i dyplom u- 


znania) Teodor Koster ko z Uueulowice w 
powiecie Żydaczowskim, trzecią nagrodę (100 
zły. i dyplom) Miehal Komarzyński z Ku- 
czan, pow. Brzeżany. Za rok 1876 otrzymał 
pierwszą nagrodę (jak wyżej) Mikołaj Na- 
zarko z 'Toustołóg pow. Tarnopolski, drugą 
nagrodę (jak wyżej) Antoni Dziunikowski 
2 Gwitowy, pow. Buczacki; trzecią nagrodę 
(jak wyżej) Bazyli Harmacyj z Tuczki, w pow. 
Tarnopolskim. Włościanin Barta, otrzy- 
mawszy nagrodę. głosem drzącym od wari- 
szenia dziękował za nią, zapewniając, 70 
przykładem swoim zniewoli innych swych 
współobywateli do naśladownietwa i docze- 
kania się w życiu chwili tak szezęśliwej, ja- 
wiej wlaśnie on dożył. Piękne pahary KA 

bardzo gustownie wykonane w Wiedniu, 
eh wartość 1200 zl, 

Hr. Włodzimiera Dziednszeki, przed 
zamknięciem posiedzenia przemówił do zgro- 
mi dzonych prosząc, ażcby w miarę możności 
przyczynił się każdy do powodzenia wystawy 
krajowej. ` 


Na tem zakończono pierwsze posie- 
dzenie. 

Wiedeń 26 lutego. (Tel. Graz. 
Lwow.) Na a iaia targu bydła 


panował z początku obrót ożywiony 
z powodu malej ilości $ spędzonych wo- 
łów. Mimo to ceny nie poszły odpo- 
wiednio w górę. Spędzono 346 gali- 
eyjskieh. 1958 węgierskich. 374 nic- 
mieckieh wolöw. razem 2678. Placono 
a MR lo: alten wały roze 

A., rskie le: m, 
niemieckie 50—56 zr. 


_ OSTATNIA POCZTA 


Układy pokojowe między P 


or b a Ser- 
bia doprowadzone zostały do pomyślnego 
końca. Dzisiaj pojawić się ma irada sullan- 
ska, ogłaszająca pokój. 


V przededniu zebrania sie skupczyny 
umieść hr Istok belgradzki artykul, w którym 


„7: —— RG 


rzyczem | odzywa sie do "reprezentantów naroda, aby 
NAJ 


nie potepiali wojny serbsko-tureckiej. Wojna 
ta mnsiała być prowadzoną dla honoru. była 
ona tylko seeną 7 krwawego dramatu, który 
począwszy od Kossowego Pola, nieustannie 
się odgrywa. epizodem walki ludów słowiań- 
skich o niepodległość. Jeżeliby Serbia przez 
tę wojnę wywołała tylko wojnę między Ros- 
syą a Tureya. byłby to Już wielki rezultat, 
a krew przelana niezem jest w porównaniu z 
korzyściami dla chrześcijan. bałkańskich. Slowa 
cura w Kremlu nie były powiedziane na 
darmo. a kto mówi 0 nstąpieniu Rossyi, ten 
jest wrogiem Stowianstwa i nie zna Rossyi 


ani jej dziejów. 
recki minister-prezj dent p. Komun 
zil się w Izbie 21 b m. podczas 


rekrutacyjną: „Musimy 
Ofiary są konieczne, 


duros, 
obrad nad 


być gotowi do maja. 
honor nasz N: bye zaangażowany podo- 


bnie jak w 1868. Musimy bronić praw 
swoich i nati Nie aj agniemy zdobyczy, 
ale nie możemy być postawieni niżej Serbii. 
Czarnogóry i innych malych. państewek. Idea 


ojczyzny jest idea poświęcenia. 


wyraz 
ustawą 


Jawnal Offieiel ogłosił znowu dluga 
listę proskrybowanych urzędników admini- 
strac yjnych. Lista ta obejmuje 152 nazwiska, 
między niemi 74 podprefektów, 45 radców i 
32 sekretarzy prefektury. Dzienniki republi- 
kańskie tryumfują 1 chwalą rząd za ten sy- 
stem „moralnego porządku; dzienniki kon- 
serwalywno podnoszą zgubne następstwa Jà- 
kie wypłynąć SZ dla kraju “ tych zmian 
urzedników za każdą zmianą gabinetową. 

Los ABEC 

Dzienniki donoszą, że poseł porski 
ndzielił Suktangwi depesze Szacha, w ktorej 
tenże daje wyjaśnienia “ powodu ungtoma- 
dzenia wojsk perskich na granicy tureckiej. 
a jako eel tego nagromadzenia podane Jost 
zapobieganie spustoszeniom zarządzanym prze% 
plemiona koczowniezo. Poraz wyszedł rozkaz 
zaniechania dalszych wyselek wojska un gia- 


nice. 


— 


7 Waszyngtonu 25 Intern donoszą: 
Na wspólnem posiedzeniu ohn Izb AA 
sprzeciwiali się demokraci OFZECZENIM konis- 
syi Ibstu, która a GI iż glosy Orc- 
ponu padły na Hayesa. Pomimo tego orse- 
czenie do uzunne zostało za ważne. Poczem 
demokraci zaprzeczali ważności głosów wy- 
| borczychi w Pensylwanii. 


| EA ( — 


TELEGRANY GAZETY LWOWSKIEJ 


Wiedeń, 27 lutego. (Tel. pryw.) 
Wedlne doniesień e arskieh wezo- 
vajsza wspólna rada ministrów pod 
przewodnietwom Najjaśniejszego Pana, | « 
zajmowała się skreśleniem protokołu 
ugodowego i uchwaliła, ahy przedło- 
żenia (ARMO. ile możności jeszcze 


5 


przed świętami Wielkanocnemi wnie- 
sione zostały do obu parlamentów. 


Fremdenblatt przestrzega wszyst- 
kich, którzy zamierzają udać się do 


Konstantynopola i szukać tam służby 
w armii. aby porzucili tę myśl nie- 
szczęśliwą, gdyż czekają ich tam nie- 
dostatek i najsmutniejsze rozezaro- 
wanie. 

Wiedeń. 27 lutego. (Td. pryw.) 
W procesie handen starożytności 
Weiningera i bylego sekretarza ar- 
cyksięcia Modeny, Discarta, o oszu- 
stwo i przeniewiertswo, skazany Z0- 
stał Weininger na dwa, Discart na 
trzy lata więzienia. Od zarzutu oszu- 

stwa, popelnionego przez sfalszowanie 
„starożytnego* ołtarzyka, został Woei- 
ninger uwolniony. Hr. Grundemann 
został zupełnie uwolniony. 

Konstantynopol, 26 lutego. 
Agence Havas donosi, że ponieważ w 
rokowaniach pokojowych serb- 
sko-tureekich pozostaje jeszeze kilka 
szczegółów do załatwienia. więc jutro 
odbędzie się jeszcze jedna konfereneya 
a zaraz po niej, albo pojutrze podpi- 
sany zostanie protokół z osiągniętego 
w zasadzie porozumienia, Książe Mi- 
lan telegraficznie zatwierdzi uklad. W 
protokole będzie zapisanem, że pokój 
Ima być zawarty na podstawie status 
quo, że nastapi zupełna amnesty, i ża 
wojska tureckie w terminie dwunastu 
dniowym opuszcza terytoryum serh- 
skie. Nadio wyda Serbia oświ: wlezenie 
w sprawie znanych moralnych gwa- 
rucyj, a ks. Milan otrzyma od Porty 
nowy ferman na holdownicze Swe 
księztwo. 

Londyn 27 lutego. W Izbie 
niższej zapowiedziano na jutro zapy- 
tamie: czy rząd zamyśla zostawić w 
Konstantynopolu i nadal tylko pelno- 
mocnika, czy też znowu installować 
lam będzie ambasadora? Kenedy wnie- 
sie dnia 5 marca rezolucyę na rzecz 


— 4 öö———— Z O o NN 
— —— A 


ulezyımania całości i niepodległości 
Tursyl. 
P: tryż, 27 lutego. Temps po- 


twierdza, że między Anglia a Ros- 
Sya toczą się rokowania w kwestyi 
wschodniej: nie wierzy jednak. aby 
postawiony już został przez \nglie 
wniosek przyznania Tureyi jednoro- 
ego terminu do przeprowadzenia 


przyrzeczonych reform. 
— 4 
Odpowiedzialny redaktor Władysław Łoziński. 
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jowa. 


Przyjechali do Lwowa 


27 lutego 1877. 
Kotel George’a. 
Röniker z Warszawy. 


Dnia 
Pp. J. Wierzbicki 
z Rossyi. 
Hotel Europejski. 


Pp. W. Bajewski z Nowego Siofa. K. Ja- 
worski z Skwarzawy. 
Hotel Angielski. 
Pp. W. Nowicki z Tomaszowa. W. Bo- 
gdański z Ujścia. L. Janocha. 2 Obertyna. J. 


Lewandowski z Kuezurnik. M. Postel z Bochni. 


B. Skihniewski z Balie. 


Odjechali ze Lwowa 
Pp. W. hr. Olizar do Rossyi. M. br. Bla- 
żowski da Dobrowody. Z. Dehowski do Kosie- 
nie. B. Eminowiez do Ludwiniowa. W. (mie- 
Wosz do Konta. B. Horodyski do Krogulen. G. 
Kaminski do Barzykowa. 8. dr. Kepliez do Sta- 


nisławowa. T. Kielezewski do Królestwa. J. 
Majewski do Maksymowie. K. Menzel do Ole- 


O. Schnell do Firlejówki. L. Wiśniewski 


do Krakowa 


Sposirzeżenia meteorologiczne 
z dnia 27 lutego 1877, godz. 7 rano. 
Barometr 718.6 mm. Psychrometr suchy 21. 
Psychrometr wilgotny 04. Prężność pary 3. mim. 
Wilgoć 69%, Zachmarzenie 10. Wintr NW3. 
Ozon 6. Opad w mm. 2 ostatnieh 24 godzin. 
Temperninra powietrza ERa 
Barometr idzie w góre. 


Pociągi kolejowe. 


Przychodzą do Lwowa. 

Z Krakowa: o godzinie 5 minut 30 rano (pociąg po- 
spieszny); 0 godzinie 9 m. 25 wieczór (pociąg oso- 
bowy): o goiz. 10 min. 35 przed południem (po- 
ciąg mięszany ). 

Z Czerniowiec : o godzinie 9 minut 55 wieczór (po- 
ciąg pospieszny), o godzinie 3 minut 40 rano (pa- 
ing mięszany ); o godzinie 2 minut 50 po południu 


(por ing ‘mieszany). 

Z Stanisławowa: (na Stryj) : o godzinie 7 min. 58 
wieczór (pociąg nr 2); 0 godz. 8 min. 52 (pociąg 
nr. 4); 

Z Podwołoczysk: (nu dworzec w Podzamczu): o go- 
dzinie 2 minut 54 rano (poeiąg osobowy): o go- 
dzinie 3 min. S po południu pociąg mieszany): 

Z Podwołoczysk: (na dworzec lwowski « ałówny): 0 
godz, 10 min 33 wieczór (pociąg pospieszny); 0 
godz, 8 miu 25 rano (pociag osobowy): o godz. 


3 min. 43 po poładnin (pociąg mięszany). 


Gdchodzą ze Lwowa. 

Do Krakowa: o godzinie 11 min. 3 przed północą (po- 
ciąg pospieszny); o godz. 4 miu. 40 rano (pociąg 
osohowy): o godzinie 4 minut 45 po połndniu (po- 
ch ur mię SZANY). 

Do Czerniowiec: o godz. 6 min. 25 rano (pociąg po- 
spieszny); o eodzinie 11 min. 25 wieczór (pociąg 
mieszany); © godzinie 12 min. 30 7 południa (po- 
ciag mieszany). 

Do Stanistawowa: 

rano (pocląg Nr. 
(wociąg ur. 3). > 

Do Podwoloczysk: (2 Podzameza): o godz. 11 minut 
4 wieczór (poc iag osobowy); 0 godzinie 12 minut 
11 w południe (pociąg mieszany). 

Do Podwołoczysk: (z głównego dworca): o godzinie 
Gmin. — rano. (pospieszny); o godzinie 10 min, 
3% wieczór (pociąg osolowy); 0 godz. 11 minut 
45 w południe (poriag mieszany). 

Pory niniejszego rozkładu jazdy odnoszą się do po- 

łudnika peszteńskiego, godz. 12 w Peszcie odpowiada 

godz. E m. 20 we Lwowie. 


(ua Stryj): o godzinie 6 minut 5 
1): o godz 5 minut 10 wieczor 
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3380. Dnia 3 l 
a 0 tog 0- 
111 75 45 soli Ww. e, i 8 A a 
luży soli W Taueryuio, % K. urzędzie sprz 
. krajowa Dyr eker: i 
Lwów dnia 16 lutego Za w) hr 


W Numerze 46 „Gazety Lwowskiej“ 
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„ dnia 26 lutego b. r. wydrukowano zamiast | 


w Banezynie , 


(1103) Sgioszenie. 


9 
L. 809. C. k. komisya hipoteczna w 
Starym Saczu, zawiadamia, iż arkusze posia- 
dania, 


„w Łańcucie”, 


map katastraluych i protokoła dochodzeń, | 
odnoszące się do założenia księgi gruntowej 
w gminie Dingolgee i miejscowości Swierkli. 
zlożone SĄ W tutej jszym sądzie powiatowym 
do powszechnego przejrzenia. 

Zarzuty przeciw prawdziwosei arkuszów 


spisy posiadłości i posiadaczy, kopie | posiadania można ustnie lub pisemnie wnosić | 


ali ap ww y- 


JK 


w c. k. sądzie powiatowym lub przed e 
komisy bipoteczu na w Starym Saezu do dnia 
6 marca 1877, w którym dalsze dochodzenia, 
odnoszące sie do wniesionych zarzutów prze- 
prowadzone będą. 


Stary Sącz 22 lutego 1877. 
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L. 457. Ob wies z © ze ni e. 
W e. k. głównej fabryce tytoniu w Winuikach, sprzedane będą w drodze publicznej licytacyi następujące ilości niepotrzebnego papiern, szmat. żelaza. popiolu i t. p. 
NU: GAS W = Stare żelaziwo Stare N — | 
g 8 s 8 | = = T E „ |5 TA n an 
= 2 E > >= S sA 8 Ser za — 2 8 
W e. k. fabryce | 2 E © S EN =) A | SE S | eo | 72] BŚ | = | 3. w Fa 
REA A 8 = 5 = = WE | æ a Vacl « 5 SSe u | * EI | =2 ES 53 
zt fi T = z = >. © = ; = i se | BE -| 5e z ae | 23531238 5% 
OWO BAM | ENTERT Z1Z ~E Iaj Keslan e 
K i | 0 g 1 ï m y Sztuk |Hektol.| Sztnk | Metr. Sztuk Kilo 
Winniki 2133 18805 | 2230 | 709 | 1817 | 5400 | 1767 100 13 61 | 835 | 6580 | 405 30 39 | Sy d S8 | 193 | 1 7235| 92 
Monasterzyska — 2735 | 509 234 | 471 282 183 — 176 | — | 1090 1364 — — 396 
Zabłotów . 997 259 | — — — 756 25 — — — 400 146 — — — — 
Razem . 3330 |24299 2739 943 | 2488 | 7285 | 1975 100 209 61 | 2525 | 8090 405 30 38 AR 88 193 1 1 1065 518 


Mający chęć licytowania mogą tutaj nadesłać swoje pisemne oferty, zaopatrzone 


Warunki lieytacyi mogą być przejrzane w c. k. głównej fabryce tytoniu w Winnikaclı, 


przemysłowej, jako też w ekonomacie e. k. krajowej Dyrekcyi skarbu we Lwowie. 
Winniki dnia 6 lutego 1877. 
K und m 


Bei der k. k. Tabat= Haupt- Fabrif zu Winniki in Galizien 


stemplem na 50 centów najdalej do dnia 6 marca 1877 r. o godzinie 12tej w południe. 
w fabrykach: w Monasterzyskach, Jagielnicy i Zabłotowie, w izbie handlowo- 


Q 


ach un. 


werden folgende Scart-Meugen veräußert werden und zwar: 


SMC | 8 — altes Eiſen > m = | GR 2 

Vorräthig in der = = BE 5” = = K ~ = = SS) GR 

k. k = | g b 2 S 8 [32 2 Ss |2,|je8| e 2 & 
u. use % IE Ele Fe Tee ie Feen nee GE = 

Kabat = Fabrik S = = z5 = B = 2 2 |32| 5 = 2 2 a| = = = — gu =| Ss 

M G „ |bó|a | |ż|0 |0 | s | 5 |= ole |= |$| 868 85° S| 85 5 
mirog a mie Stiick! Kilo | Kilo Stück Hectol. Stück. Mer) Stück Kilo 

Winniki . 2133 18805 2230 | 709 | 1817 | 5400 | 1767 | 100 JE 61 835 | 6580 | 405 30 38 % 7 88 | 198 1 1 725 92 
Jagielnica 200 | 2500 | — = 200 | 850 — — 20] — 200 | — — 340 30 
Monasterzyska — 2735 509 234 471 282 183 = 176 = 1090 | 1364 — — — z == = — — I 
Zabłotów 997 259 — — — 756 25 — — — 400 146 — —— — — = == = a — 
Aufanımen . 3330 24299 | 2739 | 948 | 2488 | 7288 | 1975 | 100.| 209 61 | 2525 | S090 | 405 30 36 o g 88 | 193 1 1 11065 | 515 


Lizitationsluſtige können ihre ſchriftlichen, mit einer 50 kr. Stempelmarke verſehenen Offerte bis zum 6 März l. J. Mittags 12 Uhr hieramts einbringen. Die Lizitations-Bediug 


niſſe können bei den k. k. Tabak-Hauptfabriken in Winniki und Göding dann bei deu k. 


k. Tabak⸗Fabriken Monasterzyska, Zabłotów und Jagielnica, bei den Handels- und Gewerbe- 


kammern in Lemberg, Brünn, Olmütz, und Troppau dann bei den Oeconomaten der General-Direetion der k. k. Tabak Regie in Wien und der k. k. Finanz Landes Direction in Lemberg 


eingeſehen werden. 
Winniki am 6 Februar 1877. 


(987 1—3) Obwieszczenie. 
L. 2644. W moc rozporządzenia wysokiego e. k. Ministerstwa handlu z dnia 81g0 


stycznia 1877 r. do J. 37.222 z r. 1876, zwija się z końcem marca b. r. c. k. urząd po- 
cztowy w Chrewcie w powiecie liskim. 

Z okręgu doręczania tegoż urzędu pocztowego, przydzielają się miejscowości Chrewt 
z Olehowicami i Loobratem, dalej Polana, Rosolin. Paniszezow, Wydrne, Serednie male, 
Sawkowczyk. Tworylne i Krywe do c. k. nrzędu pocztowego w Lutowiskach, Sokole i So- 
kołowa woła do e. k. urzędu pocztowego w Ustrzykach dolnych, Horodek i Rajskie do 
c. k. urzędu pocztowego w Solinie. 

Co się niniejszem podaje do publieznej wiadomości. 

Lwów dnia 7 lutego 1877. 


(919 1—3) Obwieszczenie. 

L. 959. W moe upoważnienia wysokiego e. k. Ministerstwa handlu z dnia 5 listopada 
1876 1. 27486, rozszerza się z dniem | marca 1877, przy równoczesnym zwinięciu jazdy 
poslańezej pomiędzy Nadbrzeziem i Dzikowem poezta osobowa pomiędzy Dębicą dworcem 
a Dzikowem kursująca aż do Nadbrzezia, i zaprowadza się w Nadbrzcziu obok urzędu pocz- 
towego także stacya pocztowa. Back 

Omówiona poczta osobowa będzie obiegala na przestrzeni pomiędzy Debieg dworcem 
a Dzikowem w dotychczasowym pomiędzy Nadbrzeziem a Dzikowem zus w następującym 
porządku: 
Z Nadbrzezia o XII g. 10 m. po polad. | z Dzikowa o 1 godz. 30 min. po połud. 
Fake „ | „ 0 „ » | w Nadbrzezin o 3 


” ” "wk n n 
Przestrzeń ustanowiona pomiędzy Dzikowem a Nadbrzeziem wynosi 13 kilometrów. 


— 
Ku n d men ch u u g. = 
In Folge h. Handels⸗Miniſterial⸗Erlaſſes vom 31 Jänner 1877, 3. 37.222 e 1876 
wird mit Eude März 1877 das k. k. Poſtamt in Chrewt Bezirk Lisko, aufgelaſſen. 


Aus dem Beſtellungsbezirke dieſes Poſtamtes werden die Ortſchaften: Chrewt ſammt 
Olchowice und Leobrat, daun Polana, Rosolin, Paniszezow, Wydrne. Serednie małe, Saw- 
kowezyk, Tworylne und Krywe dem k. k. Poſtamte in Lutowiska, Sokole und Sokolowa 
wola dem k. k. Paſtamte in Ustrzyki dolne, Horodek und Rajskie dem f. k. Poſtamte in 
Solina zugewieſen. 


Lemberg am 7 Februar 1877. 


Kundmachung. 
Im Grunde Genehmigung des h. k. k. Handels-Minifteriums vom 5 November 1876, 
3. 27.486 wird unter gleichzeitiger Auflaſſung der Bothenfahrt Nadbrzezie Dzików vom Iten 
März l. J. die Perſonenfahrt Dembien, Bahnhof-Dzików bis Nadbrzezie ausgedehnt und 
neben dem Poſtamte im lezteren Orte eine k. k. Poſtſtation errichtet. 


Die gedachte Perſonenpoſt wird auf der Strecke Dembica, Bahnhof-Dzikow in der bis 
herigen Weiſe, zwiſchen Nadbrzezie und Dzików dagegen verkehren wie folgt: 
Bon Nadbrzezie um XII M. 10 M. NM. Von Dzików um 1 Uhr 30 M. NM. 
in Dzików 40 n in Nadbrzezie 


Ź NA: ” E ” m! SA WE: 15 AŚ m 
Die definitiv bemeſſene Diſtanz zwiſchen Dzików und Nadbrzezie beträgt dreizehn (13) 


Kilometer. 

Należytość za przewóz na tej przestrzeni wynosi od jednej osoby dziewięćdziesiąt centów. Die Paſſagiersgebühr für dieſe Strecke wird per Perſon mit Neunzig (90) Kreuzer 

Co sie niniejszem pedaje do publicznej wiadomości. feſtgeſezt. l , 

Z e. k. krajowej Dyrekcyi poczt. Von der k. k. Bojt= Direction. 
Lwów dnia 4 lutego 1877. Lemberg am 4 Februar 1877. 

(955 1—3) Edikt. der Concursordnung zur Vermeidung der in (1154 1—3) Konkurs. des Schätzungswerthes obiger Realität als 

B. 989. Das k. k. Kreisgericht in Rze- derſelben angedeuteten Rechtsnachtheile anı- L. 6388. Celem obsadzenia posady radcy Vadium vor der Feilbietung, und der Erſteher 
szów hat über Einſchreiten des hieſigen Lie— melden, und in der auf den 16 Mai 1877 rachunkowego przy departamencie rachanko- den ganzen Kaufpreis nach der Feilbietung 
ferungsunternehmers Saul Weinberg in die un 10 Uhr Vormittags żę dem Concurs- wym e. k. gal. krajowej Dyrekeyi skachn w jat Händen der Feilbietungs-Kommiſſion zu 
Eröffnung des Concurſes über das geſammte Commiſſär abzuhaltenden Tiauſdirungs Tag⸗ VIII klasie rangi z ustalonemi poborami, wy- erlegen, der Exekutionsführer jedoch als Er- 
wo immer befindliche bewegliche, und über fahrt ihre diesfälligen Auſprüche zur Liquidi-pisuje sig niniejszem konkurs. , ſteher nur deu nach Abzug ſeiner Forderung 
das in den Ländern, für welche die Concurs- rung und Rangbeſtimmung zu bringen. kpiegaigey się, wniosą swe podania w | fich herausſtellenden Mehrbetrag zu erlegen 
ordnung vom 25 Dezember 1868 gilt, gelegene Dieſe letztere Tagfahrt wird im Sinne | ciągu 6 tygodni do e. k. krajowej dyrekeyi haben wird; daß endlich die Einantwortung 
unbeweglche Vermögen des beſagten Saul des $. 68 der Concurs⸗Orduung für ſämmtli- | skarbu we Lwowie i udowodnią, że zdali | und Uebergabe dieſer Realität an den Erſteher 
Weinberg gewilligt, und der k. k. Raths- che Gläubiger auch als Vergleichstagfahrt an— egzamin z rachunkowości państwowej i Ze ab nach Zugerichtswiſſenſchaftsnahme des 
Sekräter Novak zum Concurs⸗Commiſſär, und geordnet. dA władają dokładnie językiem krajowym. Lizitationsprotokolls und nach Bezahlung 
der Gerichts⸗Advokat Dr. Reines zum einſt⸗ Auch ſteht den bei dieſer Tagfahrt er⸗ Lwów dnia 16 lutego 1877. etwaiger Steuerrückſtände, erfolgen wird. 
weiligen Maſſeverwalter beſtellt. ſcheinenden Gläubigern, die bereits ihre Au⸗ og 1-5 euri Vom k. k. Bezirksgerichte. 

Die Gläubiger werden aufgefordert, bei ſprüche zur Concursmaſſe angemeldet haben, ( = > i t. l Tyśmieniea am 25 Jänner 1877. 
der auf den 28 Februar 1877 um 4 Uhr das Recht zu, durch freie Wahl an die Stelle 3. 6869. In der Exekutiousangelegen⸗ (1100 1—3) E d y K t. 
Nachmittags angeordneten beim Conenrs⸗Com⸗ des Mafſeverwalters, ſeines Stellvertretters heit des Leibiſch Majbach gegen Dmytro I. ie szem wiad 0 . 
miſſär abzuhaltenden Tagfahrt unter Beibrin⸗ und der Mitglieder des Gläubigerausſchußes, Konduki pto 250 fl. ö. W., werden zur 0 ene 1 ME MER A 
gung der zur Beſcheinigung ihrer Auſprüche die We Dau 110 Amte waren, andere Perſo- Vornahme der exekutiven Feilbietung der dem 19 5 1 eee =: 50 yu 
dienlichen Belege, ihre Vorſchläge, über die | NEN ihres Vertrauens endgiltig zu berufen. Duyter Kondracki gehörigen in Ottynia sub 1 1 815 8 RE aaa „5 Le 
Beſtättigung des einſtweilen beſtellten, oder Diejenigen Gläubiger, welche nicht in CN. 33 liegenden, keinen Tabularkörper bil- |" me 1 a 110 N z. 
über die Ernennung eines andern Maffever- | Rzeszów, oder in deſſen Nähe wohnen, haben | denden auf 380 fl. ö. W. abgeſchäzten Reali- a 13 a. ne 1 10 1110 ai 
walters, und des Stellvertreters derſelben zu in der Anmeldung einen daſelbſt wohnhaften tät, drei Termine und zwar am 16 März, 4 . a 55 a i N 7 
erſtatten, und die Wahl eines Gläubigeraus- | Bevollmächtigten zur Empfangsnahme der Zu⸗ | 16 April und 16 Mai 1877, jedesmahl um ani 10 g 10 5 l 1 8 E 
ſchußes vorzunehmen; ferners werden alle die- ſtellungen nahmhaft zu machen, widrigens auf 10 Uhr V. Me. hiergerichts mit dem beſtimmt, TA Wad NĄ > 80 zł WESZŁY 
jenigen, welche einen Auſpruch als Concurs- ihre Gefahr und Koſten ein Curator beſtellt daß dieſe Realität bei zwei erſten Terminen | “C 1 9 W En moge ae 
Gläubiger gegen die gemeinſchaftliche Coneurs- werden wird. nur über oder um den Schätzungswerth pr. | . > x 5 1 150 Y $ a e e 
maſſe erheben wollen, aufgefordert, ihre An⸗ Die weitere Veröffentlichung im Laufe 380 fl. ö. W., beim dritten Termine aber A RE Pe yczących aktach 
ſprüche, ſelbſt wenn darüber ein Rechtsſtreit des Concursverfahrens wird im Amtsblatt auch unter dem Schätzungswerthe veräußert.“ owe) reglstratnrze. h 
anhängig fein follte, bis zum 16 April 1877, der Landeszeitung „Gazeta Lwowska“ erfolgen. werden wird; daß jeder Kaufluſtige mit Aus⸗ Z e. k. sądu powiatowego. 
bei dieſem k. k. Kreisgerichte nach Vorſchrift Rzeszów, 15 Februar 1877. nahme des Exekutions-Führers den 10 Theil Rawa 31 grudnia 1876. 


wie zayi 4746. C. k. sąd krajowy we Lwo- 


12 ne niniejszym edyktem Aleksan- 
Nifickiem ego, że na prosbe Leonarda hr. Pi- 
Kigo równoczesną uchwałą w myśl 
45 ust. hi r uchwałą yśl $. 
"AA 1 Wyznacza się dzień sądowy na 
rym Aleks 877 o godzinie 11 rano, na któ- 
in 5 Gizinski wykazać winien, że 
<a 0 usprawiedliwienia uskutecznionej 
Ohr ję Jego w stanie biernym ½ części 
aeg dom 450 p. 208 n. 141 on. 
ZA a różnych praw jest otwarty lub po- 
990 ‚em usprawiedliwienia, jej w należytym 
e. wniesionym został, gdyż inaczej wy- 
eslenie prenotacyi dozwolouem zostanie. 
Ka. Gdy miejsce pobytn Aleksandra (iiziń- 
jo ego niewiadomem jest, ustanawia sąd kra- 
Wwy dłań na jego koszt i niebezpieczeństwo 
pna w osobie adw. dr. Dziubińskiego Z 
mn ępstwem adw. dr. Skowrońskiego, które- 
rzeczoną uchwałę doręcza się. 
„  Wzywamy przeto p. Aleksandra Gizijń- 
skiego, ażeby na powyższym terminie w tu- 
tejszym sądzie się zgłosił, ewentualnie potrze- 
bnych wyjaśnień kuratorowi udzielił, lub in- 
nego pełnomocnika ustanowił, a wszelkich 
srodków obrony użył, w przeciwnym bowiem 
Tazie złe skutki z zaniechania tego wyniknąć 
Mogące sobie samemu przypisać będzie 
musiał, Ze. k. sądu krajowego 
Lwów dnia 10 lutego 1877. 
E dy k t. 
I.. 12031. C. k. sąd obwodowy w Sta- 
miskawowie wierzycielom masy konkursowej 
Jzaakowi Habera wiadomo czynił, że na ter- 
minie dnia 22 czerwca 1876 jednogłośnie 
wybrano na zarządcę masy Nathana Engel- 
berg a jego zastępca Chaskla Platzer, zaś na 
wydzialowyelı Jzaaka Leibe dw. im. Mce- 
singer, Chaima Leisera d. i. Singer, Jude 


(754) 


Farb i Chaima Gottfried, ostatniego na 
zustepea. | 

| Stanisławów 4 listopada 1876. 
(823) Ogloszenie. 


IL. 1768. W. Jmieniu Jego Cesarskiej 
Mości! C. K. sąd krajowy dla spraw karnych 
vawe orzekł na podstawie $. $. 489 i 
x ustaa o postępowanie kar. i $. 37 n- 
e o w skutek wniosku e. k. Pro- 
a Sewa, Ze treść artykułu, umie- 
SZULONEEO w numerze 4 czasopisma Zwiazek“ 
z dnia 29 stycznia 1877 21 = azek“ 

Niespodzianka“ zaczynaiaceo pod napisem ; 
4 inaci ynajacego się od słów; 
„przypominacie sobie zapewne“ a kończoncego 
słowami: „radźmy sobie sami* dalej trest a 
tykułu pod napisem : „znowu w sprawie = 
datkowej w ustępie poczynającym się od słów; 
za to nowy dowód“ a kończącego słowa- 

„Feskrypt z dnia 28 maja 1775 l. 22360“ 
nakoniec umieszczony w tym? 

s ES ym2e samym arty- 
Kue en drugim, 32 wierszu licząc z góry 
wyraz „osławionego zawierają w sobie znamio- 
na występku przeciw publicznemu spokojowi 

j porządkowi z $. 300 uk., że zatem zarzą- 
dzona przez €. k. Prokuratoryę państwa kou- 
tiskata tega numeru czasopisma, jest uspra- 
wiedliwioną, dalsze rozpowszechnie treści in- 
kryminowan artykułu wzbronionego, i że za- 
brany naład ma byś zniszczonym. l 

Co sie do publicznej wiadomości podaje 

Lwów dnia 6 lutego 1677 
(1053 2—8) E dy K t. 

L. 6781. C. k. sąd powiatowy kęcki roz- 
pisuje w sprawie Jakuba Hupperta przeciw 
Rozalii Mroczkowej o zapłacenie sumy 123 zł. 
W. a. zpn., przymusowa publiczną sprzeda 
WA części 7 połowy grantu pod N. top. 691 d.! 
884 u. w Kętach położonej, ciało tabularne 
stanowiącej i do egzekutki należącej, wyzna- 
czaje do tej licytacji w zabudowaniu sado- 
wem trzy termina na 19 marca, 16 kwietnia 
i 14 maja 1877 zawsze o godz. 10 rano. 

Cene wywołania stanowi suma 374 zł. 
40 et, w. a., wadyum kwota 37 2). 

Kuratorem dla niewiadomych iuteresan- 
tów ustanowiono adw. Chrzanowskiego z Kęt. 

Kęty, 16 stycznia 1877. 

(1015 2—3) Obwieszczenie. 

L. 10216. C. k. sad powiatowy 
nie ogłasza. że na żądanie e. k. uprz. zakła- 
du kredytowego włościańskiego we Lwowie 
na ściągniecie podniesionej przez Audrusta 

Mytrów pożyczki 150 złr. a względnie 145 
złr. 88 et. a. w. zpn. odbędzie się pray muso- 
wa sprzedaż realności |. k. / w Jakubowie 
położonej, ciała tabularnego nie Bkunoy Ce] 
ryczałtowo na dniu 22 marca, 19 kwietnia 
i 24 maja 1877, w zabudowaniu sądowem, 
każdym razem o godzinie 10 przed południem 
pod warunkiem, iż realność ta dopiero na 
trzecim terminie poniżej ceny wywołania na 
kwotę 300 złr. w. a. ustanowionej, sprzedana 
zostanie. 

Wadyum wynosi 30 złr. w. a. 

Bliższe warunki i protokół zastawni- 
czego opisania można w registraturze przej 
trzeć. Z e. k. sądu powiatowego» 

Dolina dnia 31 stycznia 1877. 

(1042 2—3) Obwieszezenie- 

L. 9058. C. k. sąd powiatowy w Do- 
bromilu ogłasza, że na zaspokojenie wierzytel- 
ności Mojżesza Steina przeciw masie leżącej 
Jana Fedyezak 0 35 zł, z. p. n. przymusowa 
sprzedaż realności pod J. 32 w Starzawie po- 
łożonej nu dniu 16 marca 1877 o godzinie 
0 rano w ce. k. sądzie przeprowadzoną be- 

Zie pod warunkami: í 


w Doli- 


Gazeta Lwowska Nr. 47 z dnia 27 lutego 1877. 


l 


1. Cena wywołania wynosi 1778 zł., za- 
kład 177 zł. realność ta na tym terminie za 
jakąkolwiek cenę sprzedaną zostanie. Połowa 
eony kupna z wliczeniem wadynm ma być 
w trzech miesiącach po prawomocności aktu 
licytacyjnego, reszta zus w dalszych trzech 
miesiącach do depozytu gotówką, złożoną. 

Reszte warunków wolno jest w regi- 
straturze przejrzeć. Kuratorem wierzycieli 
mianowano pana Jędrzeja Grabowskiego w 
Dobromilu. Ć. k. sad powiatowy. 

Dobromil 27 stycznia 1877. 


(923 2—3) Obwieszczenie. 

L. 12507. Celem zaspokojenia wierzytel- 
ności e, k. uprz. Zakładn kredytowego włościań- 
skiego we Lwowie w kwocie 281 zł. 27 et.7. pn., 
rozpisuje sad egzekucyjną sprzedaż realności, 
pod J. k. subr. 41/78 w Ujkowicach położo- 
nej. dłużnika Dmytra Kot własnej, w dniu 14 
kwietnia, 15 maja i 18 czerwca 1877 r., zawsze 
o godzinie 9 rano, tutaj w drodze publicznego 
przetargu odbyć się mającą. 7 

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
eunkowa przy udzieleniu pożyczki na kwotę 
900 zł. wyprowadzona; zakład wynosi 90 zł. 

Warunki lieytacyjne, akt opisania i osza- 
cowania rzeczonej realności mogą być przej- 
rzane w tusądowej registraturze. 

Przemyśl 3 grudnia 1876. 


(1084 2—3) Edykt. 

L. 8441. Aron Horowitz z Rohatyna 
wniósł na dniu 23 paźdz. 1876 do J. 8441 
do tutejszego sądu pozew przeciw z Życia i 
miejsca pobytu niewiadomym Dawidowi Frio- 
den, Józefowi Ornsteinowi, Fischlowi Brill, 
Beili Gitli Frieden, Mojżeszowi Sehniser, 
Perli Ornstein, Leibie Brüll, tndzieź przeciw 
ich z życia i miejsca pobytu niewiadomym 
spadkobiercom 0 uznanie prawa wyłącznej 
własności do realności pod |. kons. 56 w Ro- 
hatynie, w której to mierze termin do roz- 
prawy ustnej na dzień 23 marca 1877 godz. 


9 rano wyznaczono. 

O tem zawiadamia się pozwanych z 
tem, iż w celu zastępywania ich w tym spo- 
rze ustanowionym został na ich koszt i nie- 
bezpieczeństwo kurator w osobie Markusa Na- 
gelberga, wzywając ich, ażeby kuratorowi u- 
dzielili środki dowodowe, lub ażeby innego 
zastępcę sobie ustanowili i o tern sądowi do- 

u 
nieśli. 

C. k. sąd powiatowy. 

Rohatyn 13 listopada 1876. 


(907 2—3) Edykt. 

L. 7112. Na dniu 16 maja, 19 czerwca i 
18 lipea 1877 r., każdym razem 0 godz. 10 
z rana, na trzecim terminie za jakąbądź 
cenę odbędzie się w sądzie tutejszym, w spra- 
wie uprz. Zakladu kredytowego włościańskiego, 
przeciw masie leżącej Ignacego Wytroszyń- 
skiego o 91 zł. 52 ct. W. a., publiczna sprze- 
daż realności pod l. 19 w Sosniey, położonej, 
ciała tabularnego nie stanowiącej, do dłużni- 
ka należącej. à 

Cena szacunkowa 300 z., wadyum wy- 
nosi 30 zł. 


Akt opieczętowania, oszacowania i wa- 
runki licytacyjne są w registraturze do przej- 
rzenia. 

Radymno dnia 28 października 1876. 


(920 2—3) Obwieszezenie- : 

L. 12426. Celem zaspokojenia wierzy- 
telności d. k. uprzyw. Zakładu kredytowego 
wlościuńsk. we Lwowie, w kwocie 328 A. 15 ei. 
z pn., rozpisuje sąd egzekucyjny sprzedaż re- 
alności, pod l. k. 67/59, w Ujkowieach 
położonej, dłużniczki Anastazyi Rusinek win- 
snej, w dniu 18 kwietnia 1877, w dniu 22 
maja 1877 i w dniu 25 czerwca 1877, za- 
wsze o godzinie 9 rano, tutaj, W drodze pu- 
bliezuego przetargn odbyć się mającą. 

Cenę wywołania stanowi wartość szacun- 
kowa przy udzieleniu pożyczki na kwotę 100 
zł. wyprowadzona, zakład wynosi 70 zł. a. w. 

Warunki licytacyi akt opisania 1 0Sza- 
cowania rzeczonej realności mogą być przej- 
rzane w tusądowej registraturze. 

Przemyśl 3 grudnia 1876. 

872-3) Edykt. 

I. 7101. C. k. sąd powiatowy zawia- 
damia, że eelem zaspokojenia sumy 289 złr. 
80 ct. w. a. z pm. odbędzie się w tutejszym 
sądzie dnia 19 marca 1877 r. o godzinie 10 
rano, przymusowa sprzedaż przez publiczną 
licytacyę realności pod I. 3/137 w Jezierza- 
nach położonej, Teodora Zapłacińskiego własnej. 

Akt zastawniczego opisania tej realności 
i warunki licytacyi można przejrzeć w tutej- 
szym sądzie. 

C. k. sąd powiatowy. 

Borszezöw 20 stycznia 1877. 
(1074 2-3) E d y Kt. 


L. 1455. C. k. wyższy sąd krajowy 
lwowski, podaje w myśl ustawy z dnia 25 
lipca 1871 r., J. 96 Dz. p. p. do powszechnej 
wiadomości, że w skutek prośby Maksa Kona 
i Jonasza Rosenzwciga, 0 utworzenie nowego 
ciału tabularnego w Prźemyśln na Zasaniu 
pod l. k. 27, w przemyskim powiecie sado- 
wym 1 w tamtejszej gminie podatkowej polo- 
zone), składającej się z calej parecli pod Nr. 


już do użytku służyć nie mającej, lub z za- 


1611 i części południowej parceli pod Nr. 
1612 i dalej 2 parceli pod Nr. 1464 i cześci 
parceli Nr. 1462, zawierającej powierzchni 
137-04 i 663.66 [C] c. k. sądowi obwodowemu 
w Przemyślu poleconem zostało, ażeby tenże 
wygotowal projekt otworzyć się mającego ciala 
tabularnego, któryto projekt w tymże e. k. 
sądzie obwodowym przejrzanym być može. 
a od duia 1 maja 1877 r. za księgę grun- 
tową nważanym będzie, równie oznajmia sie 
ze od dnia 1 maja 1877 r. począwszy, 0 
prawa własności, zastawu, i inne prawa lipote- 
czne na wyż opisanej nieruchomosei, jako no- 
we cialo tabularne, do księgi gruntowej wein- 
gnąć się mającej, tylko przez wpis do ksie- 
gi hipotecznej nabyte, ograniczone, na iunych 
przeniesione, uchylono być mogą. ; 
Równocześnie wzywa c. k. wyższy sąd 
krajowy wszystkich, którzyby: > 
a) na zasadzie praw, przed dniem otwar- 
cia tego nowego ciała tabularnego, nabytych 
domagali się zmiany wpisanych tamże sto- 
sunków własności I posiadania, bez różnicy 
czy zmiana ta przez dopisanie, odpisanie lub 
przepisanie, przez sprostowanie oznaczenia 
nieruchomości, lub połączenie ciał hipoteez- 
nych, ezyli też w inny sposób nastąpić ma 
b) już przed dniem otwarcia nowcoo 
ciała tabularnego, na nieruchomości tej, lub 
na jej częściach, nabyli prawa zastawu. słu- 
żebności, lub inne prawa do wpisu hipotecz- 
nego przydatne, oile prawa te, jako należące 
do dawniejszego stanu biernego, wpisane być 
mają, a przy założeniu nowego ciała tabu- 
lanego wciągnięte nie zostały, ażeby w c. k 
sądzie obwodowym w Przemyślu swoje 
mienie do dnia 31 lipca 1877 r. 


oznaj- 
tem pewniej 


wnieśli, ileże w przeciwnym razie utraca 
prawo popierania oznajmić sie mających 


roszczeń, przeciw osobom trzecim, 
mocy niezaprzeczonych wpisów w nowej 
księdze gruntowej zawartych, prawa hipo- 
teezue w dobrej wierze nabeda. 

Nakoniec czyni się uwage, Ze obowiazku 
zgłoszenia ta okoliczność nie zmienia. że 
prawo zgłosić się mające z księgi tabularnej, 


które na 


latwienia sądowego widocznem jest, lub że 

jakie podanie stron, odnoszące sie do tego 

prawa, do sądu wniesionem zostało; tudzież 

ze restytucya lub przedłużenie powyższego 

terminu dla pojedyńczych stron miejsca nie maj 
Lwów dnia 23 stycznia 1877, 


(1055 2—3) Edykt. 

L. 1718. ©. k. wyższy Sad krajowy po- 
daje do wiadomości, że projekt nowych ksiąg 
gruntowych według ustawy 20 marca 1874 
Nr. 29 Dz. ust. kraj. wygotowany dla nastę- 
pujących posiadłości tabularnych i gminnych 
od dnia L kwietnia 1877 za nową księgę 
1 uważanym być ma: 

Aw g oon tabnſarnych: ? 
da, w okręgu lwowskiego c. k. sdu 


b) powiatowego miej. del. Sect. I 
Wuika Hamulec stanowiących dwa ciała 


tabularne Wulka grządecka i Hamulec 
0. Su tegoż samego sądu powiat. 
anezary w okręgu Winnickiego c. k. 
sadu powiatowego 
ea a wlasciwie części jej 1 
Wie, dawniej Łukawiea wielka i 
Łukawica mala przyległość do dóbr 
|pska I obecnie do Franciszka Zborila 
należącej, 2 Łukawicy, dawniej części 
Łukawica wielka i mala i część Puka- 
Wica przyległość do Lipska II, Łukawica 
wielka przyległość do Lipska IV i dwie 
części Lukawiea mala, przyległość do 
Lipska IV, obecnie do masy spadkowej 
S. p. Lndwika Łokuciejowskiego nale- 
żącej, 3 TLukawicy, dawniej części Tuu- 
kawica wielka przyległość do Lipska III 
| część Pukawiea mała, przyleglość do 
Lipska III, obeenie do masy spadkowej 
8. p. Ludwika Tokuciejowskiego nale- 
de, w okręgu Cieszanowskiego c. k. 
sądu powiatowego. 
Nadycze w okręgu Kulikowskiego c. k. 
sadu powiatowego, 
Mosty małe w okręgu Rawskiego d. k. 
sądn powiatowego, 
dozowa w okręgu Tarnopolskiego c. k. 
sądu powiatowego miej. deleg. 
Sapowa w okręgu Wisniowezyckiego 
c. k. sądu powiatowego, 
Chomiaköwka w okręgu Ozortkowskiego 
6. k. sądu powiatowego, 
Krzyweńkie 2 Oparszezyzną stanowią- 
cych dwa osobne ciała tabularne: Krzy- 
wenkie i Oparszczyzna w okręgu Hu- 
siatyńskiego e. k. sadu powiatoween, 
Dąbrówka w okręgu Samborskieen c k 
sadu powiatowego miej. deleg.. i | 
m) Olexice stare i nowe w okreon 
skiego sądu powiatowego a 
n) Pryckopana z Przerwa i 
0) Hurko w „okręgu Przemyskiego c. l 
Sądu powiatowego miej. deleg. 
p) Wola postolowa w okręgu Liskiego e. k. 
sądu powiatowego położonych. 
II. Dla posiadłości w gminach katastralnych: 
a) Grzeda i 
b) Wulka Hamulec podlegających lwow- 
skiemu c. k. sadowi powiatowemn 
Seke II, 
c) Ganezary podlegających Winnickiemu 
e. k. sądowi powiatowemu, 


c) 
0 


Y 


Stryj- 


d) Lukawica podlegających Cieszanowskie- 
mu c. k. sądowi powiatowemu, 
c) Nadycze podlegających Kulikowskiemu 

c. k. sądawi powiatowemu, 

f) Mosty małe i miejscowości „Miasteczko“ 
zwanej, podlegających Rawskiemu c. k. 
sądowi powiatowemu, 

g) Świtarzów podlegających 

c. k. sądowi powiatowenu, 

h) Lozowo podlegających Tarnopolskiemu 
e. k. sądowi powiatowemu miej. deleg. 
Sapowa podlegających Wiśniowezyckie- 
mu c. k, sądowi powiatowemu, 
Chomiaköwka podlegających Ozortkow- 
skiemu e. k. sądowi powiatowemu, 
Krzywońkie z Oparszczyzną podlegają- 
cych Husiatyńskiemu c. k. Sądowi po- 
wiatowenu i 

m) Dabrówka podlegających Samborskiemu 
e. k. sadowi powiatowemu, miej. deleg, 

n) Olexiee stare i nowe podlegających Stryj- 
skiemu c. k. sądowi powiatowemu, 

o) Przekopana z przerwą i 

n) Hurko podlegających Przemyskiemu e. k. 
sądowi powiatowemu miej. deleg. 

r) Wola postołowa podlegających Liskiemu 
c. k. sądowi powiatowenn, 

jako instancyi realnej. 

Sporządzony projekt dotyczących ksiąg 
przejrzanym być może, a to dla posiadłości 
tabularych pod la, b, e, d, e, f wymienionych 
w tabuli krajowej e. k. sądu krajowego we 
Lwowie, pod I œ, h, i, k. w urzędzie hipo- 
tecznym c. k. sądu obwodowego w Tarnopolu 
pod 1 l, m; w urzędzie hipotecznym e. k. sądu 
obwodowego w Samborze, pod I n, o, p; w 
urzedzie hipotecznym c. k. sądn obwodowego 
w Przemyślu, zaś dla posiadłości pod II po- 
szczególnionych, w biórze dotyczącego c. k. 
sędziego powiatowego. 

Od dnia wyżej wspomnionego wszelkie 
nowe prawa czy to własności, czy zaslawu, 
czy jakiebądź inne prawa hipoteczne odnoszące 
sie do nieruchomości księgą gruntową objętej, 
jedynie przez wpisanie do tej księgi nabyte, 
ograniczone na innych przeniesione lub uchy- 
lone być mogą. 

Zarazem wzywa d. k. wyższy sąd kra- 
wszystkich którzyby : 

na podstawie jakiego prawa przed dniem 
otwarcia tych nowych ksiąg nabytego, 
domagali się jakiej zmiany wpisów hi- 
potecznych, odnoszących się do stosunków 
własności lub posiadania, a to bez różnicy, 
czyby ta zmiana przez dopisanie, od- 
pisanie lub przepisanie przez sprostowa- 
nie oznaczenia nieruchomości lub połą- 
czenie ciał hipotecznych, lub w jakibądź 
iunny sposób nastąpić miała, 

2. już przed dniem otwarcia tych nowych 
ksiąg hipotecznych nabyli do jakiej nie- 
ruchomości wpisanej w te księgi, lub 
do jej części jakie prawa zastawu, słu- 
żebności lub w ogóle jakie inne prawa 
do wpisu hipotecznego przydatne, o ile 
te prawa jako do dawnego stanu bier- 
nego należące wpisane być mają a mz 
przy zulozeuin nowej księgi l gruntowej 
tamże wpisane nie zostały, ażeby Z temi 
prawami zgłosili się, a to co do majęt- 
ności tabularnych wyżej wymienionych 
pod I lit. a, b, e, d, e, f, do e. k. sądu 
krajowego we Lwowie, pod 1 lit. g, h, 
i, k, do e k. sądu obwodowego W 
Tarnopolu, pod I lit. m, n, do e. k. sądu 
obwodowego w Samborze, a pod l n, 
o, p, do c. k. sądu obwodowego W 
Przemyślu, zaś co do posiadlosei wyżej 
pod 11 poszczególnionych do dotycza- 
cych c. k. sądów powiatowych najdalej 
na dniu | kwietnia 1878 r. gdyż w 
przeciwnym razie, utracą prawo do po- 
szukiwania zgłosić się mającej pretensy! 
przeciw osobom, które na mocy niega- 
przeczonych wpisów w nowej księdze 
zawartych, prawa hipoteczne w dobrej 
wierze nabędą. 

Od obowiązku zgłoszenia się w tym 
terminie z pomienionemi prawami lub roz- 
szezeniami nie uwalnia okoliczność iż zgłosić 
się mające prawo było już zapisane w da- 
wniejszej księdze hipotecznej, w miejsce której 
nowa księga wstępuje, lub że bylo wiadome 
z jakiej rezolueyi sądowej tak jest przedmio- 
tem dochodzenia w skutek podania przed sąd 
wniesionego. 

Termin powyższy nie może hyć ani 
przedłożonym, am tey w razie zaniedbania 
go, do pierwotnego stanu przywróconym. 

Lwów dnia 6 lutego 1877. 


(82223 Ray kt. 
, l, 3874. C. k. Sad powiatowy w Pod- 

buzu zawiadamia, że na zaspokojenie sumy 
28 lr. Z jm. na rzecz Dawida Reich, odbe- 
dzie się w e. k. sądzie powialowym w Pod- 
bużu dnia 14 i 27 marca i 16 kwietnia 1877 
o 10 godzinie rano, przymusowa sprzedaż 
przez publiczna licytacyę realności pod l. 28/4 
w Gzerchawie leżącej, i jednej pary koni. a 
na trzecim termine nawet poniżej ceny sza- 
cunkowej. 

Cena wywoławcza jest 152 zir. w. a. Z 
10%, wadinm 15 złr. 20 ct. W. a. | 

Akt zastawniczego opisania tej realno- 
ści i warunki lieytacyi, można przejrzeć W 
tutejszo-sadowej registraturze. 

Podbuż, 31 grudnia 1576. 


Sokalskiemu 


jowy 


(156 3—3) Edykt. 

L. 12778. C. k. sąd obwodowy w Tar- 
nowie, wzywa właścicieli mass depozytowych 
Kajetana Cieszanowskiego w depozycie tegoż 
sądu obwodowego w Tarnowie od przeszło 
82 lat zalegających, mianowicie: „masy spad- 
kowej Kajetana Cieszanowskiego“ i „masy 
cywilnej Kajetana Cieszanowskiego przeciw 
Wojciechowi Laskowskiemu*, tj. Jędrzeja O- 
suehowskiego, Antoniego Pieniążka, Petronele 
Gaeorowska, Ludwika Pieniążka, Józefa Szezy- 
zowskiego, Ludwikę Szczyżowską i Wojciecha 
Laskowskiego, aby prawa swe do powyższych 
inass depozytowych w przeciągu jednego roku 
sześć tygodni i 3 dni przed tutejszym sądem 
tem pewniej wykazali, o ile że w przeciwnym 
razie te masy depozytowe za. przepadle uzna- 
nemi, i do c. k. kasy państwa oddanemi 
będa. "a u 
Tarnów dnia 2 grudnia 1875. 

(1057 3—3) Konkurs. 

L. 1771. Przy sądzie powiatowym w Tar- 
nobrzegu opróżnioną została posada woźnego 
z roczną płacą 250 zt., dodatkiem aktywalııyın 
25%, unundnrowaniem i prawem postąpienia 
na wyższą place. 

Podania o tę, lub przy innym sądzie 
powiatowym opróżnić się mającą posadę wo- 
ńnego, W myśl. rozporządzenia Ministerstwa 
obrony krajowej 2 12 lipca 1872 ułożone 
wnosić należy w czterech tygodniach od 26 
lutego 1877 do prezydyum sądu obwodowego 
w Rzeszowie. 

C. k. sąd krajowy wyższy. 

Kraków 13 lutego 1877. 

Obwieszczenie lieytacyi. 

(1050 3—3) 

L. 16147. Dnia 19 marca 1977 0 go- 
dzinie 10 przed poludniem, odbędzie się w 
c. k. galie. dyrekcyi lasów i domen w Bole- 
chowie publiczna minucndo licytacya przez 
oferty pisemne, w celu oddania w drodze 
przedsiębiorstwa budowę piątrowego gmachu 
z twardego materyalu przeznaczonego na po- 
mieszczenie e. k. zarządn kasy prowentowej 
w Katach. 

Cena wywołania, jako wynagrodzenie za 
wykonać się mającą budowę w gotówce, u- 
stala się kwotę 12500 zł. 

Główne warunki licytacyi: 

1. Prócz powyższego wynagrodzenia w go- 
tówee, otrzyma przedsiębiorca od wy- 
sokiego skarbu 448 metrów kamienia 
łupanego, na miejscu bndowy dustarezo- 
nego i 96000 sztuk cegiel, które temuż 
gotowe na składzie przy cegielni w Ku- 
tach oddane zostaną. 

2. Do produkeyi brakujących cegiel w ilo- 
ści 116000 zezwoli sie przedsiębiorcy 
po koniee roku 1877 bezpłatne użycie 
skarbowej cegielni w Kutach. 

3. Surowa budowę gmachu tego, winien 
przedsiębiorca WTaz 7 dachem po koniee 
listopada 1877, zaś całkowitą budowę 
po koniec czerwca 1878 wykończyć, 
gdyż po upływie termiun tego, przed- 
siębiorcy, nałożoną będzie grzywna dzieu- 
nych 15 zł. 

4. Ugodzone wynagrodzenie będzie wypla- 

cane przedsiębiorcy w pięciu równych 

ratach, z których cztery pierwsze, w miarę 
uskuteeznionych robót, podczas budowy, 
zaś piątą po dokonanej kollaudacyi i ob- 
rachunku w c. k. kasie proweutowej 

w Kutach, zaasygunje się. j 

5. Licytacya odbędzie się wyłącznie za po- 
mocą pisemnych ofert, które winne być 
ostemplowane. zaopatrzone w wadymn 
w kwocie 1250 zł., zawierać imię 1 na- 
zwisko, niemniej miejsco stałego zamie- 
szkania oferenta i opust z ceny wywo- 
łania w procentach liczbami i słowami, 
dalej mają takowe wyraźne oświadczenie 
oferenta zawierać, Ze mu wszystkie wa- 
runki licytacyi dokładnie znane, i że 
tymże się bezwarunkowo poddaje. 


6. Te oferty wnieść należy do c. k. dy- 
rekcyi lasów i domen w Bolechowie, 


najdalej do dnia 19 marca 1877 i go- 

dziny 10 z rana. 

7. Wysoki skarb zastrzega sobie prawa 
wolnego wyboru między oferentami bez 
względu na podany opust. 

Resztę i dokładne określenie warunków, 
można przejrzeć w c. k. galic. dyrekeyi la- 
sów i domen w Bolechowie i w c. k. zarzą- 
dzie kasy prowentowej w Kutach. 

Č. k. dyrekeya lasów i domen. 

Bolechów dnia 16 Intego 1877. 

(777 3—3) Edykt 

L. 185. O. k. sąd obwodowy w No- 
wym Sączu ogłasza, iż Jan i Paulina Han- 
sowie, właściciele realności pod Nr. 434 w 
Nowym Sączu, prosili podaniem z dnia 11 
stycznia 1877 1. 155 o amortyzacyę pozycyi 
n. 8 on. ciążącej w stanie biernym realności 
Nr. 484 w N. Sączu położonej, a ich wła- 
sue, na rzecz Daniela Hansa, tj. sumy 440 
zł. mk. 2 dalszemi obowiązkami. wpisanej w 
księgach hipotecznych miasta Nowego Sącza 
dom. tom. IN. pag. 190 n. 8 on. w nastę- 
pującej osnowie: „Uomplanatio judieialis inter 
gnecessores olim Danielis Hans ut pote Mar- 
garetham Hans totrieem et Jacobum Boubier 
contuum, et Carolum Setrer puncto solutionis 
440 zł. m. e die Aprilis 1826 inita, qua 


Jakakolwiek cene sprzedaną zostanie. 


mediante conventus Carolus Setrer smumum 
hane agnoscendo ex tali quovis anno 105, fl. 
una cum usuris per 5 a 100 a die supra ci- 
ata memorando ad massam olim Danielis 
Hans persecutnram odligat, inscribatur et in- 
tabulatur. Relat. 28 LXbris 1826 et inscrib. 
20 Xbris 1826. Instr. tom VIII pag. 423 
Nr. 248“. Wprowadzając postepowanie amor- 
tyzucyjue w myśł S. 118 i dalszych, ustawy 
z dnia 25 lipca 1871 Nr. 95 D. pr. p. wzywa 
się zatem wszystkich, którzy roszezą sobie 
pretensye jakie dv powyższej wierzytelności, 
aby tukowe zgłosili do tutejszego sądu obwo- 
dowego aż do dnia 10 lutego 1578. O czem 
zawiadamia się Daniela Hansa, a względnie 
jego masę spadkowa i jego sukcesorów, nie- 
znanych z życia i miejsca pobytu do rąk ku- 
ratora ustanowionego w osobie adw. dra Ber- 
sona z podstawieniem adw. dra Zielińskiego 
w Nowym Saczu i przez niniejszy edykt. 
C. k. sąd obwodowy. 

Nowy Sącz dnia 20 styeznia 1877. 
(772 3—3) Obwieszezenie. 

L. 8151. C. k. sąd powiatowy w Ula- 
nowie ogłasza niniejszem, iż celem zaspoko- 
jenia wierzytelności Sary Steiner, przedsię- 
weźmie przymusową sprzedaż realności pod 


ur. 67 w Ulanowie do masy Chaskla Jugwer 


należącej w dniu 28 marca 1877, w dniu 
30 kwietnia 1877 i w dniu 4 czerwca 1877 
zawsze o godzinie 10 przed południem. 

Cenę wywołania stanowi kwota 424 zł. 
poniżej której realność ta na pierwszych 
dwóch terminach sprzedaną nie będzie, Wa- 
dyum wynosi 43 zł. Resztę warunków licy- 
tacyi przejrzeć mozna W registralurze si- 
dowej. R 

C. k. sąd powiatowy. 

Ulanów dnia 31 stycznia 1877. 
(718 3—3) Obwieszezenie. 

L. 49560. C. k. sąd krajowy w spra- 
wach cywilnych we Lwowie, wzywa posiada- 
cza zagubionej 4% obligacyi dostawy zie- 
miopłodów z dnia 17 marca 1794 ur. 3255 
na kapitał 6 złr. opiewającej, wyłosowanej na 
dnia | maja 1867 L. 487 i na Miasto Stary 


Sącz tudzież państwo Cyganowice i Neudorf 


obwodu sandeckiege wystawionej, ażeby w 
przeciągu lgo roku 6 tygodpi i 3 dni od 
dnia 3 umieszezenia Kdyktu w Gazecie Lwo- 
wskiej takową tutejszemm tądowi tem pewniej 
przedłożył i swe prawa do tej obligacyj wy- 
kazał, inaczej opisana obligacya za niezna- 
cnc uznana będzie. 

Lwów dnia 30 września 1876. 

(776 3—3) E dy k t. 

L. 17940. Samborski c. k. sąd obwo- 
dowy wzywa niniejszem na prośbę  Leizora 
Rechtera każdego ktoby zagubiony weksel z 
daty Boryslaw 5 sierpuia 1873 na 500 r. 
za 6 miesięcy na własne zlecenie płatny przez 
Mojżesza Apole wystawiony, przez Andrusia 
Mazur akcoptowany, a w resztującej ilości 
300 zły. a. w. na Lejzora Rechtera żyrowany 
posiadał, aby takowy do 45 dni, od CZASU 
tego ogłoszenia sądowi przedłożył, i prawa 
swoje do takowego wykazał, gdyz w razie 
przeciwnym weksel ten muorzónym będzie. 

Sambor. 5 grudnia 1876. 


(165 4—3) Edyk t. 
L. 4821. C. k. sąd krajowy we Lwo- 
wie wskutek prosby Henryki Weinreb, 


zawzywa niniejszem posiadaczy wedle poda- 
nia zaginionej kartki zastawniczej przez ce. k. 
uprzyw. galicyjski akcyjny bank hipoteczny 
we Lwowie wystawionej, tej treści: „iż ue 
strony tego e. k. uprzyw. galiey). akcyjnego 
banku hipotecznego. we Lwowie na zastaw 
do J. 37498, składający się z nitki pereł i 
pary złotych kulezyków z rautami dano dnia 
24 grndnia 1875 pożyczkę na 400 zł., z ter- 
minem wykupna 24 czerwca 1876“, aby lą 
kartkę w ciągu roku, od dnia trzeciego ogło- 
szenia edyktu w „Gazecie Lwowskiej” licząc, 
tem pewniej sądowi przedłożyli, ileże po u- 
plywie tego termium rzeczona kartka zastaw- 
nieza za nieważną i umorzoną uznaną Z0- 
stanie. 

Z C. k. sądu krajowego. 

Lwów dnia I lutego 1877. 


(169 3—5) Edykt 

L. 699. C. k. sąd obwodowy w Kofo- 
myi zezwolił. w celu zaspokojenia należącej 
sie Wysokiemu Skarbowi od Mortka Kalika 
grzywny 10000 zł. w. a., dawniejszych ko- 
sztów epzekucyjnych w kwocie 7 zł. 57 et. 
6 zł, 38 et, tudzież 18 zł. w. a. i teraźniej- 
szych w kwocie 48 zł. 15 ct. w. a. nu przy- 
musową publiczną sprzedaż realuosei Morika 
Kalika pod Nr. 81 w Kołomyi położonej, 
która przedsięwziętą zostanie na dniu 22 
marca 1877 i na dniu 26 kwietnia 1877 
każdym razem o godz. 10 przed południem, z 
tem, że jeśliby w tych terminach nie mo- 
glaby być sprzedaną wyżej lub przynajmniej 
za cenę wywolanla, to sie ustanawia termin 
do ułożenia ułatwiających Warunków na dzień 
3 maja 1877 o godzinie 10 przed poludniem, 
poczem realność tu na trzecim. terminie za 
Cena 
szacunkowa tej realności wynosi 6022 zł. 50 
ct. w. a. Wadynm wynosi 10 zł. od 100 zł. 
ceny szacunkowej. Warunki licytacyi leżą do 


przejrzenia w registraturze, Dla wierzycieli, 
ktörzyby po dniu 17 maja 1876 do tabuli 
weszli, ustanawia się kurator w osobie tutej- 
szego adwokata Dębickiego. 

Vchwalono w radzie e. k. sądu obwodowego. 

Kołomyja dniu 28 stycznia 1877. 
(1096 2—3) Eddy K 1. 

L. 8129. W duiu 22 marca 1577 o go- 
dzinie 10 rano, odbędzie się w tutejszym są- 
dzie przymusowa sprzedaż realności pod l. 
132 w Letni masy Onyszka Drobiniaka a 
względnie tegoż spadkobierców Iwana Dro- 
biniaka i Krystyny Matoliez własnej na za- 
spokojenie wierzytelności Oleksy Taci Anny 
i Magdy Drobiniaków w kwocie 182 zr. 28 
ct. W. u. 

Cena wywołania 465 zł. wadyum 46 zł. 
50 ct. 


Bliższe warunki przejrzeć można w są- 


dzie. 
Z c. k. sądu powiatowego. 

Medenice dnia 20 gruduia 1876. 
(1097 2-3) Edykt 

L. 480. C. k. sad powiatowy w Niepo- 
fomicach  niniejszem ogłasza, że przedsięwe- 
Amie przymusową publiezną sprzedaż redlno- 
ści włościańskiej pod J. 32 w Niepołomicach 
położonej, civla tabnlarnego nie stanowiącej, 
Józefa Rojewicza własnej, na zaspokojenie 
wierzytelności Szaji Grósslerowi w kwocie 600 
zł. a. w. z pn., w dwóch terminach lJicyta- 
cyjnych, mianowicie dnia 5 marca i 12 kwietnia 
1877, r., każdym razem o godzinie 10 przed 
południem w tym sądzie. - 

Gena szacunkowa i wywolaweza wynosi 
4000 zł., wadyum zaś 400 zł. 

Resztę warunków  licytacyjnych przej- 
rzeć można w tutejszo sądowej reeistraturze. 
C. k. sąd powiatowy. 

Niepołomice 30 stycznia 1877. 

(910 2—3) Edyk t. 

L. 7313. Na dniu 30 kwietnia, 4 ezerwea 
i 4 lipca 1877 r., każdym razem o godzinie 
10 z rana, na trzecim terminie za jakabądź 
cene odbędzie się w sądzie tutejszym w spra- 
wie uprz. Zakładu kredytowego włościańskiego 
przeciw Piotrowi Kozukowi o 86 zł. 76 ct., 
publiczna sprzedaż realności pod l. 50 w Skla- 
dzie solnym położonej, ciała tabnlarnego nic- 
stanowiącej, do dłużnika należącej, 

Cena szacunkowa 200 zi., wadyum wy- 
nosi 20 zł. 

Akt opisania, oszacowania i warunki 
licytacyjne są w registratnrze do przejrzenia. 
Radymno dnia 29 października 1876. 

(1075 2—3) iśonkurs 

L. 1667. Posada radcy sadu krajowego z placa 
VII klasy rangi przy sądzie krajowym we 
Lwowie, a w razie przeniesienia przy innym 
jakim sądzie kolegialnym jest do obsadzenia. 

Ubiegający się o powyższą posadę, wnio- 
sy podania swe do dni 14 do prezydyum 
sądu krajowego we Lwowie. 

Lwów 21 lutego 1877. 

(541 2—3) E dy K t. 

L. 4664. C. k. sąd krajowy we Lwo- 
wie niniejszem edyktem wiadomo czyni, iż 
Salomon i Sara Taube małż, Landau, tudzież 
Naftali Herz Ettinger przeciw p. Helenie z 
hr. Russockielı Wilczyńskiej pod dniem 23 
września 1876 |. 52418 pozew wnieśli v u- 
znanie własności do złożonych w depozycie 
książeczek gal. kasy oszczędności na 3384 zł. 
Il ct. w. a. io zapłacenie 200 zł, 1000 
zł.. 2315 zł. i 12000 zł. zpu. i o pomoc są- 
dową prosili. Ponieważ miejsce pobyta po- 
zwanej p. Heleny z hr. Russockich Wilezyń- 
skiej nie jest windomem, a zatem e. k. sąd 
krajowy do zastępowania i nu jej koszt i szkodę 
tutejszego adwokata dr. Malego z substytucyą 
adwokata dr. Berlinera kuratorem mianował, 
4 którym niniejsza sprawa wedle ustawy sa- 
dowej dla Galicyi przepisanej przeprowadzoną 
będzie. 

Niniejszym więc edyktem wzywa się 
zapozwaną, aby w należytym czasie osobiście 
stanęła, lub potrzebne tytuły prawne ustano- 
wionemu zastępcy udzielila, lub innego zu- 
stępcę wybrała i sądowi oznajmiła, słowem 
stosownych do obrony środków użyła, gdyż 
wynikające 2 zaniedbania skutki sama sobio 
przypisać będzie musiała. 

Lwów dnia 1 lutego 1877. 

(867 2—3) E Gy K t. 

L. 3049. C. k. sąd krajowy w Krakowie 
zawiadamia niniejszym edyktem Wiktora By- 
lickiego, że przeciw niema J. II. Bauminger o 
zapłacenie sumy wekslowe) 500 złr. z pn. 
pod dniem 3 lutego 1877, L. 3049 , wniósł 
pozew, w załatwieniu którego wydano pod 
dniem dzisiejszym do l. 3049 nakaz zaplaty. 

Gdy miejsce pobytu pozwanego nie jest 
wiadoniem, przeto c. k sąd w celu zastepo- 
powania pozwanego, Wiktora Bylickiego, na 
koszt i uiebezpieczeństwo jego, tutejszego ad- 
wokata Dr. Wilkosza z substytucyą adwokata 
Dr. Stycznia kuratorem nieobeenego usta- 
uowił, z którym spór wytłoczony, przeprowa- 
dzonym będzie. 

Zaleca się zatem niniejszym edyktem po- 
zwanemu, aby w ciągu dni trzech, albo sam 


wniósł zarzuty, lub też potrzebnej informa- 
cy! Uustanowionemau dla niego zastępcy ndziclił, 


lub innego obrońcę sobie wybrał i o tem 


C. k. sądowi donióśl, w ogóle zaś, aby wszel- 


kich możebnych do obrony środków prawny. 
użył, w razie bowiem przeciwnym, we AR 
z zaniedbania skutki sam sobie przypisach 
musial. 

Kraków, dnia 3 lutego 1877. 
(868 2—3) E AM y K t. 5 

Ł. 5050. O. k. sąd krajowy w Krakowie 
zawiadamia niniejszym edyktem, Wiktora by” 
lickiego, że przeciw niemu J. H. Baumingek. 
zapłacenie sumy wekslowej 400 złr. pod da 
3 Intego 1877 l. 3050, wniósł pozew, W qatl 
twieniu którego wydano pod dniem dzisiej 
szym do 1. 3050 nakaz zaplaty powy2s7d 
samy. 

Gdy miejsce pobytu pozwanego nie jest 
wiadomem, przeto c. k. sąd w celu zastępć” 
wania pozwanego Wiktora Bylickiego M 
koszt i niehezpieczeństwo jego, tutejszego adw: 
Wilkosza z substytneyą adw. Dra Styezuig 
kuratorem nieobeenego nstanowił, z którym 
spór wytoczony przeprowadzonym będzie. 

Zaleca się zatem niniejszym edyktem po 
zwanemn aby w ciągu dni Beh albo sam wnłóś! 
zarzuty lub też potrzebne dokumenta ustano- 
wionenmu dla niego zastępcy udzielił, lub 
innego obrońcę sobie wybrał i o tem c. k. 
sądowi doniósł, w ogóle zaś, aby wszelkich 
mozebnyeh do obrony środków prawnych 
nżył, w razie bowiem przeciwnym wynikłe 
zaniedbania skutki sam sobie przypisachy 
musiał. 

Kraków dnia 3 lutego 1877. 

(1017 2—3) E My K t. 

„I.. 5367 yw. C. k. sąd powiatowy w 
Wiśniezn podaje do publicznej wiadomości. 
że celem zaspokojenia sumy pożyczkowej 120 
zł., a względnie nie splaconej jeszeze reszty 
88 zr. 94 ct. w. a., odbędzie się na rzecz 
galicyjskiego Zakładu kredytowego ziemskiego 
(Ciatizische Boden Credit Anstalt) w Krakowie, 
w tutejszym sądzie w 3 terminach: dnia 11 
kwietnia, 16 maja i 20 czerwca 1877 r. kandym 
razem o godzinie 10 rano, egzekucyjna liey- 
tacya realności. dłużnika Jana Fafary własnej 
pod l. k. 16 w Bytomsku położonej, ciała 
hipotecznego niestanowiaee]. 

Cena wywołania wynosi 295 zł., wa- 
dyum 22 zł. 50 et. w. a. 

Protokół zastawniczego opisania i reszta 
warnnków lieytaeyjnych, mogą być w tntejszej 
registraturze przejrzane. 

Wiśnicz dnia 81 grudnia 1876. 

(728 2—3) E d y Kc t. 

L. 1542. C. k. sąd obwodowy w Prze- 
myślu uwiadamia p. Helene De Dendangyekt 
z iniejsea pobytu nicznima, 70 De izydor patt- 
ler jako Żyrałarynsz przeciw niej, o nakaz 
zapłaty sumy wekslowej 110zł. w. a. z pu. 
prośbę wniósł, której żądanin uelrwałą z dnia 
dzisiejszego do l. 1542 zadość uczyniono. 

Oraz ustanowił sąd dla tej pozwanej kura- 
tora w osobie adwokata Dr. Mendrochowicza 
z zastępstwem adw. Dr. Felsztyuskiego i poleca 
pozwanej, ażeby co do swej obrony z kura- 
torem się porozumiała, lub innego pełnomo- 
enika sądowi w czas przedstawiła, inaczej skutki 
zuniedbania sama sobie przypisać będzie mu- 
stała. 

Przemyśl dnia 31 stycznia 1877. 

(780 2—3) Edyk t. 

L. 7316. C. k. sąd powiatowy w Sienia- 
wie ogłasza, ża celem zaspokojenia należytości 
galicyjskiego Zakładn kredytowego ziemskiego 
w Krakowie w kwocie 200 zł. zpn. odbędzie 
się egzekucyjna licytacya realności pod N. 
425 rep. 172 i 173 w Cieplicach dłużników 
Antoniego i Magdaleny Politów własnej w 
trzech terminach a to dnia 5 kwietnia, 3 
maja i 14 czerwca 1877, każdym razem o 10 
godzinie rano. 

Cena wywołania wynosi 500 zł. a wa- 
dyum 50 zł. 

Protokół zastawniezego opisania i resztę 
warunków licytacyjnych možna w registratu- 
rze przejrzeć. 

Sieniawa 10 stycznia 1877. 

(1093 2—3) Edy K t. 

L. 93% yw. C. k. sąd obwodowy w No- 
wym aean uwiadamia niniejszym edyktem 
Józefa | Zofię Jaworskich właścicieli tabu- 
larnych dóbr Falkowej dolnej iż na podanie 
Szymona Beibschieda z dnia 23 listopada 
1576, 1. 5550, uchwałą 7 dnia 25 listopada 
1876, l. 5550, dozwoloną została na zaspo- 
kojenie pretensyi tegoż w kwocie 3000 zł. 


m. k. czyli 3150 zł w. a., z procentem po 
5% od I stycznia 1858 i kosztami 16 zł. 
30 kr, 3 . 32 kr., 40 zł. 44 kr. w. a., i 


15 zl. 60 kr. w. a, egzckucyjna sprzedaż 
dóbr KFalkowy dolnej pod warunkami licyta- 
eyjnemi edyktem z dnia 25 listopada 1876 
J. 5550 ogłoszonemi, i do uskutecznienia 
takowej wyznaczono dwa tormina t.j. na 
dzień 26 styczniu 1877 i na dzień 2 marca 
1577, każdym razem a godz. 10 przed polu- 
dniem. Ponieważ miejsce pobytu egzekatów 
Józefa i Zolii Jaworskich nie jest wiadome, 
przeto ustanowiono dla meh celem wręczenia 
tak nchwały licytacyjnej z dnia 25 listopada 
1876 J. 5550, jak równie i późniajszych uchwał 
kuratora w osobie adw. dr. Jarosza. 
Nowy Sącz dnia 20 lutego 1877. 


— 


(934 1—3) E d y K t. 

I. 12037. C. k. sąd obwodowy zawiada- 
mia niniejszym edyktem Franeiszke Lisiecką, 
ze przeciw niej fundacya posagowa s. p. 
Macieja Kovachicha, o wykreślenie sumy 
118 Ur. 20 kr. m. k. ze stanu biernego realności 


Nr. 8 w Złoczowie, pozew wniosła, w skutek 


czego termin do wniesienia obrony piseninej 
do dni 90 wyznaczonym został. 

dy miejsce pobytu pozwanej jest nie- 
wiadome, przeto e. k. sąd obwodowy w Zło- 
czowie w celu zastępowania pozwanej, na 
Jej koszt i niebezpieczeństwo adwokala Dra 
Warteresiewieza z substytucyą adwokata Dra 
Billeta kuratorem ustanowił, z którym spór 
wytoczony przeprowadzony bydzie. 

Upomina się niniejszym edyktem pozwa- 
ną, aby w wyż oznaczonym czasie albo sama 
sie zgłosiła, albo też potrzebne dowody pra- 
wne ustanowionemu zastępcy udzieliła, Imb 
innego obrońcę sobie obrała, inaczej wynikłe 
2 zaniedbania skutki sama sobie przypisaćby 
musiał. 

Złoczów dnia 13 stycznia 1877. 

(834 1—8) E MU y K t. 

L. 7561. C. k. sad powiatowy w Sie- 
niawie ogłasza, że na zaspokojenie pretensyi 
c. k. uprz. Zakładu kredyt. wlościańskiego 
we Lwowie w kwocie 100 zł. zpn. odbędzie 
się publiczna przymusowa sprzeda realności 
włościańskiej pod Nr. 56/55 w Krasnem, 
dłużnika Wasyla Zastawnego wlasnej, w trzech 
terminach a to na dniu 29 maja i na dniu 7 
czerwca 1877 r. o 10 godzinie rano, tylko za 


cenę szacunkową 300 zł, lub wyżej, zaś na 


dnin 5 lipea 1877 r. i poniżej ceny szacnn- 
kowej. 


Wadyum wynosi 30 zł. 


Bliższe warunki i protokół zastawnicze- 


go opisania można w registraturze przejrzeć. 
Sieniawa 28 grudnia 1876. 
(970 1—3) Edykt 


I. 5366. C. k. sąd powiatowy w Wi- 
śniczu, podaje niniejszem do publicznej wia- 


domości, że eelem zaspokojenia sumy pożycz- 


kowej 400 zł. w. a., a względnie niezapłaco- 
nej jeszcze reszty 330 zł. 95 ct., odbędzie 


Się na rzecz galicyjskiego zakładu kredyto- 
wego ziemskiego w Krakowie w tutejszym 
ev trzech „terminach dnia 11 kwie- 
187 7, dnia 16 maja 1877 i dnia 20 czerwca 
Pak nc, każdym razem o godzinie 10 rano 
Kiei a licytacya realności dužnika Jana 
Baso własnej, pod L. k. 352 n./8588t. w 
io gane powiecie bocheńskim położonej, 
eee ice; ciała hipoteczuego. 

Vena wywołania wynosi 650 zł., wa- 

an 65, > w. 
rotokół zastawniczego opisunin i resz 
ap nde eden ze i rza 
szej registraturze przejrzane. 

Wiśnicz, dnia 31 grudnia 1876, 

(909 1-—3) E d y K t. 

L. 7312. Na dniu 30 kwietnia, 4 ezerw- 
ca i 4 lipea 1877, każdym razem o godz. 
i0tej z rana, na trzecim terininie KJ Jaką 
badź cenę, odbędzie się w sądzie tutejszym, 
w sprawie Zakładu kredytowego włościań 
skiego przeciw Kasprowi Dunikowi 0 178 Il. 
33 ct. a. w. publiezna sprzedaż, realności pod l. 
9 w Stubienku położonej, ciała: tabularnego 
nie stanowiącej, do dłużnika należącej. 

Cena szacunkowa 400 zł. wadyum wy- 
nosi 40 zł, 

Akt opieczętowania, oszacowania | warun- 
ki licytucyjne są w registruturze do przej- 
TZellla. 

kadymno 29 października 1876. 

(1152 1—3) E dy K t. 

L. 8920. Podaje się do publicznej wiä- 
domosei, że na rzecz Józefa Lewina sprzedane 
zostaną dwa morgi pola do realności L. 150, 
w Radziechowie należące, Pawła Klapija włas- 
ne celem zaspokojenia długu 31 zł. z przy- 
należytościami w terminach 15 marca, 12 
kwietnia i 9 waja 1877. 

(ona wywoławcza 200 zł. 

C. k. sąd powiatowy. 

Radziechów 17 stycznia 1877. 

(1151) Ogloszenie. 

L. 8. Komisya hipoteczna Przeworskiego 
c. k. sądu powiatowego zawiadamia, ze do- 
chodzenia miejscowe, celem założenia księgi 
hipotecznej dla gminy katastralnej Lopuszka 
wielka 10 marca 1877 tamże rozpocznie. | 

Każdy mający interes prawny w Ubi. 
niu stosunków posiadania, może. SIĘ. Kar 
i wszystko przytoczyć, €0 dla wyjaśnienia lub 
ochrony swych praw za stosowne uzna- 

Przeworsk 20 lutego 1877. 

(551 1—3) Edykit 

L. 2810. O. k. sąd powiatowy w No- 

wemsiole wzywa Wojciecha Hussaka . miej” 
„Sena pobytu nieznanego, a w razie Śmierci 


jego spadkobierców, ażeby deklarację do 
spadku Andrucha Hussaka w Klebanowee 
14 stycznia 1861 zmarłego w ciągu roku 


tam powniej w tym sądzie wnieśli gdyż w 
przeciwnym razie: Spuseizno ei 18 88 
spadkobiereumi zeinszupgenmi sie | z kurato- 
rem _Hryciem Drilem dla Wojeiuch: 8 
względnie dla tegoż spadkobiercó ć za 3 
WIonym. Brców ustano 


Nowesioło dnia 20 listopada 1876. 


Do L ins. 1051. (1158 1—3) 


Sprostowanie. 

L. 2859. W obwieszczenia z dnia 20 
lutego 1877 1. 2859 umieszezonem w nune- 
rach 44, 45 1 46 Gazety Lwowskiej zaszła 
polnyłka, mianowicie zamiast: „Józefa Rein- 
holda, kramarza towarów Żelaznych w Kra- 
kowie,* powinno być: „Józefa Reinholda 
kramarza towarów Żelaznych w Tarnowie.* 

7% e. k. sądu obwodowego. 

Tarnów dnia 24 lutego 1877. 


(1140 1—3) @Obwieszezenie. 

L. 9286. W celu zaspokojenia wierzy- 
telności Leona Fischera 15 zdr. z pu. prze- 
anie w tutejszym sądzie, przy- 
musowa sprzedaż w protokole z dnia 28 sier- 
pniu 1876 do J. 5771, zuslawnie opisanego i 
na 56 zlr, W. a oszacowaucgo gospodastwa 
gruntowego pod I. k. 424 a rep. 258 W Cy- 
tuli polozonego do dłużnika Iwasia Berka 
należącego a ciała tabularnego nie stanowią- 
cego w trzech terminach a to: dnia 9 mar- 

5 7 5 20 5 255 
en, duia 20 kwietnia i dnia 29 maja 1977, 
każdym razem 0 10 godzinie rano. 

Jena wywołania 56 zl., wadynm 10%. 

Bliższe warunki tudzież protokól zasla- 
i oszacowania można przejrzeć 


dsiewziętą zost 


wnego opisu 
w t. s. rogistratnrze. 
. f 2 Q 
Żółkiew dnia 30 grudnia 1876. 

(1114) ogloszenie konkursu. 
i I 5 RA e © Na mocy art. 3 nsta- 
wir 3 me a og f 750 1. 
2 maja 1873 Nr- 251 dz. u. kr. ogla- 
a Rada szkolna okregowa konkurs 
ka Rada 5 er 

nauczycielki przy czteroklasowej 
w Sanoku z roczną płacą 


wy Z 
sza Nanot 
na posadę nal 
szkole żeńskiej 
450 zr. 5 
Prośby 0 udzielenie tej posady, zuo pu- 
trzone w dowody teoretycznego i praktyczne- 
go uzdolnienia, wnieść należy 2 pośredni- 
etweın dotychczasowych władz przełożonych 
do tutejszej © ady szkolnej okręgowej 
najdalej do konca marca 1877. "a 
Prawo prezentowania wykonuje Sanocka 
ada szkolna miejscowa. f 
= De p Rady szkolnej okręgowej. 
Sanok dnia 16 tego 1877. 


(1115 1-3) Konkurs. 

L. 138. Przy c. k. zarządzie salinarnym 
w Lacku jest do obsadzenia posada pomoeni- 
ka stygara, z którą połączona jest tygodniowa 
płaca 6 złr., kwaterowe rocznie 32 złe, i de- 
putat soli. 

Ubiegający się o tę posadę udowodnić 
mają wiaroeodnemi świadectwami znajomość 
języka krajowego i urzędowego, biegłość w 
pisaniu i rachowaniu, i że ukończyli z dobrym 
postępem szkołę górniczą. 

Obcy winni oprócz tego przedłożyć świa- 
deetwo dawniejszego chlebodawcy, albo ksią- 


* 


żkę robotniezą, metrykę i świadectwo lekar- 
skie, że są zdrowi i silnie zbudowani. 
Udokumentowane podania należy wnieść 
do e. k. zarządu salinarnego w Jacku naj- 
później do 10 marca 1877. 

(1102 1—3) Obwieszezenie. 

L.-7841. O. k. sąd powiatowy w Szezer- 
eu uwiadamia, że do licytacyi przymusowej 
realności pod |. 43 w Glinnie położonej Sta- 
nisława Olechowskiego i Marcina Markera 
własnej, na rzecz Zakładu kredytowego wło- 
ściańskiego we Lwowie pto 281 Ar. 27 et. 
z pn. obwieszczeniami tutejszo-sąd. 4 dnia 
30 stycznia 1874 do 1. 2977 w Nrach 188, 
184 i 185 Gazety Lwowskiej z roku 1874 
ogłoszonej wyznacza się nowy termin na dzień 
3% marca 1877 o godzinie 10 rano, na któ- 
rym realność ta za jakąbądź eene sprzedaną 
zostanie. 

Szezerzee, 21 stycznia 1877. 

(885 1—3) Obwieszezenie. ] 

L. 5086. ©. k. sąd powiatowy w Wie- 
liezee zawiadamia, że w dniach 21 marca, 
25 kwietnia i 25 maja 1877 każdym razem o 
godzinie 10 rano przedsięweźmie się w sa- 
dzie przymusową sprzedaż realności pod nr. 
159/326 w Wieliezee wedle Libr. Dom. Tom. 
V. pag. 207 n. 5 hacr. Babetty Guttmann 
wiasuej na zaspokojenie wierzytelności Kran- 
eiszka Otfinowskiego pto 300 złr. 

Ceną wywolania jest cena szacunkowa 
w kwocio 1620 złr. 75 ct, — zaklad 163 zdr, 

, Resztę warunków sprzedaży przejrzeć 
można w sądzie. 

Wieliezka, 16 grudnia 1576. 

(687 1—3) E M y K f. 

L. 17304. Z poczatkiem października 
1876 odebrala e. k. żandarmerya z Niemirowa: 

a) Seinwelowi Linn kwotę 48 złr. 37 
ct. W. a. którą tenże podstępnie jako pogo- 
rzelee na podstawie podrobionego poświadcze- 
nia od różnych osób wyłndził; 

b) Michałowi Tuezakowi kawałek (zwój) 
płótna i dwie chustki skradzione niewiado- 
mynt osobom między Janowem a Niemiro- 
wem. i 

. k. sad krajowy wzywa przeto wla- 
Sejeieli powyższej kwoty i rzeczy, aby sie 
zgłosili w przeciągu rokn, licząc od dnia trze- 
ciego umieszezcnia tego edyktu w dzienniku 
urzędowym Gazety lwowskiej i swe prawa 
własności udowodnili, gdyż w przeciwnym 


9 


razie rzeczy pod b) wyszezegölnione sprzedane 
i uzyskana ze sprzedaży kwota wraz n kwo- 
tą pod a) podaną do kasy rządowej złożoną 
zos tanie. 
Z c. k. sądu kraj. w sprawach karnych. 
Lwów dnia 10 stycznia 1877, 


(900 1—3) Ogloszenie. 

L. 8505. Złoczowski c. k m. d. sad 
powiatowy podaje do publicznej wiadomości. 
iż celem zapłacenia Bolesławowi Komarnickie- 
um od Wojtka i Józefa Andrejków przyzna- 
nych koszlow sądowych i egzekucyjnych w 
kwotach 15 zir., 2 zir. 35 Ct., 5 zly, 7 zr. 
22 Ct., 3 złr. 2 ct, 5 złr, 3 zły, 35 Ct. 4 
ai GU de Izim S aie An Ś da 
w. ponowny publiczny przetarg realności N. 
k. 1Sl/snb rep. II. na Zazulach w protokole 
z dnia 3 maja 1572 L. 2351 opisanej w je- 
dnym terminie a to na dniu 16 marca 1877. 
na którym to terminie realność ta pod wa- 
runkami rezolncyą z dnia 13 sierpnia 1873 
do J. 4355 ustanowionemi w ur. 23% 238 
230 Gazely lwowskiej z r. 1873 ogłoszonemi. 
ze zmianą płów J, 3, 417 tychże sprzeda- 
ną zostanie. 

Zmienione wärnuki chęć knpienia ma- 


jący może w ta-sądowej registrainrze przej- 


rzeć. 

Złoczów dnia 21 grudnia 1876. 
(1132 1—8) Obwieszczenie. 

L. 4716. Dnia 13 marca, dnia 17 kwie- 
tnia i dnia 15 maja 1877, każdym razem o go- 
dzinie 10 rano odbędzie się w sądzie tutej- 
szym publiczna egzekucyjna licytacya realno- 
ści J. 64 w Brzeżówce dlnżnej masy spadko- 
wej po Naftalim Sandrowiezu wlasnej, ciala 
labularnego nie stanowiącej, na zaspokojenie 


preteusyi Kliakima Reisenfelda w kwocie 50 
złr. w. a. z pu. 
Cena wywołania wynosi 120 Ir. wa- 


dyum 12 złr. w. a. 

Resztę warunków 
In-sad. registraturze. 

C. k. sąd powiatowy. 

Debica dnia 21 listopada 1876. 
(1037 3—5) Edykt. 

L. 302. C. k. sąd obwodowy w Kolo- 
myi do publicznej podaje wiadomości, że 
wskutek dnia 12 stycznia 1877 |. 302 przez 
Saula Knöppera Fischla i Sissel Seharfów 
przeciw Atanazemu Barutowiezowi o wykry- 
ślenie sumy 4 # i 9 zł. 18 et. m. kon. Un 
realność 1. 9 w Kolomyi położonej i zainta- 
bulowanej, wniesionego pozwu, termin do 
rozprawy w tutejszym sądzie na 13 marca 
1877 o godzinie 9 zostať wyznaczony i do- 
tyczące wezwanie panu adwokatowi Potułowi 
ako kuratorowi dla niewiadomego z życia i 
imicjsea pobytu, równocześnie ustanowionemu 
pozwanego doręczonem. 

Uchwalono w radzie e. k. sadu obwodowego. 

Kołomyja dnia 24 styeznia 1877. 
cn 1 Konkurs. 

X uż Posada sędziego powiatowego 
naeh VUT klasy rangi ze systemi- 


można przejrzeć w 


7 11 1 U . z. . 
nen! należytościami lab w razie pze- 
810 € 7 a a . J 
Senia w innem miejsen jest do obsa- 
dzenia. i a 


dui a f się o tę posadę, wiiosą do 

Ken 160 00 swoję „podania do prezydywn 
w Zdoczowie. 

" (OŁ, AP utego 1577. 5 

8 TR 8 Ogloszenie. a 
i n 16498. Wysokie e. k. Namiestnictwo 
zezwolilo reskryptem z dnia 20 października 
1876 do 1. 48958 na założenie publicznej 
apteki w Sassowie. | 

„Na podstawie tego rozpisuje sie w myśl 

okólnika z dnia 26 czerwca 1858 do |. 27126 

konkurs do obiegania się o otrzymanie kon- 

tesy! na rzeczom, apleke z terminem do końca 

marca 1877. Ohcący koncesyg rzeczomą, otrzy- 

mać, ma wykazać: ; 

J wiek, miejsce zamieszkania i krajowość, 

niemniej dotychczasowe zatrudnienie i 
miejsce jego wykonywania, jakoteż do- 
tychczasowe zachowanie się pod każdym 
względem. 

. Ze jest  własuowolny i znajduje 
w pelnem używaniu praw obywatel- 
skich; 

. że jest doktorem chemii 

farmacyi; , 

że na založenie nowej 

odpowiedni fundusz. 

Podania wnoszone być mają za pośre- 

duietwem właściwej władzy administracyjnej. 

Złoczów dnia 14 mtego 1877. 

(843 3—3) Konkurs. 

L. 136. Celem obsadzenia posady 
poborey przy ces. król. ubocznym urzędzie 
owym w (rzy małówce w II klasie rangi 
MB k po ad. o odpowiednim do- 
casem czynnej służby i z obowiązkiem zło- 
a kaneyi sinäbowe] w kwocie 600 zl. 
rozpisuje się niniejszem konkurs. 


SIĘ 


albo magistrem 


apteki posiada 


Ubiegający się o fa posadę, mają wnieść 


swe podania do c. k. powiatowej dyrekeyi 
skarbu w Brodach w przeciągu czterecli ty- 
godni, i w tychże udowodnić, że potrzebna 
kwaliikicye do tej posady, mianowicie 
egzamin z towaroznawstwa i postępowania 


człowego, posiadają i władaja dokładnie jezy- 
kami krajowemi. 
We Lwowie dnia 8 lutego 1877. 


(952 3—3) Edyk t. 

L. 9289. U. k. sąd powiatowy miejsko- 
delegowany dla okolicy miasta Lwowa sek. 
II. wiadomo czyni, że w skutek prośby Ja- 
centego i Anastazyi Barańskich uchwałą ró- 
wnocześnie wydaną. dozwolone zostało wy- 
dziełenie przestrzeni gruntu w objętości 150 
kw. sążni z kompleksu tabularnego realności 
w Zamarstynowie pod J. k. 55 położonej, 
utworzenia dla tejże przestrzeni aodręlmego 
ciała tabularuego i zaintabulowanie Jacentego 
i Anastazyi Barańskich za właścicieli takowej, 
jako też przeniesienie na to nowe ciało ta- 
bularne jako na łączna hipotekę wszelkich 
wierzytelności, realność powyższą obdłuża- 


jacych. 


Gdy interesowani w tej sprawie wierzy- 
cicle, Teresa, Marjanna, Auna i klara Win- 
hard z życia i miejsca pobytu nie są wiado- 
mi, przeto ustanowiono dla nich kuratora w 
osobie adw. krajowego dr. Weissa z zastę- 
pstwem adw. krajowego dr. Raabe i temu 
uchwałę powyżej powołaną doręczono, a ni- 
niejszym wzywa się powyżej nazwanych in- 
teresowanych, ewentnalnie zaś tychże z życia 
i miejsca pobytn również niewiadomyel pra- 
wonastepeöw, ażeby pod surowością następstw 


prawnych w przepisanym terminie tenmż 
kuratorowi potrzebną informaeye udzielili, 


lub innego zastępcę w tymże samym czasie 
sobie obrali. uwiadamiajac o tem tutejszy c. 
k. sąd powiatowy. 

Lwów dnia 14. października 1876. 
(1091 3—3) Obwieszczenie. 

L. 80. Wydzisł lwowskiej izby adwo- 
katów podaje do powszechnej wiadomości, że 
adwokat urzędujący we Lwowie dr. Józef 
Męciński złożył urząd adwokała z dniem 4 
lutego 1877 i że ogólnym substytutem jego 
zamianowanym został adwokat dr. Semilski 
a tegoż zastępcą adw. dr. Ludwik Popławski. 

Z Wydziału lwowskiej Izby adwokatów 

Lwów dnia 10 lutego 1577. 


(730 3—8) Edyk t. 

L. 8133. C. k. sąd powiatowy w Busku 
podaje do wiadomości, Ze Magdalena Spitz- 
kopf z Milatyna Nowego umarła w Żółkwi 
dnia 2 grudnia 1874, bez pozostawienia osta- 
tniej woli rozporządzenia zmarłego. 

Gdy sądowi nie jest wiadomo, czy oprócz 
Agaty kulikowskiej, Jana Michuiarskiego i 
Antoniego Michniarskiego a względnie ich 
prawonabyweow Kazimierza i Pauliny Tom- 
ezaków, jeszcze jakim innym osobom prawo 
dziedziczenia spadku $. p. Magdaleny Spitz- 
kopf przysluguje, przeto wzywa się wszyst- 
kich, którzyby to prawo dziedziczenia sobie 
rościli, ażeby tnkowe w przeciągu jednego 
roku od dnia ogłoszenia niniejszego edyktu 
licząc. w tutejszym sądzie tem pewniej zgło- 
sili i wykazali, ile że w przeciwnym razie 
spadek Magdaleny Spitakopfównej Je) dekla- 
rowanym dziedzicom Kazimierzowi i Panlinie 
Tomezakom przyznany zostanie. 

Busk dnia 11 grudnia 1876. 

(768 3—3) E My K t. 

I. 1795. 0. k. sąd krajowy we Lwo- 
wie niniejszym edyktem wiadomo czyni, iż 
Aleksander Osmólski, Jan Osmólski, Antoni- 
un Majewska i potomstwo Aleksandra Osmól- 
skiego przez kuratora adw. dr. Skwarczyń- 
skiego przeciw Jakubowi Sawczyńskiemu i 
Julii Dorocie dw. im. Osmólskiej, wytoczyli 
pod dniem 7 października 1876 l. 55.102 
pozew o unieważnienie cessyi prawa własno- 
ści połowy pad J. 825 ¼ położonej realności 
Z dnia 24 sierpnia 1859 i z dnia 9 listopada 
1573 l o ekstabulacye praw własności tej 
polowy realności Dom. 44 p. 460 w. 10 haer. 
i Dom. 47 p. 158 w. 12 haer. intabulowa- 
nych i o pomoe sądową prosili w skutek 
czego pozew ten t, s. uchwałą 2 dnia 14 
października 1876 l. 55.102 do pisemnego 
postępowania z 90 dniowym torminem do 
wniesienia obrony dekretowanym i l. 8. n- 
chwałą z dnia 14 października 1876 J. 55103 
Tabuli miejskiej polecono, aby przy prawie 
własności polowy realności pod J. 825 ¼ dom. 
44 p. 460 u. 10 haer. na rzecz Julii Doroty 
dw. im. Osmólskiej intabulowanem, niemniej 
przy prawie własności tej połowy realności 
Dom. 47 p. 138. n. 12 haer. na rzecz Jakóba 
Nawczyńskiego intabulowanem zanotowała. 12 
0 6 dac: tego prawa spór do 1. 55102 
Sn Dorog dw. . ma 
wiadomem. zaten k. Pos me 
stepowania 4 | K ioi k 9 krajowy do gye 
E 1 j a jej koszt i szkodę, tutej- 
szego adwokata p. dr. Rogalskiego z zaste- 
pstwem adw. p. dr. Kuczkiewieza kuratorem 
mianował, z którym niniejsza sprawa wedle 
ustawy sądowej dla Galicyi przepisanej prze- 
prowadzoną będzie, l 

Niniejszym edyktem wzywa się tedy 
zapozwana, aby w należytym czasie osobiście 
stanęła lub pofrzebue tytuły prawne ustano- 
wionemu zastępcy udzieliła lub innego za- 
stępee wybrała i sądowi oznajmiła, słowem, 
stosownych do obrony środków użyła, gdyż 
wynikające z zaniedbania skutki sama sobie 
przypisać będzie musiała. 

Z c. k. sądu krajowego. 

Lwów, 20 stycznia 1877. 


(713 3—3) E d y K t. 

L. 816. C. k. sąd obwodowy w Sarno- 
polu uwiadamia niniejszem, iz celem zaspo- 
kojenia wierzytelności Hersza Goliger w kwo- 
cie 224 zły. w. a. z pn. odbędzie się relieytaeya 
realności Nr. 1168 w Tarnopolu, dłużników 
Jana i Heleny Dawidowiezöw własnej, ciała 
tabularnego nie stanowiącej, na dniu 23 mar- 
ca 187% o 10 godzinie rano z tą uwagą, iż 
przy tym terminie przedmiot egzekucyi za 
jakąkolwiek cenę sprzedany będzie. 

Cena wywołania 1080 złr. Wadyum 10 
proc. t. j. 108 złr., reszta warunków przej- 
rzeć można w tu-sąd. registraturze. 

Tarnopol, 17 stycznia 1877, 


(835 3—3) E dy k t. 

L. 11412. C. k. sad powiatowy sokal- 
ski podaje do wiadomości, że dnia 13 kwie- 
inia 1876 umarł w Sokalu Maksym Nowosad, 
niezostawiwszy ostatniej woli rozporządzenia. 

Ponieważ tegoż spadkobiercy nie są a- 
ni, przeto wzywa się wszystkich, którzyby 
z jakiegobądź tytułu zamierzali rościć biesz 
prawo do spadku, by w przeciągu roku o 
prawami swemi do tutejszego sądu się zgło- 
sili, bowiem w przeciwnym razie spadek ten, 
dla którego Jana Balciewicza kuratorem usta- 
nowiono, zgłaszającym się, lub też w braku 
tychże, jako bezdziedziczny na rzecz skarbu 
pmistwa przepadnie. 

Sokal, 80 listopada 1576. 

(836 3—3) E dy K t. 

L. 6152. C. k. sąd powiatowy w Solo- 
twinie zawiadamia niniejszem z miejsca po- 
bytu nieznanych spadkobierców Hudie Tau- 
ber, iż pod dniem 13 grudnia 1876 l. 6152 
wniósł przeciw nim jako  współpozwanym 
Matij Kałytiuk pozew o uznanie własności 1 
oddanie posiadania / części gruntów do go- 
spodarstwa rustykalnego pod l. 151 w Poro- 
hach należących, mianowicie pareel top. 1293 
1294, 1295, 1297 i 1299 z pn. na który ter- 
min do ustnej rozprawy w tutejszym sądzie 
na dzień 21 marca 1877 o 9 godzinie rano 
wyznaczono. . 

Rubrykę pozwu doręczono ustanowione- 
mu dla nich kuratorowi p. Janowi Martyn- 
cowi w Sołotwinie, którego substytutem p. 
Leona Grzybowicza w Sołotwinie zamiano- 
wano. 

Wzywa się zatem tych pozwanych, by 
na powyższym terminie albo sami stanęli, tub 
też ustanowionemu kuratorowi potrzebnych do- 
kumentów udzielili lub wreszcie innego obroń- 
cę sobie wybrali i o tem sądowi donieśli, w 
ogóle zaś by wszelkich możebnych do obrony 
środków prawnych użyli, w razie bowiem 
przeciwnym wynikłe z zaniedbania skutki 
sami sobie przypisać by musieli. 

Sołotwina, 31 stycznia 1877. 
8793-3) Edykt. 

L. 10525. 0. k. sąd powiatowy w 
Chrzanowie podaje do wiadomości, że celem 
zaspokojenia sumy 80 zir. Z pn. od Francei- 
szka i Wiktoryi Ładochów, Jetti Ofnerowej 
należącej się, odbędzie się w dnin 19 marea 
1877 o godzinie 10 przed południem w gına- 
chu sądowym publiczna relicytacya połowy 
realności włościańskiej pod nr. d. 58 rep. 81 
w Pogorzycach położonej. 

Cenę wywołania stanowi kwota 12 ył. 
50 ct. wa. Wadyum 13 zł. wa. Na powyższym 
terminie posiadłość rzeczona za każdą cenę 
będzie sprzedaną. a 

Resztę warunków oraz akt zastawnieze- 
go opisania i oszacowania można przejrzeć 
w tutejszej registraturze. 

C. k. sąd powiatowy. 

Chrzanów dnia 4 stycznia 1877. 

3 —3) Edykt. 

L. 2491. C. k. sąd krajowy jako han- 
dlowy we Lwowie, podaje do wiadomości, 
że z powodu prośby Samuela Frankla na dniu 
30 listopada 1876 J. 65624 wniesionej prze- 
ciw Włodzimierzowi Wilczyńskiemu o wy- 
danie nakazu zapłaty sumy wekslowej na 
podstawie wekslu z daty Lwów dnia 22 
sierpnia 1876 na 1500 zł. w. a. płatnego we 
Lwowie, ustanowił dla niewiadomego z miej- 
sea pobytu pozwanego Włodzimierza Wil- 
czyńskiego kuratorem adw. pana dr. Bobow- 
nika z substytucyą adw. pana dr. Semilskiego 
i zapadły na dniu 1 grudnia 1876 1. 65624 
nakaz zapłaty doręczył ustanowionemu kura- 
torowi. r 

Niniejszym edyktem wzywa więc e. k. 
sąd krajowy Włodzimierza Wilezyńskiego, 
aby u ustawionego kuratora wcześnie się 
zgłosił i temuż udzielił wszelkie do przestrze- 
gania swoich praw służące środki lub innego 
sobie obrał zastepee i takowego sądowi oznaj- 
mił, inaczej bowiem wyniknąć mogące złe 
skutki, sam sobie przypisze. 

Z e. k. sądu krajowego jako handlowego. 

Lwów dnia 20 stycznia 1877. 

(729 3—3) Edykt. 

L. 7718. Dnia 21 marca, 19 kwietnia 
i 24 maja 1877 o podzinie 10 rano odbędzie 
się w tutejszym sądzie przymusowa publiczna 
sprzedaż połowy realności pod nr. 41/71 w 
Pinianach powiatu samborskiego, ciała tabu- 
larnego niestanowiącej, Oleksy Wolskiego wła- 
snej w sprawie zakładu kredytowego wło- 
ściańskiego o 100 złr. a względnie 89 złr. 
19 et. a. w. 2 pn. Cena wywołania wynosi 


(838 


Przy pierwszych 
tylko za lub wy- 
trzecim także niżej 


150 złr. wadyum 15 Ar. 

dwóch terminach realność 

żej ceny wywołania, przy 

tukowej będzie sprzedaną. Resztę warunków 
wolno w tutejszym sądzie przejrzeć. 
C. k. sąd powiatowy m. d. 

Sambor dnia 20 października 1576. 


Doniesienia prywatne. 


„Der Bazar“, 


lilustrirte Damenzeitung. 
Inhalt v. Nr. 4 und Beilage: 

a) Theater- u. Gesellschafts - Coiffüren, Paletots, 16 Co- 
stüme f. d. (mit Schnitt), 5 Kinderanzüge (mit 
Schnitt), Fichós, Schürzen, Cravatten, Aermel u. 
Kragen, Frühjahrshüte, 6 Morgenhäubehen (mit 
Sehnitt). Unter den Handarbcitsvorlagen sind her- 
vorzuleben: Behälter zu Briefen mit Dessin in 
Original- Grosse, Deekehen in Holbein -Technik, 
Rückenküssen, verschiedene Arbeitsbentel, Schutz- 
decke in genähter Guipüre, Journalständer, Sehmuck- 
schanle, Blumentopfbekleidung, Lambrequius, Bett- 
deeke in Häkelarheit, Zwischensätze in Tülldurehzug 
Bordüren in Weisstickerei, Monograwme, — Bei 
einem Pariser Kleiderkiinstler. Bine Skizze. Iuse- | 
rate. Kin dieser Nummer beigegebene Anzahl von 
Dessins in Tülldarehzug Applikations- Plattstiehe, 
Goldstiekerei, Weiss- u. Kreuzstichstiekerei, Mo- 
nogrammen ete. bietet treffliche Vorlagen zum Nach- 
arbeiten. 
Goethes Frauengestalten. Nach Hermann Grimm T. 

„6 rothe Dorehe v. Wachenhusen (Fortz), Der 
Zauber des Benehmens, — Ansicht v. Regeushurg, 
— Heimkehr vom Markt. Orig. Zehg. v. B. Woltze. 
— Aus dem Pariser Leben, — Briefe an Veronica 
T., — Plaudereien — Unsere Illustrationen — Die 
Mode — Reisemantel mit Beschreibung, — Rüssel- 
sprungaufgabe, Correspondenz. 


b) 


Osoby wszelkich stanów 


szezegölnie 

pensyoniści, nauczyciele, urzędnicy wszel- FE 
kich stopni w szynnej służbie, zarządcy, 
buchhalterowie, i osoby bez posad, znajdą 
trwały, przyjemny, honorowy i korzystny $ 
zarobek poboczny, który przynieść może 
posiadającemu potrzebne w tym eeln uzdol- 
nienie, dochód roczny 1000 do 1500 lr. 

Warunki: dobre zaświadezenia lub 
mala kaucya. Oferty pod znakiem K. ©. 


2393 przyjmuje ckspedycya anonsów G. L. 
Daube & Co. Singerstrasse 8, Wien. 
(191 6—6) 


(2393) 


Piękne pomieszkanie 
frontowe. 
przy ulicy Wałowej pod l. 29 n. 
na pieruszem piętrze, 
złożone z eztereeh pokoi i kuchni, 
z dwoma wchodami, 


jest od 1 marca do wynajęcia. 


. 7˙———̃ ˖7—«ꝙ«ĩö ñ Di. 
Niezbędny poradnik 


o podatkach i księgach Lipotecznych 


J. WINHARDA. 
e. k. inspektora podatkowego, 


nabyć można po zniżonej cenie 
1 zł. 50 ct. 
w Administracyi „Gazety Lwowskiej“ 


00 sprzedania z wolnej ręki 


pod korzystnemi warunkami 


Realost W PrZEMYŚN 


przy głównym trakcie, 
składająca się z trzech budynków mie- 
szkalnych, o 5, 4 i 2 pokojach, z bu- 
dynkami gospodarcz., z 2ma podwó- 
rzami i studnią, tudzież z ogrodem owo- 
cowym i warzywnym 3½ morg. i pola 
ornego 11 morgów. 
Der Zgłoszenia przyjmuje Wi 
Barbara Castiglioni w Przemyślu. 
PY R W YY EN 
W Administracyi 
„Gazety Lwowskiej 
nabyć można po cenie: 
ZE zl. G ct. 


Szematyzm 


Królestwa Galicyi i Lodmeryi 
z Wielk. Księstwem Krakowskiem 


na ro” 1877. 


A A à Aa AA kk 


| 


10 


Z drukarni W. Łozińskiego, przy ulicy Czarneckiego, w domu p. Wernera, pod J. 12. 


— — ä Ü—᷑—— 


An Herrn (1073 3—3) 


KS. 


riętric Metzler! 


gewejener Maſchinenführer 
in Buda Bozamieckz. 

Josef Babad in Cieszanow, erſucht die 
bekannte Geldangelegenheit binnen 1 Monate 
zu begleichen, ſouſt die Effecten gemäß der 
Verabredung Öffentlich auf ihre Gefahr und 
Koſten werde veräußern laſſen. 

Cieszanow, den 21 Februar 1877. 


Na sprzedaz 
Rędlność pod J. 24 droga wulecka we Lwowie. 


z murowanym dworkiem i oficynami piefrowemi, 

30 pokoi i JU kuchni, przytem 

ogród owocowy i warzywny przeszło trzy morgi 

mierzący, 2  oranżeryą lodownią 
murowaną. 


zawierającemi 


i obszerną. 


Blizsza wiadomość u adwokata dr. Teobalda 


Semilskiego. 
(559 8—10) 


Bruicowanie Asfalteın naturiany m. 


ie Nenenalel Aoplalle COMDAT Gim 


LONDYN. 
Filie: 


w Amsterdamie, Brukseli, Berlinie, Budapeszcie, 
w Wiedniu, Gizelastrasse 6. 
Jedynie koncesyonowane Towarzystwo osławionych kopalń asfaltowych 
Wal de Travers (w Szwajcaryi) 
przyjmuje brukowanie ulic, chodników, dziedzińców, zajazdów, kurytarzy 
it p. asfaltem maturalnym z „Val de Travers“. 

Komisyn z grona radnych miasta Wiednia podniosta w swem sprawozdanin, z uwagi na korzy- 
stne ocenienie tego braku. że, ponieważ w przeciągu jednego roku nie okazalo sie znaczne zużycie 
takowego, sposób brukowania tym asfaltem w ogóle poleconym być zasłużył. (Protokół do J. 80280, 
„ dnia l maja 1873). 


* (1079 2—6) 
me o Swindeeciwo urzedowe: #8 
Na żądania Towarzystwa „Neuchatel Asphalte Company“ (Limited) zatwierdza się niniej- 
szem, Że uskuteczniony przez to Towarzystwo w kilku ulicach i miejscach miasta i od trzech lat 
istuiejicy bruk ekodników z Asphalte-Coulć, jak niemniej uskuteczniony brak? ulie: z Aspltalte= 
Comprimć, tak ze wzgledu na twardość i trwulość, jako też ze względu na czystość i piękność zu- 
pełnie odpowiada i że asfalt ten szczególnie stosownym i wybornyni jest do brukowania chodników. 
Din. w Buda-Peszcie na odbytem posiedzeniu król. magistratu miasta dnia 9 października 1875. 
Buda-Poszt, dnia 27 października 1575. Karol Gerloezy, wice-burmistrz. 


Zastępca firmy we Lwowie: pan Arnold Werner. 


y 


Niezaprzeczenie 


najlepsze i najskuteezniejsze 


„Wiedeńskie cukierki od kaszlu— 


z lodoewatego cukru. Slazu i Jodkiego dızen KIT. 


najstaranniej i czysto wyrabiane a przez wiele osób fachowych najgoręcej 
polecone, są zawsze w zapasie: 


w Drohobyczu u Blumenfelda. | w Ottynii u K. Ingarden. 
Jarosławin u A. Bohnssa. | „ Nowym Sączu u Jaubowskiego. 
Kentach (Okocim) u L. Rogojskiego. | „ Tarnowie u J. Rieda. 

Kołomyi u J. Sidorowicza. „ Wieliezee u Br. Miezyńskiego. 


jak niemniej prawie u wszystkich renomowanych aptekarzy i kupców we Wiedniu i na prowineyi. 
RZ. : 1 r x: 
Qa-nazu gp en clai isse H. Szał un ma Biz un 10 40 
Stosując sie do wielostronnie objawionyeh życzeń, wyrabiam też drugi gatunek moich wiedeńskich 


cukierków przeciw kaszlowi, które prócz powyżej wyszezoesólnionych ingredyeneyj, zawierają także w doda- 
tku znaczna ilość naturalnego soku auanasowego, a tem też smak śłazowy zupełnie pokrywają. 


Cena pudełka Wiedeńskich ananasowych cukierków przeciw kaszłowi, 20 et. w. a. 


Kupujący większe ilości otrzymują dobrą prowizyę i elegancie tabliczki afiszowe od właściciela 


Feliks Ronsberger, cukiernik, w Wiedniu 


IV Bezirk, Hauptstrasse Nr. 29, 6513 3 


Kupuje bierze w komis i jednocześnie poleca 
pierwsza Polska Antykwarnia 
K ŁUKASZEWICZA 


we LWOWIE ulica Halicka 50, dzieła następujących autorów: 


Dzieje powszechne : SZLOSSER, WEBER itp., pisma: KRASINSKI, MICKIEWICZ, 

SŁOWACKI, KRASICKI, ODYNIEC, GOSZCZYŃSI, ASNYK (l.)), POL, 

UJEJSKI. Kompletne wydania pism: KRASZEWSKI, KORZENIOWSKI BRO- 

DZINSKI, HOFFMANOWA, KOCHANOWSKI, LIBELT, SUPINSKI, SZAJ- 
NOCHA, SYROKOMLA. 


Polska w trzech rozbiorach Kraszewskiego, Bolesławita Tułacze, wielka i mała Eneyklo- 
pedya Orgelbranda, Wojcicki Literatura, Węelewski Słowniki, Chodyniecki Dykeyonarz 
uczonych Polaków, Zubrzycki Kronika m. Lwowa, Szujski, Morawski Hist. polsk., Lin- 
de Stowik języka polskiego komplet i tom V. osobno, Zeiszner Mineralogia, Sawczyński, 
Heler Pedagogia, Matecki o Słowackim, Wiszniewski Literatura, Lemcke Estetyka, Bu- 
ckle iiistorya eywil. Anglii, Cegielski nauka poezyi, Estreicher Bibliografija, Słowniki 
polek.-niem. i niem.-polsk. Mosbach, Łukaszewski, Jordan, Morongowiusz , Boch, Ar- 
kossy polsk.-fran. i fran.-polsk Dahlmann, Janusz itp., dalej dzieła: Jocher, Kołłątaj , 
Lelewel, Kremer, Narbutt, Naruszewicz, Niemcewicz, Paprocki, Niesiecki, Czacki, Rasta- 
wiecki, itp.; z niemieckich dzieł: Schiller, Goethe, Lessing itp., oraz, „Globus“ pismo 
niemieckie r. 1869, 1874. 

Także kupuje książki we wszystkich językach prawne, dla młodzieży, wszystkie 
szkolne, powieści znakomitych autorów, historyczne i wszelkie inne tak książki jako 
też starożytności i monety, których już posiada wielkie zbiory. Nadto do zbycia ma: 
Brockhaus Lexikon 12 tom. ozdob. opr. zł. 60, tylko zu 20 zł. 

Przytem poleca skład papiern i wszelkich przyborów do pisania, oraz pitay ynne 
zamówienia na karty wizytowe, monogramy lub jakiekolwiek druki i uspitroznia jak 


najspieszniej. f ła 2-5) 


af 


— 


un 


